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Strajk 280 tysięcy górników
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#  Rolnicy wyszli w  pole

N r  39 (8527) Rok założenia 1945 Cena 50 groszy

KAPRYSY AURY

Stan wyjątkowy
w Wielkiej Brytanii

Najm iększy od 25 la t
kryzys gospodarczy

L O N D Y N  P A P . B rytyjska Iz b a  G m in  na w ieczornym  po­
niedzia łkow ym  posiedzeniu większością 39 głosów zaaprobowa­
ła  wniosek, dotyczący ogłoszenia stanu w yjątkow ego w  k ra ju  
w zw iązku  ze strajk iem  280 tys. górników. Za  wnioskiem  rzą­
dow ym  głosowało 315 posłów, a przeciwko —  276. Nastąpiło to 
po b u rz liw e j dyskusji, podczas k tó re j członkowie opozycji la - 
bourzystowskiej zdecydowanie występow ali przeciwko tego ro­
dzaju rozw iązyw aniu palących problem ów socjalnych w  W ie l­
k ie j B rytan ii.
B R O N IĄ C E G O  s tan o w iska  k rzyczano. Z ła w  o p o z y c ji pa- 

rzą d u  m in is tra  sp ra w  w e w n ę trz  d a ły  o k rz y k i:  „To w styd/“ „Po- 
n ych  R eg ina lda  M a u d lin g a  za - daj się do dym is ji!“ P rze ds ta w i 

c ie le  o p o z y c ji z a rzu ca li rzą d o ­
w i ig n o ra n c ję  i  b ra k  k o m p e te n ­
c ji.

5 -ty g o d n io w y  s t ra jk  g ó rn ik ó w  
w  coraz d o tk liw s z y  sposób w p ły  
w a  na sy tua c ję  gospodarczą i 
w zm aga n ie p rz y c h y ln e  d la  r z ą - ( 
du n a s tro je  społeczeństwa. Po­
w ażn ie  zosta ła  ogran iczona  p ro  
d u k c ja  b ry ty js k ie g o  p rzem ysłu , 
c iem ności oga rn ę ły  dom y i  u l i ­
ce, a od p o n ie d z ia łk u  b ry ty js k a  
gospodarka przeszła  na trz y d ­
n io w y  ty d z ie ń  pracy.

Bez w ątpienia W ie lka  B ryta ­
n ia  stanęła w  obliczu na jw ię k ­
szego kryzysu gospodarczego od 
25 lat.

B adan ia  o p in ii p u b lic z n e j w y  
k a z a ły  p ow ażny spadek p o p u la r 
ności b ry ty js k ie g o  g ab in e tu  kon  
se rw a tyw ne g o , k ie ro w a ne go

przez p re m ie ra  E dw ard a  H e a t- 
ha. Rząd z n a jd u je  s ię  w  ogn iu  
coraz s iln ie js z e j k r y ty k i.  Pod­
k re ś la  s ię  m. in . jego  n ie u d o l­
ność w  ro z w ią z y w a n iu  p ro b le ­
m ó w  gospodarczych, k tó re j d ra  
s tycznym  p rze jaw em  je s t obec­
n ie  ponad m ilio n o w a  rzesza bez 
ro b o tn ych  w  k ra ju .  W skazu je  
sie także  na b ra k  re a lizm u  i  
ko n ce p c ji w  s p ra w ie  ro zw ią za ­
n ia  k ry ty c z n e j s y tu a c ji w  I r ­
la n d ii P ó łnocne j.

P R Z E D Ł U Ż A J Ą C Y  S IĘ  atrajfc 29* 
tys . g ó rn ik ó w  b ry ty js k ic h  pociąga  
7.a sobą co ra z  d o tk liw s ze  re p e rk u s je  
d la  życ ia  gospodarczego i p u b lic zne  
go k r a ju . Z  b ra k u  p a liw a  e le k tro w ­
n ie  b ry ty js k ie  o g ra n ic za ją  do staw y  
e n e rg ii. N a s tę p u ją  o kre so w e w y łą ­
cze n ia  p rąd u  w  poszczególnych re je  
n ach  k r a ju  1 w  d z ie ln ica ch  w ie lk ic h  
m ia st. N a  u lic ac h  L o n d y n u  p a n u ją  
c iem ności. Z n a n a  d z ie ln ic a  p ras o w a  
L o n d y n u  — F le c t S tre e t —  po g rążo ­
n a je s t w  p ó łm ro k u . D z ie n n ik a rz e  
piszą a r ty k u ły  p rzy  św ie tle  św iec, a  
m a szy ny  ro ta c y jn e  w  d ru k a rn ia c h  
p ra c u ją  d z ię k i zas tosow aniu  dodat­
k o w y c h  g en e ra to ró w .

„ŁUNA-20”
w drodze

na Księżyc
M O S K W Ą  P A P . W  k ie ru n k u  K s ię  

ży c a  lec i n o w a  ra d z ie c k a  s ta c ja  a u ­
to m a ty c zn a . O  je j  w y s trze le n iu  po­
d ano  k r ó tk i k o m u n ik a t, k tó ry  s tw ie r  
d z il ty ijto , że  ce lem  tego e k s p e ry ­
m e n tu  je s t p ro w a dze n ie  d a lszy ch  b a  
dań n a u k o w y c h  p o w ie rzc h n i K s ię ży  
ca i w o k ó tk s ię ży c o w e j p rzes trzen i 
k o s m ic zn e j. S zczegółów  n a ten  te ­
m a t d o w ie m y  się do p iero  w  końco ­
w e j fa z ie  e k s p e ry m e n tu , t j .  w  p ią ­
te k  lu b  w  sobotę.

W a rto  p rzy p o m n ie ć , że h is to ria  
ks ię ży c o w y c h  s ta c ji au to m a ty c zn y c h  
l ic z y  ju ż  13 la t. P ie rw s zą  „ Ł u n ę “  
w y s trze lo n o  w  Z S R R  2 s ty czn ia  195* 
ro k u .

C L IF F O R D  IR V IN G  w ra z  
ze swą c zw a rtą  żoną  i 
d w o jg ie m  d z iec i p rzed  
sw ym  ro d z in n y m  dom em  
leżącym  na Ib iz ie  —  m a­
le j  wysepce na  M o rzu  
Ś ródz iem nym . W e d ług  o - 
s ta tn ic h  in fo rm a c ji w ła śn ie  
ow a  żona, E th e l p od ję ła , po  
s łu gu ją c  się fa łs z y w y m  pa­
szportem  na  n azw isko  H i l ­
da  R. Hughes 650 tys. do­

la ró w  z C re d it Suisse.

(C A F a rc h iw u m )

J A K  D O B R ZE  P Ó J D Z IE  to  
p ow ied ze n ie  „Ł a d n e  m a m y la to  
te j z im y“ zn ow u  n ab ie rze  sw e j 
a k tu a lno śc i. S łu pe k  r tę c i na 
te rm o m e trze  w ę d ru je  b ow iem  
p o w y ż e j zera, na w y c ie c z k i w y ­
ru sza ją  n ie d z ie ln i a u to m o b iliś c i, 
a  na W a łach  C h robrego  pełno 
space row iczów . Czyżby w ię c  
n a d cho d z iła  w iosna?

Z R E S Z T Ą  n ie  są to  je d y n e  ozn a­
k i  o c iep le n ia . N a  ry n k u  w a rz y w ­
n y m  p rz y  a l .  W y z w o le n ia  i n a  T u -  
rz y n ie  p o ja w iły  się b azie . N a  d rz e ­
w ie  p rzed  b a re m  „ E x tr a “  w id a ć  
św ieże , z ie lo n e  p ą k i. N a  szczec iń­
sk ic h  p o lach  zaś p o ja w ili się p ie rw ­
s i ro ln ic y  z p łu g a m i i p rz e p ro w a ­
d z a ją  w  najlep s ze  w iosenne o rk i.

Z w ró c il iś m y  s ię  w ię c  do na­
szego na jlepszego sy n o p ty k a -a -

Nadal napięcie
w stosunkach

Cypr-Grecja
L O N D Y N  — B E L G R A D  P A P . Z  

A te n  i N ik o z j i  n a p ły w a ją  in fo rm a ­
c je  o  u trz y m u ją c y m  się n a d a l n ap ię  
c iu  w  s tosunkach  g re c k o -c y p ry j -

m a tora , d y re k to ra  A rb o re tu m  
w  P rze lew icach  M a ria n a  B i l i -  
ka , k tó r y  w  o pa rc iu  o  d ług o ­
le tn ie  obse rw ac je  zachow ania  
ro ś lin  snu je , na ogó ł s p ra w dza ­
ją ce  się, p rognozy  pogody.

—  Jestem  tro chę  zdezo rien to ­
w a n y  —  p o w ie d z ia ł nam  d y r. 
M . B i l ik  w  te le fo n iczn e j ro z­
m o w ie  —  ty m  n a g ły m  o c iep le ­
n iem . W yd a je  m i się je dn a k , 
że na s ta w ia n ie  p rognoz jes t 
jeszcze za wcześnie. W szystk ie  
żyw e  eksponaty w  m o im  p a rk u  
n ie  p rz e rw a ły  b o w ie m  z im o w e ­
go snu. Sądzę w ię c , że w b re w  
te le w iz y jn e m u  W ic h e rk o w i, k tó  
r y  zapow iada  n iż  za n iżem , 
p rz y jd z ie  jeszcze su ro w a  zim a.

—  W a rto  —  k o n ty n u u je  nasz 
ro zm ó w ca  —  p rzyp om n ie ć , że 
ro k  tem u  w  śro d ku  z im y  m ie ­
liś m y  40 podobnych  d n i. Potem  
je d n a k  p rz y s z ły  s iln ie jsze  m ro ­
zy  i  bardzo  opó źn iło  się n a d e j­
ście w iosny . M ie jm y  nadzie ję , 
że p odobny w y b ry k  a u ry  (a w y  
rz ą d z ił on w  u b ie g ły m  ro k u  spo­
ro  szkód w  naszym  a rb o re tu m , 
gdyż m rozy  u szkod z iły  orzech 
ja p o ń s k i i  kasztan  ja d a ln y ) ty m  
razem  się n ie  p ow tó rzą .

W  o c ze k iw a n iu  w ię c  n a m ró z  i 
śnieg ... k u p u je m y  n a ra z ie  w io s en ­
ne baz ie  u u lic zn y c h  k w ia c ia re k .

(te n )

Złota dolina
M O S K W A  P A P . W  d o lin ie  rze k i 

U c zu ra , n a  ra d z ie c k im  D a le k im  
W schodzie , t r w a ją  p rzy g o to w a n ia  do  
ek s p lo a ta c ji k i lk u  n o w yc h  p o k ła d ó w  
z ło tonośnych . W  zadym oe i  p rzy  
40 -sto pn iow yc h  m ro za ch  n a  p rzys z łe  
w y ro b is k a  dostarozane są m a szy ny  
i  u rzą d ze n ia , p a liw o  i  żyw ność. W y  
d o b yc ie  z ło ta  w  K r a ju  C h a b a ro w -  
s k im  zn ac an ie  w zro ś n ie .

s k ic h . A te n y  w y w ie ra ją  n a c is k  na 
p re zy d e n ta  C y p ru  M a k a rio s a , b y  ten  
z g o d z ił się n a  w y g o d n ą  d la re ż im u  
„ c z a rn y c h  p u łk o w n ik ó w “  re o rg a n i­
z a c ję  rzą du . P o n a d to  pod adresem  
N ik o z j i  w y s u w a n e  są in n e  żąd a n ia , 
zd e c y d o w a n ie  o d rzu ca n e  p rz e z  szefa  
p a ń s tw a  cy p ry js k ie g o .

R zą d  c y p ry js k i — ja k  p o d a je  k o ­
re sp o n d en t R e u te ra  w  N ik o z j i  —  d y  
s p o n u je  n ie z b ity m i in fo rm a c ja m i, że 
p rze d s ta w ic ie ls tw o  G re c j i na C y p rze  
z n a jd u je  się w  s ta łym  k o n ta k c ie  z 
g e n . G riv a s e m . J a k  w iadom ® , G riv a s  
s ło i na cze le  p o d z iem n e j o rg a n iza c ji 
p ro g re o k ie j, d z ia ła ją c e j na w y sp ie .

O fe n s y w y  A te n  w o b ec  C y p ru  —  
p is ze  w e  w to rk o w y m  n u m e rz e  b e l­
g ra d z k a  „ B o rb a “  — n ie  d a  się w y ­
ja ś n ić  in a c z e j, ja k  ty lk o  g e n e ra ln y m  
p rze g ru p o w a n ie m  ag re s y w n y c h  sił 
w o js k o w y c h  P a k tu  A tla n ty c k ie g o  w e  
w s ch o d n ie j części basenu ś ród z iem ­
n o m o rsk ie go .

G D Y  W  D N IU  19 M A R C A  
B Ę D Z IE S Z  N IE O B E C N Y  

W  M IE JS C U  
Z A M IE S Z K A N IA

P A M I Ę T A J

Z A O P A T R Z Y Ć  S IĘ  
W  Z A Ś W IA D C Z E N IE  

O P R A W IE  
DO  G L O S O W A N IA  
Z A Ś W IA D C Z E N IA  

W Y D A J Ą
B IU R A  M E L D U N K O W E

Afery Hughesa ciąg dalszy

Helga
za wygraną

❖  Zdemaskowana
Irving nie daje

D O  T E J  P O R Y n ie  ro zs trzyg ­
n ię to  d e fin ity w n ie , czy spisane 
przez C li ffo rd a  Irv in g a  z w ie rz e ­
n ia  ta jem n icze g o  m u lt im i l ia r -  
dera  H o w a rd a  Hughesa są z rę ­
czną m is ty f ik a c ją  czy też p ra w  
dą, a le  w ia d o m o  ju ż , że zapo­
w ie d z ia n a  na lu ty  i  m arzec p u ­
b lik a c ja  ty c h  „p a m ię tn ik ó w “  
racze j n ie  d o jd z ie  do  s k u tk u . 
J a k  je d n a k  z g ry ź liw ie  za uw a ­
ż y ł k a ry k a tu rz y s ta  d z ie n n ik a  
„ In te rn a tio n a l H e ra ld  T r ib u n e “ , 
ze s p ra w y  p a m ię tn ik ó w  H u gh e ­
sa m ożna b y  s tw o rzyć  now ą 
książkę, k to  w ie  czy n ie  ró w ­
n ie  c ie kaw ą , co o ry g in a ln e  dzie  
ło  Irv in g a .

S A M  Irv in g  poddawany jest 
ostatnio w n ik liw y m  przesłucha­
niom sądowym. Okazało się bo­
w iem , żc ta jem niczą blondyn­
ką, k tóra  podjęła w  szw ajcar­
skim  Banku K redytow ym  czeki

(D okończen ie  na  s tr. 3)
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XI Zimowe Igrzyska Olimpijskie 
przeszły już do histerii

b rą z o w y m i m e d a la m i.
A  o to  a k tu a ln a  czo łow a  szóstka: 

złote srebrne brązo w e

D O  R A Z  P IE R W S Z Y  n a liś e ie  m ł-  
r trz ó w  z n a la z ł się re p re /4 *n a n t. P o l-  
Bki.: Sukces F o -rtuny je s t  w ie lk im  
osiągnięciem  tego za w o d n ik a , w y w a l  
czony w b re w  w s ze lk im  p rz e w id y w a ­
n io m . C iesząc się i. tego m u s im y  je ­
dnocześn ie  d ostrzegać słabości po l­
s k ic h  s p o rtó w  z im o w y c h . P o je d y n k i 4. S zw ec ja  
» a  o l im p ijsk ich  a re n a c h  w  S ap p oro  c * •*" * “
o d s ło n iły  w y ra ź n ie  w s zy s tk ie  b ra k i.
M a  11,5 pfct. zd o b ytyc h  p rze z  p o lską  
ekip«:, aż  8 w y w a lc z y ł m a ły  zak o ­
p ia ń c z y k , re z e rw o w y  re p re ze n ta c ji 
o lim p ijs tk ie j. ł  p k t . to  zas ługa ho ke i 
* ió w  s ta rtu ją c y c h  ty lk o  d la tego, że 
k o s z ty  ich  p o b ytu  o p ła c ili gospoda- Z a k o ń c zy ło  się ono zw y c ię s tw e m  
r z e  o lim p ia d y . P o zo s ta łe  2.5 p k t. to  p ię ś c ia rzy  ra d z ie c k ic h  16:4. Z e  
n ik ły  d o ro b e k  s a n ec zka rzy  p rz e w i-  w zg lędu  n a zd e k o m p le to w a n ie  d ru -  
d z ia n y e h  ja k o  d o starc zyc ie li p u n k -  ż y n y  U S A , stoczono ty lk o  7 p o je -  
*ń w . N ie s te tv , nasze sa n ec zka rs tw o  d y n k ó w . N a jc ie k a w s zą  w a lk ę  ro ze -  
s tra c iłb  p o zyc ję  w  ś w ia to w e j czo ło  w g r a l i  w  w a d ze c ię ż k ie j B o b b ick  
ee. P o d o b n ie  p rze d s ta w ia  się sytua-

1. N o rw e g ia 48 47 41
2. ZS R R 38 26 27
3. U S A 27 34 22
4. S zw ec ja 22 21 22
5. F in la n d ia 21 30 22
6. A u s tr ia 19 29 25

T R Z E C IE  Z W Y C IĘ S T W O
B O K S E R Ó W Z S R R N A D  U S A

c j a  w  b iegach n a rc ia rs k ic h  o raz  w 
fc ia th lon ie . N ie  w y k o n a ła  ró w n ie ż  
» la n o  nasza p a ra  ły ż w ia rs k a . T rz e -  
4>a p o nad to  p am ię tać , że  w  skokach  
w ie liś m y  ty lk o  je d ne g o  p e łn o w a rto ­
śc iow ego  za w o d n ik a . P o zo s ta li za­
p re z e n to w a li m ie rn y  po-żiom. N a  sło ­
w a  p o c h w a ły  za s łu ży li poza F o rtu n ą  
je d y n ie  po lscy h o ke iśc i. Z espó ł t re ­
n e ra  Je g o ro w a z a p re ze n to w a ł n ie z ły  
p o zio m  i m im o  p o ra że k  w  g ru p ie  A, 
w y k a z a ł, że  p ra c a  tre n e ra  ra d z ie c ­
k ie g o  p rzyn o s i d o b re  re z u lta ty .

N IE  M 0 2 N A , n ie s te ty , tego p o w ie ­
d z ie ć  o pozosta łych  d ys cy p lin a ch . 
W y d a je  sie, że g łó w n y m i p rz y c z y ­
n a m i ta k ie j s y tu a c ji są n ie w ła śc iw e  
m e to d y  s zk o le n io w e  o ra z  z ła  a tm o ­
s fe ra , p a n u ją c a  w o k ó ł sp o rtó w  z im o ­
w y c h . T w ie rd z e n ie , że w  Polsce n ie  
m a w a ru n k ó w  do ro e w o ju  ty c h  spor 
io w  n ie  w y trz y m u je  k r y t y k i .  P rze ­
c zą  te m u  m .in . w y n ik i n a s z jć h  za ­
cho d n ic h  i p o łu d n io w y c h  sąsiadów , 
k tó rz y  n ie  z n a jd u ją  się p rzec ie ż  w  
le p sze j pod ty m  w zg lę d em  sy tua c .r. 
M im o  to  N R D  i CSRS1 w  ogólne.! 
p u n k ta c ji ig rz y s k  w y ra ź n ie  nas d y ­
s ta n s u j ą.

O R G A N IZ A T O R Z Y  o lim p ia d y  m o ­
gą m ó w ić  o w ie lk im  szczęściu, P rze z  
c a ły  czas ig rzy s k  b y ła  p ię k n a  z im o ­
w a  pogoda. W  k i lk a  godzin  po za ­
ko ń c ze n iu  o s ta tn ie j k o n k u re n c ji roz  
poczę ła się g w a łto w n a  o d w .lż  —  - 
u lic a m i S ap p oro  p ły n ę ły  s tru m ie ń .e  
w o d y . N asza e k ip a  o lim p ijs k a  po­
żeg n a ła  w c z o ra j d ru ż y n ę  h o k e jo w ą , 
u d a ją c ą  się do T o k io , gdzie  dz iś  ro ­
ze g ra  to w a rz y s k i p o je d y n e k  z zespo  
le m  Z S R R . T a k ż e  dziś w y je d z ie  do 
K a n a d y  nasz a lp e jc z y k  A n d rz e j B a ­
ch led a , n a  c y k l zaw o dó w  o  P u c h ar  
¡Świata. C a ła  e k ip a  opuści S ap p oro  ju  
t r o  w  dw óch  g ru p ac h . W  W ars zaw ie  
masa re preze n ta nc i sp o d z ie w a n i są w  
c z w a rte k  w  god zin ac h  p o łu d n io ­
w y c h .

P O  I I  O L IM P IA D A C H  Z IM O W Y C H  
W  K L A S Y F IK A C J I M E D A L O W E J  
N A D A L  N A  C Z E L E  N O R W E G O W IE

P O  X I  Z IM O W Y C H  Ig rzy s k a c h  w  
S ap p oro  w  łą czn e j k la s y f ik a c ji m e  
d a lo w e j zą w s zys tk ie  o lim p ia d y  w  
p ie rw s ze j szóstce n ie n a s tą p iły  po ­
w a żn ie js ze  zm ia n y . N a d a l p ro w a dzą  
N o rw e g o w ie  m a ją c  48 z ło tyc h  47 
sre b rn y c h  i 41 b rą zo w y c h  m e da li 
p rze d  Z w ią z k ie m  R a d z ie c k im  i S ta- 
n a w i Z je d n o c zo n y m i. T a  czo łow a lo ­
k a ta  N o rw e g ii spo w o d o w a n a je s t  
g łó w n ie  ich  w ie lk im i su k cesam i w  
© kres ie  p rze d w o je n n y m . K ie d y  do  
w a lk i o  o lim p ijs k ie  m e da le  w łą c z y ­
l i  się re p re ze n ta n c i Z w ią z k u  R a ­
d z ie ck ieg o . z o lim p ia d y  na o lim p ia ­
d ę  czo łow a p o zyc ja  N b rw e g ó w  je s t  
co ra z  m n ie jsza . Jeszcze p rzed  S a p ­
p o ro  N o rw e g ia  w y p rze d za ła  ZSR R  
© 16 z ło tyc h  m e d a li, a  obecnie ró ż ­
n ic a  ta  z m n ie js zy ła  się ju ż  do  10.

W  p ie rw s ze j szóstce te j m e da lo ­
w e j k la s y f ik a c ji po S ap p oro  nas tą­
p iła  ty lk o  je d n a  zm ia n a . N a  m ie j­
sce za jm u ją c e j dotychczas 4 m ie j­
sce. F in la n d i i a w an s ow ała  S zw ec ja  
z  22 z ło ty m i m e d a la m i, podczas gdy  
F in o w ie  m a ją  nad a l 21. n ie  zd o b y ­
w a ją c  a n i je dne go  zło tego  w  Ja p o ­
n ii .  D z ię k i z ło tem u  m e d a lo w i W o j­
c iec h a  F o r tu n y  o je d n o  m ie js ce  a- 
w a n s o w a ła  P o ls ka . Z a jm u je  o m  
w s p ó ln ie  z B e lg ią  17—18 m ie js ca  — 
po  1 z ło ty m , je d n y m  s re b rn y m  i :

(U S A ) i S a ro ja n  (Z S R R ). W y g ra ł  
3 s ta rc iu  n a s k u te k  p rze w a g i p ięś­
c ia rz  a m e ry k a ń s k i.

Niebawem Wiosenne Targi Krajowe

leskie h ą ią  nasze 
jesienne zakupy?
J U Ż  Z A  N IE C A Ł Y  M IE S IĄ C  rozpoczną się Wiosenne Targ i łodzie i kajaki pneumatyczne. © 

K ra jow e  w  Poznaniu, które trw ać będą od 1« do 16 m arca. K S T i b4 i? ^ S S 5 t m * n J 3 5  p Z -  
Zaprezentują  na nich swe w yroby producenci wszystkich pio- dueenei niektóryeh artykułów spo- 
nów : przem ysłu kluczowego, terenowego, spółdzielczości i rze - żyw e zy c h .
m i  os la .  N a  „©liaającyeij «pę targach k r a -

___  ' „ „  . . .  .  jo w y c h  handlowcy kontraktowa«
O F E R T A  p r z e m y s łu  o s ią g n ie  N a jw ię k s z e  p a rn e  to w a ru , bo  b ędą to w a ry  n a I I  p ó łrocze b r.to w a ru ,

„ ___ ______ , a „ u  Tir- w a rto ś c i 1S 75« m in  z ł  o fe ro w a ć  bę-
n a  teg-cwocznych ta rgach  „W lO  Uą p rzed s ię b io rs tw a  podleg łe  M in i-  
sna-72 ‘ sum ę 38 rn ld  z ło ty c h  i  s te rs tw u  P rz e m y s łu  L e k k ie g o .

(zdań)

będzie —  w  stosunku  do a na ­
log icznego  okresu  ro k u  ub ie g łe ­
go —  w iększa  o  20 p rocen t.

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :
m /s  „ In a “  z  G d y n i pod b a­

la s tem ,
m /s „ D ę b lin "  z  A n g lii z  

d ro b n ic ą
m /s „ F o łc z y n -Z d ró j“  z  A n g lii  

z  d ro b n icą ,
s/s „ W ie c z o re k “  z D a n ii pod  

b alas te m .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s „ N e r"  do F ra n c ji  z ta r ­
cicą ,

s/s „ B ie ls k o “  do  H o la n d ii z 
w ę g le m .

W  P O R C IE :

W  U B . T Y G O D N IU  p rze ład o  
w a n o  w  po rc ie  ponad  298 tys . t. 
w  ty m  106,9 tys . t . w ę g la , 35,4 
— ru d y , 75,1 — s u ro w có w  che­
m ic zn y c h , 26,6 — zb o ża, 4 —  

d re w n a  i  50,2 —  d ro b n icy .
J U T R O  p rz y b y w a  do  S zcze­

c in a  k ilk u o s o b o w a  g ru p a  ek s ­
p e rtó w  do  s p ra w  k o n te n e ry z a -  
c ji z  W ę g ie rs k ie j R e p u b lik i Lu  
d o w e j. G oście zw ie d zą  p o r t  o - 
ra z  p rze p ro w a d zą  ro z m o w y  z  
k ie ro w n ic tw e m  Z P S .

„Express Wieczorny” 
zaprasza do konkursu

Z A Ł O G I ko pa lń , h u t, z a k ła ­
d ów  p rz e m ys ło w ych  m asowo 
w łą c z a ją  s ię  do  o gó ln op o lsk ie j 
a k c ji o k re ś lon e j h as łe m : 20 M I ­
L IA R D Ó W . J e j ce lem  —  ja k  
wszyscy w ie m y  —  je s t w y p ro ­
d uko w a n ie  w  ty m  ro k u , dod a t­
kow o, to w a ró w  w a rto ś c i 20 m i­
l ia rd ó w  z ło tych . Różne są d ro ­
g i i  sposoby p row adzące  do te ­
go ce lu . P ow szechnie  p iszą  o 
ty m  d z ie n n ik i,  k tó re  w  te j 
a k c ji m a ją  s w ó j w ła s n y  u dz ia ł. 
W ie le  gazet s ta ło  s ię  in ic ja to ­
ra m i a k c ji i  k o n k u rs ó w  u a k ty w  
n ia ją c y c h  in ic ja ty w ę  i  p om ys ły  
zm ie rza ją ce  do w y tw a rz a n ia  
W IĘ C E J  I  L E P IE J . W łaśn ie  
pod hasłem  „S T A Ć  N A S  N A  
W IĘ C E J  I  L E P IE J “  w ie lk i,  o- 
g ó ln o p o lsk i k o n k u rs  og ło s ił 
„E xp re ss  W ieczo rn y “  w sp ó ln ie  
z C R Z Z  p rz y  w sp ó łud z ia le  
„G ło su  P ra c y “ .

„C e le m  k o n k u rs u  je s t p o p u ­
la ry z a c ja  os iągn ięć z a k ład ó w  
p ra cy  w  u ja w n ia n iu  i  w y k o ­
rz y s ty w a n iu  re ze rw . T k w ią  one 
w  ka żdym  p ro d u k c ie  i  p roce 
s ie  tech n o lo g iczn ym , w  o rg a n i­
z a c ji p ra c y  każdego p rzedsię ­
b io rs tw a “  —  czy tam y  w  zapo­
w ie d z i ko nku rsu . A d reso w a ny  
on je s t do ro b o tn ik ó w , in ż y n ie ­
ró w  i d y re k to ró w , do za łóg w y ­
d z ia łó w  i  za k ład ó w , b ryg ad  p ra  
cy, o rg a n iz a c ji p o lityczn ych , 
zw ią z k o w y c h  i m łod z ie żow ych , 
k ó ł N O T  i  P T E  w s z y s tk ic h  za­
k ła d ó w  p ro d u k c y jn y c h  w  P o l­
sce. K o n k u rs  ma na ce lu  upo w  
szechn ienie  dośw iadczeń  zebra ­
nych  p rz y  w y k o rz y s ty w a n iu  re ­
ze rw . C hodzi g łó w n ie  o  odpo­
w ie d z i na następu jące  p y ta n ia :

A  ja k ie  re z e rw y  (w yd a jn o ść  p ra ­
cy , zm ianow ość , oszczędność s u ro w ­
ców  i m a te r ia łó w , w y k o rz y s ta n ie  
m a s zy n , o rg a n iza c ja  p ra c y  lu b  in ­
ne ) w y k o rzy s ta liś c ie  d la  w zro s tu  
p ro d u k c ji;

A  ja k ie  k o rzy ś c i d a ło  to  W asze­
m u  za k ła d o w i i  gospodarce n aro d o ­
w e j;

A  w  ja k i  sposób to  z ro b iliś c ie , 
ja k ie  p o ko n a liśc ie  p rze s zk o d y  i 
tru d n o ś c i;

A  k to  ucze s tn ic zy ł w  ty m  p rze d ­
s ięw zięc iu .

M a ją  to  b yć  k ró tk ie  rzeezo- 
w e  m e ld u n k i nadsy łane  (do 22 
lip c a  b r.) pod adresem : 
„E xp re ss  W ie czo rn y “  W arsza­
w a , A l.  J e ro zo lim sk ie  125, z 
d op isk ie m  „S T A Ć  N A S  N A  
W IĘ C E J I  L E P IE J “ . N a  n a j­
lepszych u czes tn ików  k o n k u r ­
su czeka ją  a tra k c y jn e  n ag ro dy  
w  postaci w czasów  za gran icz­
n ych, te le w iz o ró w , lo dó w e k , 
książeczek P K O  z w k ła d a m i 
p ie n ię ż n y m i itp .

Zachęcam y in d y w id u a ln y c h  
p rz e d s ta w ic ie li za k ła d ó w  p ra cy  
w o j.  szczecińskiego bądź ich  
o rg an iza c je  do za in te re sow an ia

się k o n k u rs e m  „E xp re ssu  W ie ­
czornego“ . (aż)

Nasza pogodynka

Nadal ciepło
C A L A  n ie m a l E u ro p a  z n a jd u je  się 

obecnie pod d o m in u ją c y m  w p ły w e m  
u k ła d ó w  n iżo w y ch . N ig d z ie  n ie  w i­
dać fa l:  w ię ks zyc h  m ro zó w , k tó re  
m o g ły b y  n am  zag rozić . N ie w y k lu ­
czone są w p ra w d z ie  z a s k a k u ją c e  n ie  
s p o d z ia n k i w  postaci n ag łe go  u d e­
rze n ia  w y ż u  od  północnego  w s ch o ­
du, a le  zd e c y d o w a n a  p rze w a g a  s il­
n ych  i  d y n a m ic z n y c h  n iż ó w , n a c ie ­
ra ją c y c h  od  zachodu, w y k lu c z a  na  
ra z ie  w s ze lk ą  k o n tro fe n s y w ę  m ro zu  
od w schodu czy  pó łnocy . A  zatem  
cze ka  nas n a d a l o d w ilż  i ch y b a  u -  
t rz y m a  się aż  do k o ń c a  b ie żąc e j d e­
k a d y .

W y d a je  się. że n a ra z ie  n ic  n ie  
p o w s trzy m a  a ta k u  c iep ła , chyba no 
w y  w y ż  od p ó łnocnego  wschodu, 
któ re go  zac zą te k  ju ż  się u leazał w  
re jo n ie  M o rza  B ia łeg o . G d y b y  ten  
w y ż  w y ra s ta ł d a le j n a  p o łu d n io w y  
zachód, a n iże  w ę d ro w a ły b y  przez  
p o łu d n io w ą  E u ro p ę , to  za  4 — 5 dn i 
m o że  n as tą p :ć  ochłodzen ie . P ro g n o ­
z y  p rz e w id y w a ły  ta k ą  m ożliw ość  
m ię d zy  10 a  15 lu tego, a le  p o tem , aż 
do k o ń c a  m ie s iąc a  m a b y ć  ciep ło  i 
o d w ilżo w o .

W IC H E R E K

d ru g im  m ie js cu  u p la s o w a ły  się pod  
ty m  w zg lę d em  z a k ła d y  M in is te r ­
stw a  P rze m y ś lu  Spożyw czego  i 
S k u p u  (5 344 m in  z ł) , na trzec im  
zaś — spółdzielczość p ra c y  (4 530 

„ m in  z l) .

D o  k o n tra k ta c ji o d z ieży , w y ro b ów 1 
d z ie w ia rs k ic h  i  o b u w ia  p rzy s tą p i 120 
za k ła d ó w  k lu c zo w y c h  o ra z  180 
p rzed s ię b io rs tw  p rze m y s łu  te re n o w e ­
go i spółdzielczego. W  g ru p ie  a r ty ­
k u łó w  spożyw 'czych n a jw ię k s z y  p ro ­
ce n t s ta no w ić  będą w y ro b y  w a ­
rzy w n o -o w o c o w e  (2 350 m in  z ł) i 
cu k ie rn ic ze  ( l  900 m in  z!). O prócz  
tyc h  to w a ró w  na ta rg a ch  zo b ac zy­
m y : w y ro b y  e le k tro te c h n ic zn e , p a­
p ie rn icze , ju b ile rs k ie , sp rzę t gospo­
d a rs tw a  do m o w eg o  i  tu ry s ty c zn y , 
za b a w k i, p a m ią tk i, g a la n te r ię  s k ó ­
rza n ą , m e ta lo w ą  i z tw o rz y w  
sztucznych , w y ro b y  z d re w n a  i  w i­
k l in y  o ra z  n ie k tó re  m eble .

J A K  tw ie rd z ą  p ro du cen c i w  
p rz y g o to w a n iu  do ta rg ó w  n a j­
w ię kszy  nac isk p o ło ż y li na to, 
by ic h  o fe rta  w  ja k  n a jw ię k ­
szym  s top n iu  zb ieżna  b y ła  z 
p o trze b am i h a n d lu , a w ię c  —  
k lie n tó w . S ta ra li się zaspokoić ' 
ich  po trze b y  n ie  ty lk o  w  od­
n ies ien iu  do ilo ś c i tow arów , 
lecz ró w n ie ż  —  ja kośc i. D b a li 
także  o to, by u w z g lę d n ić  z róż­
n icow an ą  sy tua c ję  m a te r ia ln ą  
k lie n tó w . Za po w ia d a  się w ięc, 
że na targach  zobaczym y to w a ­
r y  i  d rog ie  i  tan ie .

W Z O R E M  la t  u b ieg łyc h , i  n a  te ­
gorocznych  ta rgach  ogłoszony zosta­
n ie  k o n k u rs  ja k o ś c i i e s te ty k i to ­
w a ró w  pod h a s łe m : „ D o b re  — Ł a d ­
ne — P o s zu k iw a n e “ . O cen ie  pod­
dan e  zostaną m . in . u b io ry  z tk a ­
n in  i d z ia n in  (szczególn ie te. k tó re  
p rzezn a czo n e są d la  osób sta rszy ch ), 
o b u w ie  w y jś c io w e  o ra z  w y ro b y  z 
m e ta lu , d re w n a  i  tw o rz y w  sztucz­
n yc h  z g ru p y  ,.1001 d ro b ia zg ó w “ , 
a le  ty lk o  te, k tó ry c h  p ro d u k c ję  ro z ­
poczęto w  1971 lu b  1972 ro k u . P o ­
nad to . do k o n k u rs u  zg łaszane b ę­
d ą a r ty k u ły  s p o rto w o -tu ry s ty c zn e , 
a w ię c  m . in . p le c a k i, m a terace,
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R e a liza d a
p o stu la tó w
W A R S Z A W A  P AP . Do w a ż ­

nych  w n io s k ó w  za łóg p rzedsię-

Starzejemy się
U T A R Ł O  S IĘ  tw ie rd z e n ie , że lu d ­

ność P o ls k i n ależy do  społeczeństw  
„m ło d y c h “ , gdyż posiada s tosunko ­
w o  d u żą lic zb ę  d ziec i i m ło d z ie ży . 
P odobn e  je d n a k  ja k  w  in n y c h  k r a ­
ja c h  i u nas zac h o d zi proces syste­
m a ty czn e go  s ta r/.ón ia  się ludności. 
O  d e m o g ra fic zn e j „s ta ro śc i“  społe­
czeństw a s ta no w i w s p ó łc zy n n ik , w y  
ra ż a ją c y  u d z ia ł łu d z i w  w ie k u  em e ­
ry ta ln y m  w  og ó ln ej lic zb ie  ludności.

P roces s ta rze n ia  się naszego spo­
łecze ń stw a  ro zp o czą ł się w  la tach  
50-i.vch. a szczegó ln ie  p rz y b ra ł na 
sile w’ la tach  1961— 1970. W sp ó łczy n ­
n ik  d e m o g ra fic zn y  s ta rze n ia  się lud  
nośei w zró s ł od 1.84 d la  okresu  
1951 — 1960 do 4.68 d la  okresu  d e k a ­
d y la t 60 -ty ch . Ś w iad c zy  to  o  w y ra ź  
n ym  sp adku  u m ie ra ln o ś c i i ty m  sa­
m y m  w y d łu ż e n iu  się p rze c ię tn e j d lu  
gośei życ ia  lu d z i w  Polsce. W  1960 r. 
b y ło  w  k r a ju  2,8 m in  lu d z i p o w yże j 
63 la t, a ju ż  w  1970 r. —  4,2 m ilio n a  
osób.

W a rto  dodać, że zasadn icze ró ż­
n ic e  w y s tę p u ją  p o m ię dzy  te m ­
p em  s ta rzen ia  się ludnośc i m ie j­
s k ie j o ra z  w ie js k ie j. Jest to  w y ­
n ik ie m  m ig ra c ji m ło d e j lu d n o ­
ści w ie js k ie j do m ia s t o ra z  zm ian- 
a d m in is tra c y jn y c h  p o d z ia łu  k r a ­
ju . W  la ta ch  50-tych  w s p ó łczy n ­
n ik  d e m o g ra fic zn y  s ta rzen ia  się w  
m ia stac h  ( 1.26) b y ł n ie m a l 12-k ro tn ie  
n iżs zy  a n iże li n a  w s i (14,62). N a to ­
m ia s t w  o kre s ie  1961—1970 w  m ta -  
staeh  w z ró s ł do poziom u 2,64. a na 
w s i o b n iż y ł się n ie zna czn ie , o s iąga­
ją c  p o z io m  13,92. (P A P )

b io rs tw  g ospoda rk i m o rs k ie j, 
k tó re  obecn ie  re a liz u je  re s o rt 
żeglug i, na leży w y m ia n a  za łóg 
s ta tk ó w  ry b a c k ic h , p rz e b y w a ją ­
cych na w ie lo m ie s ię cznych  r e j­
sach na  d a le k ic h  ło w iska ch  o - 
ceanicznych. C hodz i o  to, aby 
za łog i —  podobn ie  ja k  to  dz ie je  
się w e  flo ta c h  ło w czych  in n y c h  
p ańs tw  —  po u p ły w ie  o k re ś lo ­
nego czasu zab ie rane  b y ły  do 
k ra ju  przez je d n o s tk i łą c z n ik o ­
we lu b  d rogą  lo tn iczą , a na ich  
m ie jsce  p rz y c h o d z iły  in n e  za ło ­
gi. N a tom ias t d la  za łóg p o r to ­
w ych  bardzo  is to tn ą  sp raw ą  jes t 
szybsza m e ch an iza c ja  p rac 
p rze ła d u n ko w ych  —  ta k . a by  do 
m in im u m  z m n ie jszyć  w y s iłe k  f i  
zyczny doke rów .

W  C E N T R U M  u w a g i zn a jd u je  się 
sta le p o lep s zan ie  w a ru n k ó w  p ra c y  i 
ż y c ia  za łóg  w s zys tk ic h  s ta tk ó w  han  
d lo w y ch  i ry b a c k ic h . M in .  In s ty tu t  
M o rs k i w  G d a ńs ku  z a jm u je  się 
a k tu a ln ie  ro zw ią za n ie m  p ro b lem u  
w a lk i z h ałasem  n a  sta tk ac h , a pra  
c o w n ia  p sy cho log ii p ra c y  —  w a ru n ­
k a m i p ra c y  ry b a k ó w  n a  ło w isk ac h .

W s zy s tk ie  te  s p ra w y  b y ły  o stat­
n io  p rze d m io te m  o b ra d  K o le g iu m  
M in is te rs tw a  Ż e g lu g i, n a  k tó ry m  m . 
in . usta lo no  h arm o n o g ra m  re a liz a c ji 
w n io s k ó w  zg łoszonych p rze z  załogi 
p rzed s ię b io rs tw  go sp o d ark i m o rs k ie j 
w  ra m a c h  d y s k u s ji p rze d z ja zd o w e j, 
a ta k ż e  w y n ik a ją c y c h  z  u c h w a ły  V I  
Z ja z d u  p a r t i i .

U S Ł U G I
dla turystów
W C Z O R A J  o b ra d o w a ło  w  Szczeci­

n ie  p le n u m  M ie js k ie g o  K o m ite tu  
S D . pośw ięcone m . in . o m ó w ie n iu  
zadań  s tro n n ic tw a  w  k a m p a n ii w y ­
b o rcze j. O b ra d y  p ro w a d z ił p rzew o d ­
n ic ząc y  M K  S D  W ła d y s ła w  A u g u -  
stis. O becny b y ł s e k re ta rz  W K  S D  
T ad e u s z  S tad n ic zeń k o .

R e fe ra t p ro g i a m o w y  M K  S D  w y ­
g łosił Z d z is ła w  K a n ia s ty . W  w y s tą ­
p ie n iu  ty m  o m ó w io n o  m . im  p ro b ­
lem  ro z w o ju  s fe ry  usług . Szczegól­
n y  a k c e n t p o łożony został na usłu ­
g i zw ią za n e  z n as ile n iem  ru ch u  tu ­
ry styc zn eg o , a w ię c : n a p ra w y  sa­
m o chodów , g as tron o m ia  a je n c y jn a  
itd .

D łu g o le tn i, zas łużeni d z ia łac ze  
s tro n n ic tw a  u d e k o ro w a n i zosta li od ­
zn ac zen ia m i p a ń s tw o w y m i. K rz y ż e  
Z a s łu g i o tr z y m a li:  Z ło ty  — Leszek  
M a rc in o w s k i, a S re b rn e  — B ro n i­
s ław a T a rn o w s k a , Z d z is ła w  K a n ia ­
s ty  o raz K a z im ie rz  G a b ry e l. P o ­
n ad to  u c h w a łą  P re z y d iu m  W  R N  
p a m ią tk o w e  O d zn a k i G ry fa  P o ­
m o rs k ie g o  p rzyzn a n o  M a r ii  C o fc ie , 
S te fa n o w i W itk o w s k ie m u  o ra z  S ta­
n is ła w o w i O le ro w i. ( ław )

„ L O T E M "
— według 

dotychczasowego 
rozkładu

K A Ż D E G O  R O K U  o te j p o rze  P L L  
..L o t“  w p ro w a d za ją  n o w y  ro zk ła d  
lo tów . T y m  ra ze m  d y re k c ja  tego  
p rzed s ię b io rs tw a  zd ec yd o w a ła  się  na 
p rzed łuże n ie  do- 31 m a rc a  b r . do ­
tyc hc zas  obo w ią zu jąc eg o  ro zk ła d u , 
bez w p ro w a d za n ia  w ię ks zyc h  z m ia n . 
D la  Szczec ina oznacza to  u trz y m a ­
n ie  d w óch  połączeń d z ie nn ie  *  
W ars zaw ą i po je d n y m  z K r a k o ­
w e m  1 W ro c ła w ie m . N ie  z m ie n iły  
się ró w n ie ż  go d z in y o d lo tó w  i  p rz y ­
lo tów .

„ L o t“  ro zp o czą ł ju ż  p rzy g o to w a ­
n ia  do obsług i w zm ożonego  ru ch u  
w  sezonie le tn im . S zc zec in ia n ie  w  
ty m  czasie będą k o rz y s ta li z p ię ­
ciu  po łączeń d z ie nn ie  (p ra w d o p o -' 
dobnie  ta k że  w  n ie d z ie lę ). D o d a t­
ko w o  w ie c  u ru ch o m io n a  b ęd z ie  l i ­
n ia  do R zeszow a. Is tn ie je  ponad to  
m o żliw o ść w p ro w a d ze n ia  w  lee ie  
100-m ie js c o w y c h  sa m o lo tó w  I L - 18. 
K ie ro w n ic tw o  szczecińskiego O d d z ia ­
łu  „ L o t“  m a  z a m ia r  o tw o rzy ć  do ­
d a tk o w ą  kasę sprze d aży  b ile tó w  na  
d w o rc u  w  G o le n io w ie . C z.ynione są 
ró w n ie ż  s ta ra n ia  o w p ro w a d ze n ie  w  
sezonie le tn im  p o łączen ia  au to b u ­
sow ego z lo tn is k a  do m ie js co w o ś ci 
n ad m o rs k ich , (jas )

JESZCZE O W YPADKU

W M IERZYNIE

Obeszło sią
bez poważniejszych

konsekwencji
W C Z O R A J in fo rm o w a liś m y  o po­

w a żn e j k ra k s ie  d ro g o w ej, ja k a  m ia ­
ła  m ie js c e  w  p o b liżu  M ie rz y n a , w  
k tó re j o b raże n ia  odniosło  5 osób.

W  k i lk a  godzin  p ó źn ie j za te le fo ­
n o w aliśm y do I I  K l in ik i  C h iru r ­
g ic zne j P A M  n a P o m o rza n ac h  do ­
k ą d  p rze w ie z io n o  4 po szk o do w an yc h  
w  w y p a d k u . Jeden  z  le k a rz y  d y ­
żu rn y c h  d r  Z y g fry d  D ą b ro w s k i 
p o w ia d o m i! nas, że E d w a rd  C h o le ­
w a , J u lia n  K o w a ls k i o raz  L u d w ik  
K ik u t  zostali po o p a trze n iu  o b ra ­
żeń w  a m b u la to r iu m  o des łan i do  
do m ó w . W  s zp ita lu  n a P o m o rza ­
nach pozostał Tad e u sz  B a rtn ic z u k , 
k tó ry  d o znał w s trzą ś n ie n ia  m ózgu  
o ra z  ra n  t łu ezo n yc h  g ło w y *

D o  S z p ita la  G a rn izo n o w eg o  p rzy  
ul. P io tra  S k a rg i p rze w ie z io n y  zo­
stał,, z m ie js ca  w y p a d k u  W ła d y s ła w  
Roga, u k tó re g o  stw ierd zo n o  z ła ­
m a n ie  kości nosa. J a k  w id a ć  na  
ca łe  szczęście obeszło  się  bez w ię k ­
szych k o n s e k w e n c ji, ( ła w )
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„Polski Tydzień“
w berlińskim

„C e n tru m “
B E R L IN  P A P . W  „ C e n tru m "  — 

n a jw ię k s z y m  d o m u  to w a ro w y m  sto­
lic y  N R D  — o d b y ła  się w  p o n icd z ia  
le k  14 lim . uroczystość in a u g u ra c ji  
„ T y g o d n ia  sprze d aży  a r ty k u łó w  poi 
s k ic li" . W  o kre s ie  do  20 b in . po lsk ie  
c e n tra le  h a n d lo w e  z a p re z e n tu ją  spo­
łe cze ń stw u  N R D  ponad  300 p o zyc ji 
to w a ro w y c h  o łą c zn e j w a rto ś c i o k o ­
ło  i  m in  m a re k . W śró d  o fe ro w a n y c h  
to w a ró w  z n a jd u ją  się lic zn e  a r ty k u ­
ły  spoży w cze , w y ro b y  p a m ią tk a rs k ie  
p rze m y s łu  lu d o w e go  i a r ty s ty c z n e ­
go, sze ro ki a s o rty m e n t a r ty k u łó w  
g o spodars tw a d o m ow ego  o ra z  w y ­
ro b y  ko s m ety czn e . S to is ka  b s lug iw a  
n r  są p rzez  u b ra n e  w  s tro je  lu d o w e  
s p rze d a w c zy n ie  p o lsk ie , k tó ry c h  u -  
(łrze jn io ść  i u ro k  d o d a ją  a t r a k c y j­
nośc i im p re z ie , c ieszącej się  od  
p ie rw sze g o  d n ia  o lb rz y m im  p o w o ­
d zen ie m  .

liv in g  nie dnie 
za  wygraną

G ro ź b a
zw rotu  w  p ra w o

M IĘ D Z Y N A R O D O W A  opinia  tak dalece pr*jrw yk ła  do per- n is ta m i w łó czn ie . K P I o po w ia - 
m anencji kryzysów  rządowych w e Włoszech, że dość obojętnie da się  za ty m  od ła t. łeez w  
przy ję ła  i ten kolejny, który 4 bm. w kroczył w  apogeum w raz s y tu a c ji obecnego k ry z y s u  za- 
z rezygnacją kolejnego desygnowanego prem iera, Em ilio  Colom czyn a ją  s ię  w ahać so c ja liśc i, 
bo. z  utw orzenia nowego gabinetu po 20 dniach bezowocnych N ie s te ty  —  k ry z y s  o b e jm u je  ta k  
prób. Jednakże okoliczności towarzyszące obecnemu kryzyso- że w łoską lewicę... 
w i —  piątem u w  ciągu ostatnich czterech ła t —  są tak pow aż- (A E R )
ne. że tym  razem w  Rzym ie m ów i się o ostatecznym końcu _ 
form uły rządów centrolew icy —  koalic ji partii chadeckiej, repu­
blikanów , socjalistów i socjaldem okratów. n  .Po raz pierwszy

zo b a czy li
białego człowieka

(D okończen ie  ze s tr. 1) ście z a p e w n ia  C lif fo r d  Irv in g ,
p rz e d s ta w ia ją c  k o le jn e  dow ody  
o w e j a u te n ty c zn o ś c i: p ie c z ą tk i w  

na sumę 650 lys. dolarów, po- p aszporcie  S tw ie rd za jąc e  p o b yt w  
m ie js ca ch , g d z ie  w y z n a c z a ł m u  k o ­
le jn e  s p o tk a n ia  m u lt im il ia r d e r  na  
w y sp a ch  B a h a m a , w  P u e rto  R ico , 

M e k s y k u , i  m asę

sługując się przy tym  sfałszo­
w anym  paszportem na nazw i­
sko Helga R. Hughes, była... n a F i. 
m ałżonka Irv in g a , E d i t h .  W zię-

na s p y tk i, p rzyzn a ła  ona, że irv ing  — zastanawia się prana —
jedyni 

w  odpowied:
w  — 1P.SO f

k im ś  p o d staw io ny m  
u c h a ra k te ry z o w a n y m  

— je g o  ag e n te m  a lb o  w ro g ie m ?  A  
m o że  zo sta ł n a b ra n y  p rze z  ja k ie -

stunę  tę, owszem , p o d ję li 
następn ie  zdeponow a ła  ją  
je d n e j z f i l i i  B a n ku  S z w a jc a r­
skiego . A le  ty lk o  częściow o, bo

, , ,  , . ___ ,  „• _ _  m atc, to  trz e o a  p rzy zn a ć , ze au ze j
w i e m  b a n k  d o l ic z y ł  s ię  n a  lc o n -  klasy> A  m oże  Ir V in g. lu b ią c y  nic 
C ie  „H . R. Hughes“  t y l k o  442 Od dziś d u że  p ie n ią d ze  !  le k k ie  ż y ­

c ie , je s t  ty m , k tó r y  u m ie ję tn ie  
s fin g o w a ł ca łą  h is to rię ?  — m nożą  
się k o le jn e  p y ta n ia  i h ip o te zy . 

Je ś li je d n a k  d a w a ć  w ia rę  s łow om  
o b s e rw a to ro w i 41 -!e tn iego  p is arza , k u  c ze m u  s k ła -  

sle osób ś led zą cy ch  uw aż-

tys . d o la ró w . Co s ta ło  s ię  z re ­
sztą? —  N ie  w ia d om o.

P O S T R O N N E M U  
n as u w a się w  ty m  m o m e nc ie
gicztte p y ta n ie :  d la cze go  p an i E d ith  n ie  c a la  h u ghesow ą h is to r ię ,- to  
m ie s za ła  się w  p o d e jrza n ą  a fe rę  z t ry g u ją c e  pozosta je  nad a l p v ta n ic :  
b a n k o w y m i m a c h in a c ja m i?  C zy k ie d y , ja k  i d laczego m ilc zą c y  od
ty tk o  d la te g o, że ja k  o t: ta je m n ic z y  ei.s
p rz e k o n a n ie m  za p e w n ia ł a m e ry k a n -  H H , zd e c y d o w a ł się nu p rze k a za n ie
s k i ty g o d n ik  „ N e w s w e e k "  — lu b i 
o n a  „m o cn e  ż y c ie " , pe łne  n iespo­
d z ie w a n y c h  p rzy g ó d  i ta je m n ic z y c h  
s p ra w , czy  też m oże z in n y c h  p o -

;w yc ji „ m y ś li" ?  Z a k ła d a ją c , oczy  
iście, że p rz e k a z a ł je  osobiście i  

w ła s n e j w o li . N ie  b ra k  b o w ie m  
o p in ii, że m a te r ia ły  a u to b io g ra fie z -

w o d iiw ?  Z a p y ty w a n y  o to  m a łż o - ne H u g he sa  p rz e k a z a li Irv in g o w  
n e k  s tw ie rd z ił , iż  to  sam  H o w a rd  n ie k tó rz y  w s p ó łp ra c o w n ic y  w ie lk o -  
H u g łte s  p o p ro s ił E d ith , ab y  zd ep o - p rzem ys ło w eg o  m a g n a ta . M ateria ły '
n o w a ła  ona p ie n iąd ze  w  „S w iss  
C re d it  B a n k " , a  nas tę p n ie  je  w y ­
c o fa ła . H ughes m ia ł też n aw et 
p rzes ia ć  je j  fa łs z y w y  p as zport w y ­
s ta w io n y  n a  je g o  n azw isk o .

„N ie  m ożna nam  za rzu c ić  żad

te m o g ły  zostać u p rze d n io  nagra  
n a taś m ę m a g n e to fo n o w ą  lui> u -  
m ieszczone w  p am ięc i ko m p u te ra . 
N ie  b ra k  b o w ie m  b y ło  H o w a rd o w i  
R. H u g h e so w i, p o tę żn em u  m a g n a ­
tó w ! k o m p le k s u  m il ita rn o -p rz e m y -  
słow ego, k o n k u re n tó w  — ró w n ie  
b ezw zg lęd n yc h  co on  sa m . n ie  co- 

ją c y e h  się przed  s k o m p ro m ito w a ­
n ych  k o n k re tn y c h  p rze s tę p s tw  niem przeciwnika za wszelką cenę. 
f in a n s o w y c h  —  tw ie rd z «  p a ń - « " * ! “ »  *> .«*• *»1« * » :  « “ « * -  
s tw o  Irv in g o w ie . P ien iądze  n a -

byle k to : wszech 
ładny właściciel domów gier ha­

zardowych, złóż ropy naftowej, fa- 
le żne  m ilia rd e ro w i z W ysp  B a - b ryk wytwarzających sprzęt elek-
h a m i w c ią ż  czeka ia  na n io«o  t/otechniczny, pociski rakietowe n am a  w c ią ż  czeka ją  na m ego Simigiow-Ce*, wykorzystywane do 
w  S z w a jc a r ii“ . P rze kon an ia  te - działań wojennych w Wietnamie, 
go n ie  p od z ie la ją  je d n a k  w la -
dze szw a jca rsk ie , k tó re  o s ta t-  J A K I będzie fin a ł te j obra­
n i«  w y s tą p iły  do  S ta n ów  7,je d -  stającej codziennie w  setki no- 
noczonych  z p rośbą  o e k s tra - w ych szczegółów  historii, tru d -
d y c ję  E d ith  Irv in g ,  pos iada jącą no w  te j ch w ili powiedzieć.
o b y w a te ls tw o  szw a jca rsk ie . W  choć przypuszczać należy, iż nie 
ro d z in n e j H e lw e c ji czeka na będzie to fin a ł optymistyczny.
n ią  ju ż  n akaz  a resztow an ia . C a ła  ta  sp ra w a  na pew no  w  

ja k ie jś  m ie rz e  o d z w ie rc ie d laW  S P R A W IE  n ieszczęsnych  p a -  „ ___ . ______ _ __ . .
n u ę tn ik ó w  H ughesa zaa n g ażo w a n a  c .e .n n e  i z a w i k ł a n e  m a c h in a c je  
je s t  obecn ie  ca ła  a r m ia  u rz ę d n i-  k a p i t a ł u  a m e r y k a ń s k ie a o ,  p o g o ń  
k ó w  są d ow ych , ra dc ó w  p ra w n y c h  z a  p u b l ic i t y  i  za g r u b a  fo r s a
i  rz e c z n ik ó w  p ras o w y ch  p oszczegó l- __ . . . . .  ”
n y c h  s tron . P rze s łu c h iw a n i są c o - n ą W ,. t  po śc ieżkach m is ty f lk a -  
ra z  to  n o w i ś w ia d k o w ie , m n o żą  się c j i  i  fa łsze rs tw . N ie  w ia d om o, 
ze zn a n ia  i  zap rze cze n ia . N ie  w y -  ten  b ieg  zakończy C l i f f o r d
ja ś n iły  one je d n a k  w  s to p n iu  w y -  ;  - „  *  i Y  l^ 1! r ł  ;>ta
s ta rc z a ją c y m  i d e f in ity w n ie  ca łe j I rv in g .  A le  b yc  może Z .W ie rz e -  
a fe ry . A m e ry k a n ie  c ze k a ją  n a o s ta - n ia  s tarze jącego  się  m ilia rd e ra
tec zną  d e c y z ję  — c zy  85 0 -s tron ico - __ d z iw a k a  sa  n r a w ^ / i w o -w y „bestseller X X  wieku", jak im  . S£ł  . p ra w a z iw e ,
m iały być w g zapowiedzi tygod- w ów czas trzeba  p rzyznać , że 
nika „ i . i fe "  pam iętniki H u g he sa — n ieź le  u d a ł m u  się  n a jleo szy  

fh y b a  k a w a ł je g o  i ta k  okscen- 
najbardziej autentyczna" — uroczy- trycznego  życ ia . (FN )

O D  L A T A  1968 r .  k o a lic ja  ta  
s ta ła  na c h w ie jn y c h , roz jeżdża­
ją cych  s ię  na le w o  i  p ra w o  to ­
rach . M ó w i się, że ty lk o  cudów  
n ym  zd o ln o śc io m  W łoch ów  do 
m o n to w a n ia  coraz to  n ow ych  
„b e lla  com b inaz ione “  rzą d y  cen 
t ro le w ic y  u trz y m y w a ły  s ię  ta k  
d ług o  u w ła d z y , a le  ta k  n a p ra w  
dę —  n ig d y  n ie  rz ą d z iły . R ezul 
ta te m  je s t g lę b c k i k ry z y s  s tru k  
t u r  p o lity c z n y c h , gospodarczych 
i spo łecznych  I t a l i i .  Sprzeczno­
ści n a ras ta ły , a le  p a ra liż  „ce n - 
tro s in is try “  okaza ł s ię  tak  
w szechobe jm u jący , że W łoch y  
u tk w i ły  w  s ta n ie  to ta ln e j n ie ­
m ożności.

D R A M A T  ob ec n e j s y tu a c ji po lega  
n a  ty m , że  za w io d ły  m e ch an izm y  
k o a lic y jn y c h  p o ro zu m ie ń , k tó re  u -  
m o ż liw ia ly  m n o żen ie  „ ła d n y c h  kom  
b in a c ji“* p ers o n a ln o -p ro g ra m o w y c ii 
bez zm ie n ia n ia  cze g o ko lw iek  w  m e ­
r itu m  p o lity k i. M e c h a n izm  ten  ro z ­
p ad ł się, g d y  w  to k u  p rz e w le k ły c h  
g ło so w ań  n a d  w y b o re m  p re zy d e n ta  
so c ja liś c i ze s p o lili s iły  p rze c iw s ta ­
w ia ją c  k a n d y d a tu rz e  c h a d ec k ie j 
w spólnego  k a n d y d a ta  le w ic y . C liade  
c ja  s ięg n ę ła  w ów c zas po poparc ie  
p ra w ic y , fo rs u ją c  w y b ó r G io v a n n i 
L eo n e  n a p re zy d e n ta  W łoch .

N a  k o n f l ik t  p re zy d e n c k i n a ło ż y ły  
=ię d w a  in n e :  zao s trzen ie  k o n f lik tu  
m ię d zy  k a p ita łe m  a  p rae ą  n a  tle  
p rz e w le k łe j „ s ta g f la e j i"  — (p o łąc ze ­
n ie  s ta g n a c ji gospodarczej z in f la ­
c ją ) o ra z  za o g n ie n ie  sporu  w o k ó ł 
u s ta w y  o ro zw o d ac h . N a jw s te e ż n ie j-  
sze e le m e n ty  ch a d ec k ie  p rą  k u  orze  
p ro w a d ze n iu  re fe re n d u m  ludow ego , 
co w  o b ec n ej s y tu a c ji je s t p rzy s ło ­
w io w y m  d o le w a n ie m  o liw y  do ognia.

K ry z y s o w i w ła d z y  to w a rzy s zą  lie/, 
ne sk a n d a le  k o ru p c y jn e , u ka zu jąc e  
p rze g n iłe  w a rs tw y  s tru k tu r  a d m in i 
strać ji. S k w a p liw ie  w y k o rz y s tu je  
je  s k ra jn a  p ra w ic a , zw łaszcza neo ­
fas zys to w s ka . S iły  tc la n s u ją  hasła  
w y p ró b o w a n e  w  czasach m a rszu  
„c z a rn y c h  k o s zu l"  M u sso lin iego  do 
w ła d z y :  p o rzą d e k , s iln a  w ła d za , w a l 
k a  z  „ k o m u n ą " . Is tn ie je  o b aw a prze  
c h w y c e n ia  p rze z  n eo fas zys tó w  n a ­
s tro jó w  n ie za d o w o le n ia  częśei o p i­
n ii.

JE ST TO  groźna  p erspek tyw a  
w obec n ieu ch ro nn ośc i rozp isa­
n ia  p rz e d te rm in o w y c h  w y b o ró w  
p a r la m e n ta rn y c h . Dem agogia 
s k ra jn e j p ra w ic y  może b ow iem  
zagroz ić  I t a l i i  „ vo lta  a  d es tra “  
—  z w ro te m  na p raw o. A  w ó w ­
czas „los dem okracji znajdzie  
się na szali“ —  ja k  p o w ie d z ia ł 
b. p re zyde n t W łoch  Saragat. Zna 
m ienne . że ten  s o c ja ld e m o k ra ­
tyc z n y  c e n trys ta  uważa obecn ie  
za n iezbędne sko nso lid o w an ie  
w s z y s tk ic h  s i ł  le w icy , z  ko m u -

G L Ó W N A  k w a te ra  H u g ­
hesa na  B aham ach  —  „B r i - 
t is h  Beach H o te l" . M i l ia r -  
d e r u k ry w a  się w  n a d b u ­
dów ce  s to ją c e j na p ła s k im  
dachu ho te lu .

(C A F  —  a rc h iw u m )

L O N D Y N  p a p . W  Z w ią z k u  z p ro ­
p o zy c ją  p rze p ro w a d ze n ia  w y b o ró w  
w  N o w e j G w in e i a d m in is tro w a n e j 
p rze z  A u s tra lię  ró żn e  części te j w y ­
spy są o d w ie d za n e  p rzez  spe c ja ln e  
p a tro le  w o js k a  i p o lic ji. K ilk a  d n i 
te m u  p a tro l ta k i d o ta r ł w  pó łnocne j 
części N o w e j G w in e i do  s k u p isk a  
m ie js co w e j ludnośc i, k tó ra  d o ty c h ­
czas n ie  w id z ia ła  b ia łeg o  cz ło w ie ka . 
B yło  to  n ie lic zn e  p łe n iię  — oko ło  
200 osób.

Moiocyklisłka 
w stroju Ewy

L O N D Y N . B y ł to  n a jb a rd z ie j szo ­
k u ją c y  dzień  w  ży c iu  63-lebh;ej p a n ­
n y  M a b e i P e tłe y , m ie s z k a n k i W im -  
b ledonu , je d n e j z  n a jb a rd z ie j sza­
co w ny ch  d z ie ln ic  L o n d y n u . T eg o  po  
ra n k a  w y b ra ła  się ja k  z w y k le  na 
spacer z u lu b io n y m i p ie s k a m i. P a ­
n o w ała  ty p o w a  a n g ie ls k a  pogoda — 
w ilg oć  i ch łód  p rz e n ik a ły  do kości. 
J a k ie ż  b y ło  je j  zd u m ie n ie , gdy w  
p ew ny m  m o m e n c ie  p rze m k n ę ła  na  
m o to c y k lu  bez t łu m ik ó w  blo-ndw ło- 
sa m ło d a  d z ie w c zy n a , p ię k n a  i.. . n a ­
ga. S to ją c y  n a  ch o d n ik u  m ę żczyzna  
z ro b ił je j  se rię  zd ję ć.

P a n n a  P e tle y , o b u rzo n a  sceną, 
s k ie ro w a ła  s p ra w ę  do sądu , s tw ie r ­
d za jąc , iż  b y ło  to  o b raza  m o ra ln o ­
ści sza cow ny ch  m ie s zk a ń c ó w  te j 
d z ie ln ic y . N a  sali sądow ej w y ja ś n i-  
•ło się, że d z ie w c zy n a , Le ich  R ogers, 
b y ła  m o d e lką , a  m ę żczy zna  — zaw a  
i ło w y m  fo to g ra fe m . X e  sw ad ą odp ić  
ra ł z a rz u ty  sta rsze j p a n i, tw ie rd z ą c , 
że p an n a  R ogers b y ła  u b ra n a , m ia ła  
b o w ie m  na b io d ra c h  sze ro k i pas, a 
n a nogach p an to fle .

S ę dzia  o k a za ł się je d n a k  p rzy c h y l 
n le js z y  d la  s ta rsze j d a m y . M o de lk a  
m u sia ła  za p ła c ić  p ięć  fu n tó w  g rz y w  
n y  za p u b lic zn e  w y s tą p ie n ie  w s tro ­
ju  E w y  i fu n t  za g łośną ja z d ę  m o ­
to cyk le m .

J . K A D A R  Z A K O Ń C Z Y Ł  
W IZ Y T Ę  W  M O S K W IE

♦  N a  zaproszen ie  K C  K P Z R  
w  d n ia c h  od l ł —U  lu teg o  w  
Z w ią z k u  R a d z ie c k im  p rz e b y ­
w a ł z n ie o fic ja ln ą  p rz y ja c ie l­
sk ą  w iz y tą  I  s e k re ta rz  K C  
W S P R  Janos K a d a r . O d b y ł on  
ro z m o w y  z s e k re ta rze m  gene­
ra ln y m  K C  K P Z R  L eon idem  
B re żn ie w e m .

W  1S72 r ., ja k  z a k o m u n ik o ­
w a n o , ra d z ie c k a  d e leg ac ja  pac- 
ty jn o -rz ą d o w a  z ło ży  w iz y tę  na
W ęgrzech.

W  p o n ie d z ia łe k  Janos K a ­
d a r  op u śc ił Z w ią z e k  R ad z ie ck i.

♦  S e n a to r E d w a rd  K e n n e d y  
o b e jrz a ł w  p o n ie d z ia łe k  m aso­
w e g ro b y  w  B an g ta  D esz i tt-
św ia d c zy l, iż  s ta no w ią  ;one 
św iad e ctw o  „n a jw ię k s z e j tra ­
g ed ii lu d z k ie j d z is ie jszy ch  cza­
só w “ . Z w ie d z ił on o k o lic e  K u -  
sz tii, gdzie  za m o rd o w a n y c h  zó  
sta ło  p rzez  w o js k a  p a k is ta ń ­
s k ie  o k o ło  50 tys ięc y  B en g al- 
czy k ó w .

P rz e m a w ia ją c  na lo tn is k u  w  
D h ae e senato r E d w a rd  K en n e­
d y  o św iad c zy ł m . in . : —  n aród  
a m e ry k a ń s k i podczas ostatn ich  
w y d a rz e ń  b y ł po w asze j s tro ­
n ic , n a w e t je ż e li s tanow isko  
rzą d u  U S A  b y ło  in n e .

IZ R A E L S K IE  O B O Z Y  
K O N C E N T R A C Y J N E  W  
C E N T R U M  P U S T Y N I  
S Y N A J S K IE J

♦  B e jru c k i d z ie n n ik  „ A l-
U sbu  A l-A r a b i" ,  p o w o łu ją c  się  
n a w y p o w ie d z i iz ra e ls k ie g o  u -  
czonego p ro f. I .  S za eh ik a  w  
W aszy n g to n ie , p u b lik u je  w s trzą  
sa ją ce d an e o is tn ie n iu  iz ra ­
e lsk iego  obozu k o n c e n tra c y jn e ­
go na te re n ac h  p u s ty n i S y n a j-  
s k ie j. W  obozie  ty m  p rz e b y ­
w a ją  se tk i ko b ie t, d z ie c i i s ta r  
ców , k tó ry m  n ic  u d o w o d n io ­
no żad n e j w in y , z w y ją tk ie m  
tego, że k toś 7. cz ło n k ó w  ich  
ro d z in  b y ł z w o le n n ik ie m  p a le ­
styńs k ieg o  ru c h u  o p o ru . Są o n i 
z a k ła d n ik a m i rzą du  Iz ra e la .  
U w o ln ić  ic h  m o żn a  Jedynie, 
w y m ie n ia ją c  na o jc a  ro d z in y . 
Je ś li w y m ia n a  n ie  je s t m o ż li­
w a , cze ka  ic h  śm ierć , D o  obo  
zu n ie  dopuszcza się d z ie n n i­
k a rz y , an i p rze d s ta w ic ie li C zer  
w onego  K rz y ż a .

Ofiary law in
w  Ira n ie

S O F IA  P A P . R ząd ira ń s k i za k o ­
m u n ik o w a ł, że co n a jm n ie j G9 » -  
sób pon iosło  ś m ie rć  w  w y n ik u  śn ie  
ż y c y  i la w in  w  g ó rzys ty ch  te re n ac h  
p ó łnocne j części Ira n u . 60 osób  
zg in ę ło  w  p ro w in c ji G a rd in e h m . L a  
w in a  osunę ła  się tam  w  no cy  n a  
je d n ą  z w io s ek . P o d o b n y  w y p a d e k  
w y d a rz y ł się w  m ie jscow ości K as­
za i j  eh  w  p ro w in c ji S za k iab ad .

„Casablanca“ to nie był Biały Dom (2)

SEKRETY
szpiegów Hitlera

In n y  w y p a d e k : na s k u te k  „n ie dysk rec ji**  m łodego  urzędn ika ! 
b ry ty js k ie j s łu ż b y  d y p lo m a ty c z n e j T y le ra  G atew ooda K e n ta  w 
lo n d y ń s k ie j am basadzie  U S A  (cz łow ieka  tego skazano potem  na 
7 la t  w ię z ie n ia ) u da ło  się N iem com  o d c y fro w a ć  ściśle  ta jn y  
t,Szary K o d “ , p rzy  pom ocy k tó reg o  p re zyde n t R ooseve lt i  p re ­
m ie r  C h u rc h il l p ro w a d z ili m ięd zy  sobą ro zm o w y  p ryw a tne . Co 
gorsza, „p rz e c ie k “  pozostał ta je m n ic ą  n ie m a l do d n ia  p op rze ­
dzającego u pa de k F ra n c ji.  W y k ry c ie  go z a b lo k o w a ło  k o n ta k t 
na n a jw y ż s z y m  szczeblu w  n a jm n ie j sposobnym  m om encie.

W  m arcu  1942 ro k u  p rz e c h w y c ili N ie m cy  jeszcze jeden  ko d  
a lia n c k i.  O kaza ło  się to  oczyw iśc ie  fa ta ln e  w  s ku tka ch . Np. po 
p rze chw yce n iu  d ia log u , w  to ku  k tó reg o  o b a j ro zm ó w cy  w y ra ­
ż a li radość z pow odu  u p a d k u  M u sso lin ieg o  i  ry c h le j k lę s k i 
W łoch  H it le r  s k ie ro w a ł za A lp y  20 d y w iz ji.

W ym ien ia  wreszcie autor przykłady bałaganu i  licznych nie­
dociągnięć w  aparacie w yw iadow czym . W iad om o  zresztą, że 
n ie  uda ło  się N ie m co m  d ow iedz ieć  zawczasu o  m ie jscu  lą do ­
w a n ia  w o js k  a lia n c k ic h  w  A fry c e  P ó łno cne j, że d a li się zasko­
czyć in w a z ją  w  N o rm a n d ii. M im o  że na te re n ie  I t a l i i  m yszko­
w a ło  aż 10 tys ię cy  agentów', do  końca  n ie  o r ie n to w a li się w  
n as tro ja c h  i upadek M usso lin ieg o  w p ra w ił ic h  w  o s łup ie n ie . 
S tw ie rd za  w reszc ie  Farago , że A b w e h ra  dyspo no w a ła  zby t ską ­
p ym  „p o te n c ja łe m “  w  d z ied z in ie  in fo rm a c ji.

A le  n a jz a b a w n ie j „za syp a ł się“  następca C ana risa  na  s tano­
w is k u  szefa  A b w e h ry , W a lte r S che llenberg . T e n  „z a d u fe k " 
i  in t ry g a n t,  p ra gn ąc p o c h w a lić  się p rzed  „ fu e h re re m “  g łęboką  
w ie d zą  i zab łysnąć zn a jm ośc ią  ję zyka  h iszpańsk iego  osobiście 
„odkodow ał** d la  n iego ła tw iu tk ą  depeszę in fo rm u ją c ą  o  s p o tk a ­
n iu  Roosevelta  i C h u rc h illa  w  Casablance (d o s łow n ie : B ia ły  
D om ) ja k o  w iadom ość, że o b a j p rz y w ó d c y  ro z m a w ia li ze sobą 
w ... B ia ły m  D om u w  W aszyn g to n ie ! H it le r ,  k tó re m u  S che lle n ­
b erg  p rze s ła ł fa łs z y w ie  o dczy ta ny  te le g ra m  n ie  b y ł o czyw iśc ie  
za chw yco n y. (J. R.)

Koniec
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fiskie zakłady na międzynarodowy rynek

¡sport nośnikiem 
(fury technicznej

CNEJ S P E C J A L IZ A C J I P R O D U K C JI żadne rz y la  się b o w ie m  du ża  m o żliw o ść  
loże liczyć na samowystarczalność. W ym iana to - zbyt,V, ™yro*?ów„  d°  Czech° siowacJi. 
-anicą stanowi w ięc czynnik dalszego rozw oju  na ę r y > °  u s a m  i  u m u n ii.  
nyslu, popraw iania i rozszerzania asortym entu P O D JĘ C IE  i  re a liz a c ja  przez 
m pcyjnych. Lecz by im portow ać potrzebne m a - nasze szczecińskie z a k ła d y  p ro - 
in ia  oraz a rtyku ły  konsum pcyjne tak  spożywcze d u k c ji e k s p o rto w e j w p ły w a  tak  
użytku trzeba eksportować. Oznacza -to że nasze że na  jakość  w y ro b ó w  p ro d u k o - 
cyjne muszą się nastawić na w yrób takich asor- w a nych  d la  k ra ju .  W ym agan ia  
trów, które są zbyw alne na m iędzynarodow ym  o d b io rc ó w  za gran iczn ych  (to  sa 
e m ożemy otrzym ać ja k  najkorzystniejsze ceny. m o  m ożna pow iedz ieć  o  w y m a - 

... . , gan iach  p o lsk ich  p rz y  zakup ie
1972 r .  „ H y d ro m a “  w y e k s p o r tu je  do „ „  g r a  n i r a i  w n ł v w n i a  no  r w /  
n r d  300 ż u ra w i „ I ID S -3 “  a ta k ż e  z a ,  &r<*n ic 3) /w p ły w a ją  na roz- 
zn ac zn ą  ilość części za m ie n n y c h . "^Ój k o n s tru k c ji i tech n o lo g ii, 
P r z y  w ię k s z e j a k ty w n o ś c i ze s tro n y  w p ro w a d z a n ie  n ow ych , k o rz y -

^ r i . T n » y ac»SlU a “ w s tn i? s^ h, tech n icz-
z a g ra n ic zn y c h . nych. P ro d u k c ja  na e k s p o rt me

s z c z e c i ń s k a  F a b ry k a  N a rz ę d z i ja k o  a u to m a ty c z n ie  św ia d czy  o
- ............ _  . p rz e k ro c z y ła  o 57,6 p ro c . za d a n ia  t y m ,  ż e  z a k ła d  o s ią g n ą ł  o k r e -

Wyeh w y w ią z a ły  sie w  ro k u  ab. « o n y  p u ła p  tech n iczny , a  je j
n ie m  do z s r r  400 szt. p rz y rz ą d ó w  re a liz a c ja  s k ła n ia  do  coraz to  
p n e u m a ty c zn y c h  o w a rto ś c i b lis k o  n ow ych  p oszu k iw a ń , ta k  te c h n i-

■V*

J  ‘ $■< -V v - \ .

b Z L .Z L l_ . l lN IE  p ro d u k c ją  
e k spo rto w ą  p ara  się k ilk a n a ś c ie  
za k ład ó w . E k s p o rtu je m y  s ta tk i, 
k a b le , u rządzen ia  gospoda rstw a  PHż  „ B u m a r“ 
dom owego, odz ież i  szereg in ­
n ych  a r ty k u łó w . Dziś  p rz y jr z y j­
m y  s ię  ja k  z  zadań ekspo rto

p ó ł m il io n a  z ł d e w izo w y c h . F a b r y -  / " . / " / . . l."  -^ i ^
n ie  w y p ro d u k o w a ła  n a to m ia s t cz iiy ch  ja k  i  e konom icznych.

W  S T O C Z N I S Z C Z E C IŃ S K IE J  im . 
A d o lfa  W a rs k ie g o  p la n  w a rto ś c io w y  
ek s p o rtu  zo sta ł w y k o n a n y  w  11»,3 
p ro c . Z a m ia s t 11 je d no s te k  p rz e k a ­
zan o  a rm a to ro m  za g ra n ic zn y m  12 

s ta tk ó w . U d z ia ł e k sp o rtu  w  p ro ­
d u k c ji  to w a ro w e j osiągnął 72,1 p roc. 
W  ro k u  b ie żą c y m  stoczn ia w y e k s ­
p o r tu je  11 s ta tk ó w  p rz y  c zy m  osiąg  
n ie  w p ły w ó w  o b lis k o  5 m in  z ł de -

z a k ła d y  p rze m ys łu  c iężkiego  
m aszynow ego i  e lek tryczne go  i  
ja k  w y g lą d a ją  z a m ie rze n ia  na
ro k  b ieżący. N ie d a w n o  p ro b le m  g75 sztu k  p rz y rz ą d ó w  e le k try c z n y c h , 
te n  a n a lizo w a n o  na  pos iedzeniu  do k tó ry c h  n ie  o trz y m a n o  S iln ik ó w , 
p o d k o m is ji a k ty w iz a c j i e kspo rtu  Jest to  p ro b le m  s ta w ia n y  w ie lo -  

‘ k r o tn ie  n a  w ie lu  -szczeblach. M im oO d d z ia łu  M orsh-iego P o ls k ie j to  z a k ła d  b o ry k a  się w  da lszy m  
Iz b y  H a n d lu  Zagran icznego  w  c ią g u  z ty m i tru d n o ś c ia m i. P ro p o -  
Szczecinie. n o w an o  im p o rt  s i ln ik ó w  B oscha z

N R D . O b e cn ie  f in a liz u je  się sp o tka ­
n ie  ze „ S ta n k o im p o rte m “ d la  osta­
tecznego  ro z w ią z a n ia  do staw  s iln i­
k ó w  e le k try c z n y c h  do n arzę d z i.

Z a d a n ia  e k s p o rto w e  S zc zec iń sk ie j 
F a b r y k i N a rz ę d z i o kre ś lo no  n a b l i ­
sko  2 m in  z ł d e w . W  sto su n k u  do  
1971 r .  w z ro s t ek s p o rtu  do k r a jó w  
so c ja lis ty czn y ch  w y n ie s ie  70 proc., 
zaś do  k r a jó w  za c h o d n ich  o 300 
p ro c . F a b ry k a  w  b r . ■ sp e c ja lizow ać  

W izo w yc h  w ię c e j a n iż e li w  r .  1971. się b ęd z ie  w  p ro d u k c ji n arzę d z i 
P la n o w a n ą  sp rze daż e k s p o rto w ą  p n e u m a ty c zn y c h  i  e le k tro -n a rz ę d z i.  

p rz e k ro c z y ła  ta k że  F a b ry k a  U*rzą- T ą  g ru p ą  n a rzę d z i za in te re s o w a n i 
dzeń  B u d o w la n y c h  „ H y d ro m a “ . W  są g łó w n ie : Z S R R , B u łg a ria  i  R u ­

m u n ia .
F A B R Y K A  S p rzę tu  E le k tro te c h ­

n icznego  „ S e lfa “  p rz e k ro c z y ła  sw e  
za d a n ia  ek s p o rto w e  za  ro k  1971 o 
16,7 p roc. P rz e k ro c z e n ia  zo s ta ły  spo 
w o d o w a ne  d o d a tk o w y m i d o staw am i 
o g rzew ac zy  k o le jo w y c h  d la  N R D . 
W  1972 z a k ła d  sp rze d a za g ran icę  
g rz e jn ik i k o le jo w e  n a  b lis k o  1 m in  
z ł d e w . C ałość p ro d u k c ji ekspor-: 
to w e j je s t  o b łożona za m ó w ie n ia m i. 
W  fa z ie  n e g o c ja c ji z n a jd u ją  się do ­
s ta w y  u rzą d ze ń  do p ro d u k c ji sp rzę ­
tu  gosp o d ars tw a  dom ow ego . R e a li­
zac ja  tego  z a m ie rz e n ia  łą c zy ła b y  
się z ro zsze rze n iem  ek s p o rtu  i  sp ła ­
ta m i zac ią gniętego  k r e d y tu . Jeden  
z  p o d staw o w yc h  a r ty k u łó w  —  g rz a ł­
k i  e le k try c z n e  n a ry n k u  k r a jo w y m  
w y k a z u je  w  p o p yc ie  te n d e n c ję  spad  
k o w ą . (W  1970 r. p o trze b y  w y n o s iły  
700 tys . g rz a łe k , w  m i  — 500 tys . 
g rz a łe k , zaś w  1972 o b s e rw u je  się 
d a ls zy  sp a d ek p o p y tu ). T y m c za s e m  
p ro d u k c ją  g rz a łe k  p o w a żn ie  za in te ­
re s o w a n y  je s t  ry n e k  N R F , skąd  
„ S e lfa “  im p o rtu je  k i lk a  e lem e n tó w .

Z a k ła d  z n a jd u je  się w  p rzed e­
d n iu  ro zb u d o w y . P ie rw s z a  w e rsja  
in w e s ty c y jn a  z a k ła d a ła  n a k ła d y  w  
w  w y so k oś c i 60 m in  z ł i okre s  re a ­
liz a c j i  1974—75. D ru g a  — n a k ła d y  
190 m in  z ł i te rm in  1972—74. O p ra ­
co w an o  a t r a k c y jn y  p ro g ra m  ro zw o ­
ju  p ro d u k c ji, za ło żen ia  d o k u m e n ta ­
c y jn e  itp . S po d z ie w an a  je s t  w  te j 
s p ra w ie  d e c y z ja  K o m is ji P la n o w a ­
n ia  p rz y  R a d z ie  M in is tró w .

Z J E D N O C Z O N E  Z a k ła d y  E le k tro ­
n ic zn e j A p a ra tu ry  P o m ia ro w e j „ E l -  
p o “ w y k o n a ły  za d a n ia  e k sp o rto w e  
1971 ro k u  w  170 proc. N ie  b y ły  one  
znaczne je ż e li ch odzi o  ic h  w a rto ś ć . 
Z a  to  zad a n ia  ro k u  b ieżącego  są 
im p o n u ją c e  — po n ad  1 m in  z ł d e ­
w iz o w y c h , a je ż e li no w o  b u d o w a n y  
o b ie k t zo stan ie  w  te rm in ie  p rz e k a ­
z a n y  do  e k s p lo a ta c ji is tn ie ją  m o ż li­
w oś ci p o d w o je n ia  tyc h  z a d a ń . O tw o

(W it)

NOWA SERIA
p r z y g ó d

Bolka I Lolka
W  Z E S Z Ł Y M  R O K U  B ie l­

s k ie  S tu d io  F ilm ó w  R ys u n ­
k o w y c h  zre a lizo w a ło  27 p o zyc ji, 
p rzezn a czo n y ch  w  w ię ks zo śc i d la  
n a jm ło d s zy c h  w id zó w . U ko ń czo n o  
ju ż  c z w a r ty  s e ria l, ty m  ra ze m  13- 
o d c in k o w y  pt. „ B a jk i B o lk a  i  L o l­
k a “  o raz  6 -o d c in k o w y  o p rzy g o ­
d ach  p s iak a  R eksio . R ozpoczęto  rea  
l iz a c ję  p ią tego  s e ria lu , 7 -o d c in k o -  
w y c h  p rzyg ó d  d w ó ch  u rw ip o łc ió w  
p t . „ B o le k  i L o le k  n a  D z ik im  

* ch o d z ie“ .
— W  ty m  ro k u  —  ja k  in fo rm u je  

d y re k to r  S F R  J e rz y  S c h oenborn  -  
p o w sta n ie  28 f i lm ó w , z czego w ię k ­
szość d la  d z ie c i. D o  re a liz a c ji w e j-  

'd z ie  k o le jn y , szósty ju ż  se ria l „ N o ­
w e  p rzy g o d y  B o lk a  i  L o lk a “ .

Irlandzka piosenka 
la. B e a tles a  
na in d e k s ie
N A  IN D E K S IE  Z N A L A Z Ł A  

ir la n d z k a  p io se n ka , n ap is ana  
p rze z  P a u la  M c C a r tn e y ‘a , je d ­
nego z p io s e n k a rzy  i k o m p o zy to ró w  
z d a w n e j s ły n n e j g ru p y  B ea tles ów . 
W z y w a  o n a  W ie lk ą  B ry ta n ię  do zre  
s y g n o w a n ia  z I r la n d i i  P ó łn o c n e j. 
P ios en k a  ta  n ie  m oże b y ć  e m ito w a  
n a  p rze z  b ry ty js k ie  ro zg ło śn ie  ra -  
d io - ts le w iz y jn e , a ta k ż e  p rzez  ra ­
d io  L u k s e m b u rg . P rz e d s ta w ic ie l b ry  
t y js k ie j te le w iz j i  o św ia d c zy ł, iż  za ­
k a za n o  je j  w y k o n y w a n ia  ze w zg lę ­
du n a „ k o n tro w e rs je  p o lity c z n e “ .

P a u l M c C a rtn e y  p io se n kę z a ty tu ­
ło w a n ą  „O d d a jc ie  I r la n d ię  Ir la n d c z y  
k o m “  n a p is a ł d w a  d n i po „ k r w a ­
w e j n ie d z ie li”  w  L o n d o n d e rry . J a k  
w ia d o m o , żo łn ie rze  b ry ty js c y  za­
s tr z e li l i  ta m  13 osób.

Na co chorowali 
faraonowie?

O S T A T N IO  d r  W a lte r M . 
W hitehouse z  a m e rykań sk ie g o  
u n iw e rs y te tu  M ic h ig a n  p rze ­
ś w ie t l i ł  p ro m ie n ia m i Roentgena 
k i lk a  m u m ii fa rao n ów , co poz­
w o li ło  m u s tw ie rd z ić , na ja k ie  
ch o rob y  c ie rp ie li eg ipscy w ła d ­
cy. O kaza ło  się, że A m e no ph is  
I I  (1436— 1413 r. p.n.e.) c ie rp ia ł 
na reum atyczne  za pa le n ie  k rę ­
gu, T u tm os is  I  (1528— 1510 r. 
p.n.e.) na a rtre ty z m  w  ko lanach , 
u  M e re np tah a  w y k ry to  a r te r io -  
skle rozę. S ekenenre T a ‘o  m ia ł 
s k rz y w ie n ie  kręgos łupa , a S p i- 
ta h  —  p a ra liż  dziecięcy.

PRAWO NA CO DZIEŃ

Przywłaszczone
d z ie c k o

H E N R Y K  T . I  W A N D A  G ., s ta - n e zn ac zen ie  m a  w ię c  je d y n ie  o - 
n o w iii n ie m a l id e a ln e  m a łże ń s tw o , św iad c zen ie  o u zn a n iu  d z ie ck a  za 
m im o  że n ig d y  n ie  za le g a lizo w a li w ła sn e  i  n ie  m oże ono b y ć  co fn ię -  
sw ego z w ią z k u  w  u rzę d z ie  s ta n u  te . o d w o ła ne  lu b  obalone ja k o  n ie  
cy w iln e g o . J e d y n y m  c ie n ie m  w  ic h  o d p o w ia d a ją c e  rze czy w is to ś c i. Sąd  
w ie lo le tn im  w s p ó łżyc iu  b y ł b ra k  po o d m ó w ił też  ż ą d a n iu  zap rze cze n ia  
to m stw a , k tó re g o  ob o je  b ard zo  m a c ie rzy ń s tw a  W a n d y  G . Chęć po­
p rą  gnęl i. Z e  w zg lę d u  n a p rze c iw  
w s k a za n ia  n a tu ry  m e d y c zn e j W a n ­
d a G . n ie  m o g ła  m ie ć  d z ie c k a , n ięc ia  
P rze z  pew ien  czas n o s ili się 
m ia re m  a d o p to w a n ia  s ie ro ty , 
je d n a k  do .tego doszło H e n ry k  T . u je m n ą  oceną m o ra ln ą , 
z n a la z ł — ja k  m u  się zd aw ało  
prostsze w y jś c ie . W  szp ita lu  po ­
ło żn ic zy m  w y s z u k a ł k o b ie tę , k tó ra

zb a w ie n ia  d z ie c k a  m a tk i i o jc a  z 
p o b ud e k  m a te r ia ln y c h  (d la  u n ik -  

a lłm e n tó w ) , po w ie lo le tn im  
y c h o w y w a n iu  go ja k o  w łasnego  

N im  sy n a , m u si się  b o w ie m  spo tkać z

W S K U T E K  r e w iz ji  
s p ra w ą  z a ją ł się Są>

u ro d z iła  n ie ś lu b n eg o  s y n a . Z a  je j  N ie  m ożna

H e n ry k a  T .
N a jw y ż s z y .

zgodą i  pod p o zo rem , że p ra g n ie  w y ro k u  S. N . — w  sp ra w a c h  o ż a -  
dzie ck o  fo rm a ln ie  przysposob ić , za p rzeczen ie  m a c ie rzy ń s tw a  k ie ro w a ć  
b ra ł je  do  sw ego dom u. P rz y  p o - się w y łą c zn ic  zasadą n ad rzędności 
m o c y  z n a jo m e j p o ło żn e j u z y s k a ł i  p ra w d y  o b ie k ty w n e j w  us ta lan iu  
w y p e łn ił  fo rm u la rz  o u ro d ze n iu  s y - k im  są rze czy w iś c ie  ro d zic e d z ie -  
n a p rze z  s w o ją  fa k ty c z n ą  żonę c k a . je ż e li w  k o n k re tn y m  w y p a d k u

dzie s ta nu  cy w iln e g o . P rze z  n as tę p - g ó ln y  p rz y p a d e k  zachodzi ty m

N A G L E  J E D N A K  W 1985
H e n r y k  T .  p o rzu c ił ro d z in ę  

ł  się z  p rz y p a d k o w o  p o zn an ą  k o  
b ie tą . P rze s ta ł te ż  ło ży ć  n a u t r z y ­
m a n ie  d z ie ck a . —
p iła  z  po zw em

procesie. S to su n e k  p o zw an e j W a n ­
d y  G . do p rzy b ra n e g o  sy n a n ie  u -  
le g ł z m ia n ie  i w  in te re s ie  ic h  o b o j­
ga, a p rzed e  w s zy s tk im  m ałego  

ro k u  K rz y s z to fa  T . le ży  u trz y m a n ie  tego  
o że - s to sunku .

M a ją c  n ad to  n a u w a dze  ta k ie  f a k  
W a n d a  G . w y s tą -  ty  ja k  n p . p o rzu ce n ie  p o zw an e j 
a lim e n ta c y jn y m  i  p rze z  H e n ry k a  T . po 15 -le tn im

u z y s k a ła  sądow e p o tw ie rd z e n ie  w s p ó łży c iu , w y to c ze n ie  p rzez  n iego  
s w yc h  p re te n s ji. W  o d p ow ied z i H e n  p o w ó d ztw a  je d y n ie  z p o w odu  zażą -  
r y k  T . w n ió s ł p rze c iw  n ie j p o - d a n ia  a lim e n tó w  d la  d ż ie c k a , k tó -  
w ó d z tw o  o zap rze cze n ie  m a c ie rz y ń -  re  p rze z  8 la t w y c h o w y w a ł i  d a -  
s tw a  K rz y s z to fa  i  je d no c ześ n ie  z a -  r z y ł  uczu c iem  —  s. N . u znał,
żą d a ł usta len ia , 
o jc e m . W  pozw ie  
ty c z n e  oko licznośc i 
n ia “  d z ie ck a .

S Ą D  W O J E W Ó D Z K I
s p ra w ę  w  I-s z e j in s ta n c j 
roszc zen ia  p ow oda. Z w ró c ił 
ty m  uw a gę , że  o jc os tw o  ja k o  fa k t  s ta ł u trz y m a n y  
b io lo g ic zn y , n ie  m o że  b y ć  n a je ż ę - O rze cze n ie  
śc ie j w  ogó le  u d o w o d n io ne . P ra w ­

n ie  je s t  je g o  ro szczen ie  p o zw u  je s t sp rzeczne z 
u ja w n io n o  f a k -  zas ad a m i w s p ó łżyc ia , gd yż  „ n ie  do 

„ p rz y w ła s z c z ę - p o m yś le n ia  je s t w y ro k , k tó ry  b y  
a k c e p to w a ł po stęp o w a n ie  budzące  
sp rze c iw  u ka żd eg o  u czc iw e go  oby  

ro zp o zn a ją c  w a te ia  i w y w o łu ją c e  o b u rzen ie  spo 
' o d d a li ł le cze ń stw a“ . N ie k o rz y s tn y  d la  H e n -  

p rz y  ry k a  T .  w y r o k  I-s z e j in s ta n c ji zo -  
- * - *  m ocy.

............... . ......... n u m e r n  CR . 164/
769. (M K L )

O P IN IA  zn aw có w  s z tu k i 
—  m a la rs tw a  i  m u z y k i —  
oraz sm akoszów k a w y  je s t 
zgodna: n ie  ma tak iego  
drug iego  m ie jsca  w  Polsce. 
C hodzi o k ra k o w s k ą  „K o s -  
saków kę “  k a w ia rn ię  -  m u ­
zeum , k tó ra  w  s tyczn iu  br. 
o tw a rta  zosta ła  w  z a b y tk o ­
w y m  d w o rk u . Zg ro m a dzo ­
no  tu  p a m ią tk i po trzech  
K ossakach: Ju liu szu , W o j­
c iechu  i  Je rzym . T rz y  s a lk i 
to  w ła ś c iw a  k a w ia rn ia  z 
barem  k a w o w o -h e rb a c ia -  
n y m  —  w szys tko  s ty lo w o  
urządzone. Sala  czw arta , na  
k tó rą  m ożna ty lk o  rzu c ić  
ok iem , m ieśc i n a jp ię k n ie j­
sze obrazy  ro d z in y , z b io ry  
s ta re j b ro n i i  an tyczne  m e­
ble. W  ka żdy  p on ie dz ia łe k  
ro z b rz m ie w a  tu  d aw na  m u  
zyka  i  s łow a u rze ka ją ce j 
poezji. „K ossaków kę“  p ro ­
w a dz i có rka  Jerzego Kossa  
ka  —  G lo ria  ze s w y m  m ę­
żem J e rzym  W iśn ie w sk im .

N a  z d ję c iu : a k to rk a  Tea­
t r u  S tarego  —  A n n a  P a lo ­
n y  re c y tu je  w ie rsze  M a r ii 
Ja sno rze w sk ie j -  P a w lik ó w  
sk ie j.

(C A F — P io tro w s k i)

Zaopatrzeniowe kłopoty „Dany“ i „Odry“

Tak krawiec kraje
jak mu materiału

dodatków staje
D O T R Z Y M A N IE  K R O K U  T E N D E N C J O M  św iatow ej m ody tekstylny. Uruchomienie produkcji 

dam skiej, a zwłaszcza dziewczęcej, to problem  nie lada. W ie - w k ro c ^ ilś m ^  źe
dzą o tym  nie ty lko  fachowcy z te j branży i studiujący zagra- A  W IĘ C  będzie  le p ie /  S<A le  
niczne żurnale projektanci, ale także przeciętni zjadacze chle- nastąpi popraw a "warto
ba, którzy  w idzą ja k  w iele  zm ieniło się na naszych ulicach... p a m ię tać, że n ie  zawsze za o- 
C IE S Z Ą C E  O K O  b a rw n ie  i  boru, a sami jesteśmy zm usza- ^ t e c z n y  w y g lą d  d ane j k re a c ji 

p om ys łow o  ubrane  dziew częta  ni do kontraktow ania  tkan in , © opow iada  p roducen t. P o  p ro - 
to  w  znaczinej m ie rze  zasługa których  wygląd i  jakość obniża s. k ra w ie c  ta k  k ra je  ja k  m u
d z ies ią tkó w  p a ń s tw o w ych  o raz  nam  wartość nawet na jb ardzie j 
spó łdz ie lczych  z a k ła d ó w  o dz ie - modnego wzoru... 
żow ych  i, oczyw iśc ie , naszych D y re k to r  R. R y b a rs k i p ra eu - 
a w an g a rdo w ych  d om ów  m ody. je  ju ż  w  te j b ra n ż y  ponad 20 
W śród  n ic h  n iepoś ledn ią  ro lę  la t  i  w ie  czego chce. P ra w d z i-  
o d g ry w a ją  Z a k ła d y  P rze m ys łu  w ą  zm o rą  je s t w ła ś n ie  n is k a  ja -  
O dzieżowego „D a n a ’* w  Szczeci- kość w ie lu  tk a n in . A  o to  p rz y -  
n ie. Szczecińska fa b ry k a  ce n io - k ła d y , 
na  je s t za doskona łe  w z o rn i­
c tw o , m o d ny  k ró j  i w yso ką  ja ­
kość sw ych  w y ro b ó w . A le  każ­
da n o w a  k o le k c ja  w  sklepach, 
to  o g ro m n y  w y s iłe k  za łog i, a 
także  n e rw o w a  b a ta lia  o  odpo 
w ie d n ią  tk a n in ę  i  d o d a tk i. _ _

„D a n a ”  zużyw a  w  c iągu ro k u  f * dwa1bf*i5 fes® ” £ ie,r ,ws,za‘ ,. n  i -  - i (13 r e k la m a c ji) ,  Z a k ła d y  P rze m y s łu
o k o ło  7 m in  m e tró w  ro żn ych  Jetlw a bn icze go  „ W is l i l“  w  K a liszu  
tk a n in  —  Od w e łn y  do  n y lon u . <*3 re k la m a c ji) ,  Z a k ła d y  P rze m y s łu  

Do tego dochodzi o lb rz y m ia  ga- T  ż k k u a T  P r im y -
m a  d o d a tkó w  g a la n te ry jn y c h , słu B aw e łn ia n eg o  im . „ M a rc h le w -  
W y sta rczy  pow iedz ieć, Że W  sk iego“  ró w n ie ż  w  Ł o d z i. T e n  ostat- 
p ro d u k c ji potrzebne  są n ic i o
W ie lu  dz ies ią tkach  często b a r -  w e łn ia n e j, k tó re j k u rc z liw o ś ć

tk a n in y  i... d o d a tk ó w  staje.

K rystian  KO P ER

W  sty czn iu  b r . „ D a n a “  zm uszona  
b y ła  z ło ży ć 68 re k la m a c ji u  14 do ­
sta w có w , c z y li 90 p roc. tk a n in  zo­
sta ło  z a k w e s tio n o w a n y c h  ja k o  n ie  
o d p o w ia d a ją c y c h  o b o w ią zu ją c y m  nor  
m ora ja k o ś c io w y m . N a  te j „ h o n o ro ­
w e j“  liśc ie  f ig u ru ją  ta k  re n o m o w a ­
ne z a k ła d y  ja k  Z a k ła d y  P rze m y s łu  

Ło d zi

N A  Z D J Ę C IU :  k r o jc z y  z Z a k ła ­
dów  P rze m y s łu  O dzieżow ego „ D a ­
n a “  w  S zczec in ie . W a c ła w  S a w ic k i 
p rz y  s w y m  w a rsztac ie  p ra c y .

F o to :  A l. W itu s zyń s k l

dzo su b te lnych  o dc ien i. P ra k ty -  P,r ®®;
czn ie  za k ład  w s p ó łp ra c u je  : 
w s z y s tk im i p ro du cen tam i tk a ­
n in , g u z ik ó w  i  w y ro b ó w  galan-

I te ry jn y c h  w  k ra ju .
11-osobowy d z ia ł zaopatrzę- 

in ia  d w o i się i tro i,  b y  sprostać 
potrzebom , uczestn iczą  w  24 -
g ie łda ch  m a te r ia ło w y c h  i  z n a j­
d u ją  s ię  w  s ta ły c h  roz jazdach , CzekiwTi 
a b y  za pe w n ić  te rm in o w ą  dos ta ­
w ę  za m ó w io nych

A  w ię c  po p ie rw s zy m

„JAKI" w MRF
N R F  Z A K U P IŁ A  W  ZSRR 

p ięć sa m o lo tó w  pasażerskich  
ty p u  „J A K -4 0 ” , k tó re  w y k o rz y ­
stane będą do o bs łu g i l in i i  lo t ­
n icze j H a m b u rg  —  K asse l — . 
M o n a ch iu m . W e d ług  o p in ii za- 
c h o d n io n ie m ie ck ich  sp e c ja lis ­
tów , oprócz w y s o k ic h  w a lo ró w  
te ch n iczno -e ksp loa tacy jnych  sa­
m o lo ty  te m a ją  szczególn ie po­
żądaną w  d z is ie jszych  czasach 
cechę —  „p ro d u k u ją ”  m n ie j de­
cyb e li n iż  ja k ik o lw ie k  sam olot 
o d rz u to w y  za cho dn ie j m a rk i.

p ra n iu  b lu z k a  u szy ta  z tego m a ­
te r ia łu  w s tą p iła b y  się a ż  o 10 p ro ­
cent. K ie d y  „ D a n a “  z a re k la m o w a ła  
ten  m a te r ia ł, Ł ó d ź  p rz y s ła ła  po pcw  
n y m  czasie „ p o p ra w io n y “ . Jego  
k u rc z liw o ś ć  o b n iży ła  się w p ra w d z ie  
do 8 p roc., a le  za to  w y g lą d  się 
po g orszy ł. D o  te j p o ry  „p e c h o w a “  
tk a n in a  tk w i u  „ M a rc h le w s k ie g o “  a  
„D a n a “  cze k a  n a  re z u lta ty  te j  k u r a ­
c ji.

In n y m  „ n ie w y p a łe m “  są d ługo  o -  
‘ va n e  p rze z  p rze m y s ł o d zieżo - 

p o lsk ie  z a m k i b ły sk aw iczn e , 
m a te r ia łó w . P ro d u k u je  je  „R a g o ra p id “  w  C ies zy- 

N a jw ię c e j dos taw ców  m ieśc i się « L ju 'V S t o t y ,
W  L od z i, d la te go  ta m  „re z y d u - k ó w  n ie  sp e łn iła  n ad z ie i p ro d u ce n -  
je ”  s ta ły  „z a o p a trz e n io w ie c ” . O  1®W o d z ieży . P la s ty k o w y  m e ch an izm  

co toczy  on  bo je  w  ta m te js z y c h  “  aS ^ J ” ń iiToTo7ySbivć in ym ląrfż °  
fa b ry k a c h ?  T y lk o  O jedno , a by  n y c h  m a te r ia łó w  o b n iża  es tetyczny  
p roducenc i d o trz y m a li w a ru n -  w y g lą d  o d zieży , 
k ó w  u m o w y , k tó rą  p odp isa li.
C hodzi w  ty m  p rzyp a d ku  n ie  N IE C O  m n ie jsze  k ło p o ty  z 
ty lk o  o przes trzegan ie  te r m i-  d os ta w cam i m a ją  Z a k ła d y  Prze 
nów , a le  przede w s z y s tk im  o m ys*u O dzieżowego „O d ra ”  w  
jakość  tk a n in . Szczecinie. W y n ik a  to  g łó w n ie

-  M usim y zapewnić ciągłość “  sk ro m n ie jszeg o  a-
produkcji, a tymczasem dosta­
w y tkan in  są nierytm iczne
m ó w i k ie ro w n ik  d z ia łu  zaopa-

s o rty m e n tu  w y ro b ó w  p ro du ko  
w a n y c h  d la  m łod z ie ży  m ęskie j. 
A le  i  tu ta j n ie  b ra k  zaopatrze­
n io w y c h  k ło p o tó w . K ie d y  od-trze n ia , Z y g m u n t N a s iło w s k i. —  ^  'T „  w ie d z ile m  w  p ie rw s z y c h  d n iachTo, co otrzym ujem y nie  pasuje 

nam  często do aktualn ie  szytych 
ubiorów.

—  Znajdu jem y się m iędzy  
m łotem , a kowadłem  —  s tw ie r ­
dza d y re k to r  do sp ra w  h a n d lo ­
w ych , R yszard  R y b a rs k i. —  
Chcąc dać atrakcyjne  ubiory na 
rynek potrzebujem y nowych tka  
nin, a tymczasem przem ysł o- 
feru je  nam  standardowe m ate­
ria ły . P rzedstaw iam y handlow ­
com 120 wzorów  odzieży do wy

e portowych miast

n ie m a l ca la  za lopa  „ m o je o o “  szw ed zk ieg o  t ra m p a  z m u - f ilo z o fią  t po ez ją , a le  w  za ję c ia c h  p o k la d o w u ch  s p ra w ia ł 
s tro w a la  w  m a c ie rz y s ty m  G o e te b orgu . W y g rz a n i s łońcem  sie le p ie j n iż  n ie jed e n  d o św iad c zon y  ze jm n n . 
t ro p ik ó w  — sk ąd  w ła ś n ie  w ró c iliś m y  —  S k a n d y n a w o w ie ,
n ie  m ie li ocho ty  o d m ro z ić  sobie uszu  w  p ó łn o cn o atla n - P o  n im  p rz y s z li in n i.  S k u rc zo n y  s ta ru sze k , n o rw e s k i 
ty c k ic h  sz to rm a ch . P o  W ik in g a c h  pozo sta ła  ju ż  w y łą c z n ie  m o to rzy s ta , p rzyn iós ł do s w e j k a b in y  je d y n ie  m a le ń k i 
le g en d a .., w ezele /c w  k tó ry m  z n a jd o w a ł sie ko m b in e zo n , koszu la ,

s zc zo tk a  do  b u tó w  i  pó ł b u te lk i w ó d k i. P ra ce  ro zp o czą ł 
ód p o s zu k iw a n ia  p e łn e j b u te lk i pium .

D w ó c h  szw ed zk ich  m ło d z ie ń c ó w , w  c iąg u  p ie rw s ze j go­
d z in y  p o b ytu  n a s ta tk u  n ie za m ie n iło  z n ik im  a n i słow a. 
T ru d n o  bo io iom  p ro w a d z ić  k o n w e rs a c je  z  n ie us tan n ie  
p e łn y m i u s tam i. P o  g o d z in ie  o ś w ia d c z y li że s ta te k  je s t  
o h y d n y  a re js  p o d ły , le cz  zas ta n a  n a  b u rc ie  b o w ie m  po­
d a ją  tu  d o s k o n a ły  ser. A  o n i w  c iąg u  o sta tn ic h  trzec h  
d n i n ie je d li a n i sera  and w  ogóle n iczego.

C a ła  ta w ie ża  B abe l m ia ła  za  p a rę  d n \ w y ru s z y ć  w  
m o rze  na n ie o k re ś lo n y  b liż e j czas. s p ra w n ie  p o k ie ro w a ć  
w ie lk im  s ta tk ie m , s tw o rzy ć  ic zg led n ie  zgodne i  zo rg an izo ­
w a n e  społeczeństw o, n ie  d la te g o  że ta k  n a k a z y w a ły  ja ­
k ieś  p rzep isy  czy zasady m o ra ln e , lecz d la te g o  żeb y  
szczęś liw ie  w ró c ic . D o  do m u , je ś li k toś go m ia ł, a lbo  
ch o ć b y do k i lk u  ty g o d n i beztro sk ie g o, lądow ego  życ ia .

Jednego  w ie c zo ru  zam Jcnieto w re szc ie  o s ta tn ią  ła d o w ­
n ie , w a c h to w y  w c ią g n ą ł po t ra p ie  o s tatn iego  m a ry n a rz a , 
k tó re m u  zb yt c iężk o  b y ło  rozstać sie z  lą d e m  i b u te lk ą , 
p o ło ży liś m y  b o m y. S ta te k  c ic h u tk o  opuśc ił ośn ieżoną  
k e je  gneteborskiego  p o rtu .

W k ró tc e  lą d  ro z p ły n ą ł  sie za s ta tk ie m . S y lw e tk a  sta tk u  
ro z p ły n ę ła  sie n a l in i i  h o ry zo n tu . Ląd  i  s ta te k  p rzes ta li 
d la  s ieb ie w za je m n ie  is tn ieć .

K ie d y  w c zes n ym  ra n k ie m  szed łem  po ob lodzonych  
T y m  ra z e m  je d n a k  sie n ie  s p ra w d z iło . W p ra w d z ie  B e r t ił schodniach  na m o ste k , u jrz a łe m  w id o k , k tó ry  w  p ie rw -  

■e c zyw iśc ie  b y ł z w y k s z ta łc e n ia  h u m a n is tą , z a jm o w a ł sie sze j c h w ili w p ra w ił m n ie  n ie m a l w  o s łup ien ie . P rz y  re -

Zimą na Atlantyku

lu te g o  z a k ła d  z a ró w n o  d y re k ­
to r  nacze lny Jó ze f K ub iszyn , 
ja k  i je go  zastępca do sp raw  
h a n d lo w y c h  J u lia n  G ło w a c k i, 
b y li w  ty m  d n iu  na D o ln y m  i 
G ó rn y m  Ś ląsku. Czego szu ka li?  
Podobno m . in . z a m kó w  b ły s k a ­
w ic z n y c h  do d ż insó w  o ra z  k la ­
m e r do pasów  w  ty c h  spod­
n iach , a  także  in n y c h  n ib y  na 
pozó r d ro bn ych  a kceso rió w  bez 
k tó ry c h  jakość  szczecińsk ie j o - 
dz ieży  n ie  może k o n k u ro w a ć  z 
p o d o b n ym i w y ro b a m i z  z a g ra ­
n icy .

W iad o m o  n ie  od dziś , źe w zo ry  
n as zej o d z ieży  są często lepsze od 
z a g ra n ic zn y c h , a le  ta m te  b iją  nas 
t rw a łą  k o lo ry s ty k ą  i ś w ie tn y m i d o ­
d a tk a m i, a  ta k ż e  d u ży m  w y b o re m  
tk a n in . M a m y  ś w ie tn e  tra d y c je , b y ­
liś m y  k ie d y ś  w  E u ro p ie  Ś ro d k o w o -  
W sch o d n ie j k r a je m  z n a n y m  z w y ­
s o k ie j ja k o ś c i tk a n in . Ic h  o d b io rca ­
m i b y ły  n ie k ie d y  od leg le  p ań s tw a  
A z ji .  P o  w o jn ie  nieco  zo s ta liśm y w  
ty le , a le  obecnie w y d a je  się, że za ­
c zy n a m y  docen iać b a rd z ie j p rze m y s ł

A rm a to r  począ ł w ie c  g o rąc zko w o  p o szu k iw a ć  n o w e j za ­
ło g i. J a k  z w y k le  w  podobnych  s y tu a c ja c h  b yw a. je j  sk ła d  
o k a za ł sie. d e lik a tn ie  m ó w ią c , n ad e r p rzy p a d k o w y .

K tó re g o ś  d n ia  p osto ju  na k o ry ta rz  pom ieszczeń ru fo ­
w y c h  z je c h a ły  po schodach z h u k ie m  d w ie  w ie lk ie , skó ­
rz a n e  w a liz y . Z a  n im i p o ja w ił  sie m ło d y  m ę żczy zna  o  
w e so ły ch  n ie b ie s k ic h  oczach. G d y  ty lk o  z n a la z ł sie w  
s w o je j k a b in ie  za w a rto ś ć  w a liz k i beztro sk o  w y trzą s n ą ł 
n a k o ję . Z d ę b ia łe m . Sam e k s ią ż k i  i  to  w c a le  n ie  ko ­
m ik s y . S tr in d b e rg . C am us, H e m in g w a y . S a rtre . Joyce ... 
R a n y  bosk ie , ja k iś  n ie ty p o w y  m a tro s  —  p o m yś la łem  z  
p e w n y m  n ie p o k o je m , bo m ia łe m  ju ż  n ie ja k ie  do św iad ­
cze n ie  w e w s p ó łp ra c y  z  „ n ie d z ie ln y m i“  m a ry n a rz a m i.

Z e b ra ła  s>e na. s ta tk u  g a le r ia  ty p ó w  i  narodow ości. 
S zw ed zi. H iszp a n ie . N o rw e g o w ie . D u ń c zy c y . P o la cy , 
N ie m c y . H o le n d rz y , A u s tr ia c y . In d o n e z y jc z y c y . S ta rc i/ n ie ­
m a l i  n ie o p ie rzo n e  m lo d z ie n ia s zk i, d z iw a c y , b igoci a lk o ­
h o lic y , w e g e ta r ia n ie .

lin g u  p o k ła d u  spacerow ego  u w ie s iła  sie t rz y le tn ia  m oże  
d z ie w c zy n k a . S to ją c y  o bok n ie w ie le  s ta rszy  ch łop iec u s i­
ło w a ł ją  podsadzić, b y  m o g ła  bez p rzeszkód  og lądać  
w zb u rzo n e  m o rze . K iw a ło  dość s iln ie . W y d a w a ło  s ie. te  
p rz y  byle  w ię k s z y m  p rze c h y le  d z ie c ia k i z n a jd a  sie  za 
b u rtą . W c ią g ną łe m  je  do  k o ry ta rz a  f  z a trza s n ą łe m  d rz w i.  
M a lc y  n ie  w y d a w a li sie ty m  za c h w y c e n i.

S k ąd  sie tu  w z ig ly?  N a  b lin d ó w  jeszcze za m łode , choć 
w  d z is ie jszy ch  czasach n ig d y  n ic  n ie  w ia d o m o  A  m oże  
ktoś z  o d p ro w a d za ją c y c h  .,za p o m n ia ł“  je  zab ra ć...?

N a  m o s tk u  s y tu a c ja  sie w y ja ś n iła .
— ,T o  m o je  —  p o w ie d z ia ł k a p ita n .  — C o...?  E , n ic  im  

sie  n ie  s tan ie . N ie c h  sie p rz y z w y c z a ja ją .
O k a z u je  się, że b y łe m  p rz e w ra ż liw io n y . Z a p e w n e  ze 

w zg lę d u  na b ra k  do św iad c zen ia , bo n ig d y  jeszcze n ie  
p ły w a łe m  z d z ie c ię cą  za ło gą  z im ą  po p ó łn o cn y m  A tla n ­
ty k u . A k a p ita n  p o sy ła ł je  w  m o rzu  pod bak , b y  m ie ­
sza ły  fa rb y . P o w ied z ie ć  —  d a w a ły  sobie ra de . to  m a ło . 
B y ły  u szczęś liw ione . 1 uszu  sobie n ie  o d m ro z iły .

W . A N D R Z E J E W S K I

Nowe dane
o narkomanii w USA

N O W Y  J O R K . E p id e m ia  n a r ­
k o m a n ii —  tra g ic z n e j w  sk u tk ac h  
p la g i społecznej — n a d a l ro z w ija  
się w  S tan a ch  Z je d n o c zo n y c h . W e ­
d łu g  o s ta tn ic h  bad a ń  p rze p ro w a d zo ­
n yc h  p rzez  in s ty tu t  G 'a llupa w  57 
u n iw e rs y te ta c h  U S A , przeszło  po ło ­
w a  a m e ry k a ń s k ic h  s tu d en tó w  — 
c z y li 10 ra z y  w ię c e j n iż  w  ro k u  1967 
— p a li m a rih u a n ę , zaś 18 p roc. z  
n ic h  u ży w a  ieszcze s iln ie ls zy c h  n a r  
k o ty k ó w . „ H a n d la rz e , ro z p ro w a d z a ­
ją c y  n a rk o ty k i w  a m e ry k a ń s k im  
ś rod o w isk u  s tu d e n c k im , n ie  n a rz e ­
k a ją  n a  b ra k  zy s k ó w “  — p isze z 
g o ryc zą  k o m e n ta to r  d z ie n n ik a  
».N ew  Y o r k  T im e s " .

P I ? cżeg o s z a nu jç  s w o j cj p racę'

Suma doświadczeń
i godziwy zarobek

K 1r
R O JC ZY  z  Z a k ła d ó w  P rze  - 
m ys łu  O dzieżow ego „D a - 

w  Szczecinie, W acław  
Saw icki obchodz ić  będzie  w  
ty m  ro k u  20-lecie  sw e j pracy. 
Jest to  p ię k n y  ju b ile u s z  z w ła ­
szcza, że w z o ro w o

cu jąc  przez c a ły  o k re s  n a  ty m  sztuki 
sam ym  s ta n o w isku  p racy .

— D L A C Z E G O  sza n u ję  sw ą p ra -
cę? _  w  m o im  p rz y p a d k u  odpo­
w ie d ź  m usi b y ć  b a rd z ie j z łożona
—  m ó w i n a  w s tę p ie  W . S a w ic k i.
— T ru d n o  je s t  b o w ie m  z a m k n ą ć  w  
je d n y m  zd a n iu  tę  o g ro m n ą  sum ę  
dośw iadczeń  ja k ie  zeb ra łe m  p rzez  
te  m in io n e  20 la t. K ro jo w n ia , to

w y w ią z u je  je d e n  z n a jw a żn ie js zy c h  d z ia łó w  fa  
się ze sw ych  o b o w ią z k ó w  o ra -  b r y k i- M o żna  p o w iedzieć , że  tu  

• - - w ła ś n ie  d e c y d u ją  się lo s y  k a żd e j
o d z ie ży . Je ś li ją  w zo ro w o  

w y k ro ję  u ła tw ia m  prac ę  pozosta­
ły m  s ta no w isk o m  i o czy w iś c ie  za ­
p e w n ia m  je j  o d p ow ied n ia  ja ko ś ć . 
M y  też  w p ły w a m y  n a  u trz y m a n ie  
ry tm ik i p ro d u k c ji, g d yż s k o ro  n ie  
d a m y  n o w y c h  w z o ró w  m a s z y n ia r-  
k i n ie  b ęd ą m ia ły  co rob ić . M y  
je d n a k  sa m i też n ic  n fe  z ro b im y  
je ś li n am  z k o le i n ie  do starc zy  się 
n o w yc h  m o d e l i , . k tó re  w c h od zą do 
p ro d u k c ji. J e d n y m  s łow em  k ro jo w  
n ia . to  sw o iste  serce, k tó re  m usi 
b ić  m ocno  i ry tm ic z n ie ...

— P o lu b iłe m  sw o ją  p ra c ę  —  kon  
ty n u u je  W a c ła w  S a w ic k i — i  po 
prostu  n ie  w y o b ra ż a m  sobie ju ż  
innego  za ję c ia . P o tra f ię  p rac o w a ć  
w y d a jn ie  i co is to tne, bez p o m y ­
łe k . Z re s z tą  k a żd e  n ie w ła ś c iw e  po­
p ro w a d ze n ie  k r o ju  p ro w a d z i do  nie 
o b lic za ln y c h  sk u tk ó w . W  k ro jo w n i 
m o żn a  n ie  ty lk o  sp a rta c zy ć  w y ­
k r ó j , a le  w y s ta rc zy  c h w ila  -n ieu ­
w a g i, a m o żn a  s tracić  palce , a  n a ­
w e t  ca łą  d łoń .

G d z ie  ja k  gdzie, a le  w ła ś n ie  tu  
p o trzeb n a  je s t rze te ln o ść  i  s k u p ie ­
n ie . W s p o m n ia łe m  też, że n ie  
c h c ia łb y m  zm ie n ić  sw ej p ra c y . P ra  
ca w  „ D a n ie “  d a je  m i b o w ie m  
ta k ż e  w ie le  sa ty s fa k c ji m o ra ln e j. 
Jestem  c z ło n k ie m  R ad y  Z a k ła d o w e j 
i p rze z  w ie le  la t  p e łn iłem  fu n k c ję  
cz ło n k a  R a d y  R o b otn ic ze j. Z a k ła d  
ro z w ija ł się w ra z  ze m n ą . Ja  do ­
s k o n a liłe m  sw ą w iedzę zaw o do w ą  
i o p a n o w a n ie  w a rs z ta tu , a fa b ry k a  
z m ie n ia ła  p ro f il p ro d u k c ji s ta jąc  s ię ' 
obecn ie  ce n io n ym  w  k r a ju  p ro d u ­
ce n te m  m o d n e j o d zieży d zie w czę­
ce j. B ard zo  sobie ró w n ie ż  cen ię  u -  
zn a n ie  k ie ro w n ic tw a  i p rzy ja źń , 
ko leg ó w  i k o le ż a n e k  z k tó ry m i p rze  
cięż  sp ę d z iłe m  ju ż  pod je d n y m , 
fa b ry c z n y m , d ac h em  ta k  w ie le  la t.

—  Z resztą  cenię i szanu ję  
sw o ją  p racę ró w n ie ż  i d latego, 
że za pe w n ia  m i g od z iw y  z a ro ­
bek —  kończy  z uśm iechem  m ó j 
rozm ów ca, (k k )

L e m
-  najpoczytniejszy
S T A N IS Ł A W  L E M , je de n  z 

n a jp o czy tn ie jszych  p o ls k ic h  p i­
sarzy współczesnych , o bch od z ił 
n ie d a w n o  d w ud z ie s to lec ie  tw ó r ­
czości lite ra c k ie j.  N a k ła de m  
W y d a w n ic tw a  L ite ra c k ie g o  uka  
za ła  się z te j o k a z ji jego  now a  
ks iążka  „B ezsenność“ , na k tó rą  
s k ła d a ją  s ię  t rz y  opo w ia d an ia  
oraz m ik ro p o w ie ś ć  p t. „K o n g re s  
fu tu ro lo g ó w “ . T e n  o s ta tn i u tw ó r 
za m ie rza  przen ieść na e k ra n  
A n d rz e j W a jda .

W ę g ie rs k i
re m a n e n t

N A  W Ę G R ZE C H  sporządzono 
o g ó ln o k ra jo w y  „re m a n e n t“  m a ­
ją tk u  narodow ego, k tó reg o  w a r ­
tość —  w e d łu g  o b liczeń  u rzędu  
sta tystycznego tego k ra ju  —  w y ­
nosi obecnie  2 313 m ilia rd ó w  fo ­
r in tó w  (1 fo r in t  =  1.16 zł).

N a jw a żn ie jszą  p ozyc ję  w  ty m  
m a ją tk u  z a jm u ją  ś ro d k i trw a le  

b u d y n k i, m aszyny, u rządze ­
n ia , k tó ry c h  w a rto ść  w y n o s i po­
nad 1 106 m ld  fo r in tó w . Zaso­
b y  n a tu ra ln e  W ę g ie r (z iem ia, la 
sy. k o p a lin y ) ocen ia  się na 692 
m ld  fo r in tó w . W a rto ść  zg rom a­
dzonych  zapasów w y n o s i 242 
m ld  fo r in tó w , a in w e s ty c ji 
z n a jd u ją c y c h  się w  tra k c ie  bu­
d o w y  66,5 m ld  fo r in tó w . W  in ­
d y w id u a ln y m  p os iadan iu  o b y ­
w a te li z n a jd u ją  s ię  p rz e d m io ty  
w a rto ś c i 206 m ld  fo r in tó w .

W  c iągu  o s ta tn ich  10 la t  ogó l­
na w a rto ść  m a ją tk u  n a rod ow e ­
go W ę g ie r pod n ios ła  s ię  ogółem 
o o ko ło  30°,o, p rz y  czym  w zros t 
ten  b y ł n ie ró w n o m ie rn y . N ie  
w z ros ła  w  zasadzie w a rto ść  za­
sobów  n a tu ra ln y c h . O n iem a l 
90%  n a to m ia s t pod n ios ła  się 
w a rto ść  m aszyn i  u rządzeń, o . 
50%  —  n ie ruch o m o śc i, o 60%
— p rz e d m io tó w  trw a łe g o  u ż y t­
k u  z n a jd u ją c y c h  s ię  w  rękach  
o b y w a te li. (A R )

FRANCIS CLIFFORD

TRZECIA
STRONA
MEDALU

Tłumaczyła: Krystyna Jurasz-Dąmbska

----------------- 235 ---- -----------
—  U d ow od n ię . N ic  się n ie  bó j, u dow odn ię .
W reszcie  z je d l i lunch . O  c z w a rte j Pascoe z a m ó w ił ro zm o ­

w ę  z Lon dyn e m . P ó l god z in y  trzeba  b y ło  czekać. P op ro s ił 
L y n n , żeby na czas czekan ia  zo s ta w iła  go samego. S iedz ia ł 
w  h a llu , p a li ł,  n ie s p o k o jn y  p ró b o w a ł zebrać m y ś li, p a trz y ł 
na sw o je  p o ran ione  ręce, c zu ł z w ite k  b an kno tów  w  ty ln e j 
k ieszen i spodni. D z iw n y  to  b y ł ro d z a j k a p itu la c ji:  d z iw n ie  
b y ło  za m aw iać  ta k  dobrze  z n an y  n u m e r b an ku  w  H o un s lo w  
i  w yo braża ć  sobie M e rce ra  w  je go  gab inecie, może n aw e t 
z Expressem  ro z ło żon ym  na b iu rk u . Jeszcze d z iw n ie jsze  by­
ło  zdaw ać sobie spraw ę, że zaraz po pow ied ze n iu , k im  je s t 
i gdzie  się z n a jd u je , a także , że zam ierza  w ró c ić , doda je ­
szcze, że E d w a rd  D oug las B a rth o lo m e w  spodziew a się p rz y ­
g o to w an ia  d la  n iego  ró w n o w a rto ś c i s tu  fu n tó w  we fra n k a c h  
s z w a jca rsk ich  na ju t r o  w  po łu d n ie , a także , że oczyw iśc ie  
trze ba  dopom óc B a r th o lo m e w o w i w  u zyskan iu  paszportu  
tym czasow ego.

Z ja d liw o ś ć ?  Bezczelność? N ie  u m ia ł sobie w yo b raz ić , ja k  
to  p rz y jm ie  M e rce r, a le  ty m  się  n ie  p rz e jm o w a ł. U w aża ł, że 
taka  dok ładność to  je dyn e , co może z rob ić .

—  Pańska ro zm o w a  z Lon dyn e m , senior.
—  G racias. — P od n iós ł się, a le  o grom n ie  n iechę tn ie . D rz w i 

k a b in y  z a m k n ę ły  się, o dc in a ją c  go od św ia ta .
—  B a n k  Z a c h o d n io -C e n tra ln y , o dd z ia ł w  H o un s lo w  — za­

b rz m ia ł św ie ży  dz iew częcy glos. S łychać go b y ło  ta k  w y ra ź ­
n ie  i  b lis k o  ja k b y  z sąsiedniego p oko ju .

—  Poproszę z panem  M ercerem .
—  K to  będzie m ó w ił?
O de tchn ą ł g łęboko, a p o te m  p o w ie d z ia ł:  —  A n th o n y  

Pascoe.

W  p ięć  m in u t p ó ź n ie j w ysze d ł na słońce m rużą c  oczy 
i  ru s z y ł k u  p laży , gdzie  czeka ła  L y n n . Sp ieszy ł się, żeby w  
c h w ili,  k ie d y  p rz y jd z ie  re a k c ja  na osch ły , m ś c iw y  głos 
M e rce ra  i  ude rzy  w eń ja k  obuchem , być zn ow u  razem  z 
L y n n  i n ie  przestać w ie rz y ć  że to, co os iągnął, to  także  
początek, n ie  ty lk o  koniec.

K O N I E C

A kiedy u nas?

^ ^ 4 *  *  *1

W  B U D A P E S Z C IE  przed  
s ię b io rs tw o  taksó w ka rsk ie  
w p ro w a d z iło  n ied a w n o  sy­
stem  łączności c e n tra ln e j. 
U ru ch o m io n o  ce n tra lę  te le ­
fon iczn ą . k tó ra  p rz y jm u je  
zg łoszenia  od k lie n tó w  i 
p rze kazu je  je  k ie ro w co m  
taksó w e k  na odp ow ie dn ich  
posto jach . Dziesięć h o te li 
budapeszteńskich  ma bez­
pośrednie  po łączenie  z tą  
cen tra lą .

N A  Z D J Ę C IU  u  g ó ry : 
T a ksów kow a  ce n tra la  te le ­
fon iczn a . W  g łę b i duża  
m apa w ska zu jąca  ro zm ie ­
szczenie p o s to jó w  i  ic h  n u ­
m ery.

Na zd jęc iu  u  d o łu : K ie ­
ro w c a  na p os to ju  odb ie ra  
polecenie  z c e n tra li.

( C A F — M T I )
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Już wkrótce pierwsze piłkarskie emocje

Portowcy trenujci
w gościnnym Jabloncu

L ia z  Ja b lo n ec  i  P ogoni

I
 PO P O W R O C IE  z obozu bów

kondycyjnego w  Ś w inou j­
ściu, p iłkarze  I-lig o w e j 
szczecińskiej Pogoni poje­
chali na kole jne  zgrupo­
wanie.

W  N IE D Z IE L Ę , w ra z  z t re ­
n e ra m i K . K osa rze m  i  E. K s o - zgrupow ania szczecinianie roze- 
Iem , 19 p iłk a rz y .  B ia łe k . B o- grają  5 spotkań kontrolnych z 
g usze wierz, C zubak. F o lb ry c h t, czołowym i zespołami CSRS. O - 
F rączczak, Janduda , Ja tczak, bóz zakończy się 2 m arca i już  
Jus tek , K asz te lan . K a b a c iń s k i, w  następnym dniu portowcy
K o rn e t, K o z ło w s k i, L a s k o w s k i, odbędą trening w  naszym m ie-
M a lin o w s k i,  M a ń ko . P aw laczyk , ście.
W a w ro w s k i, W ie rz b ic k i i W o l-  O  e fe k tach  z im o w y c h  p rz y -  
s k i, u da ło  s ie  a u to k a re m  do  go tow ań  do sezonu p rz e k o n a - 
Ja b lo n ca  (CSRS). m v  się 26 m arca , k ie d y  to  P o-

Jab lonec  n ie p rz y p a d k o w o  goń p o d e jm o w ać  będzie  
w y b ra n y  zosta ł ja k o  m ie jsce  p ie rw s z y m  m is trz o w s k im  m e - 
k o łe jn e g o  z g ru po w a n ia . D w a  czu opo lską  O drę. 
m ias ta  e tapow e  n a jw ię k s z e j k o - * * *
la rs k ie j im p re z y  W yśc igu  P o- N A S Z  c zo ło w y  I I I - l ig o w y  ze- 
k o ju  n a w ią z a ły  ze sobą k o n -  Spó l p re te n d u ją c y  do ty tu łu  m i-  
ta k t  i e fe k tem  tego je s t w z a - s trzo w sk ie go  l ig i m ię d ż y w o je - 
je m n a  w sp ó łp raca  d w óch  k lu -  w ó d z k ie j, także  u da je  się na o - 

I  bóz. Dziś  o  godz. 6.30 a rko ń czycy

n im  m ecz w e  F ra n k fu rc ie  N /O d rą  /. 
V o r v a e r u r m . P ra w d o p o d ob n ie  A r-  

Szczecin. k o iu a  jeszcze przed  p o czą tk ie m
Podczas p ob y tu  U naszych są- ru n d y  w io s en n e j ro zeg ra  z ty m  ze- 

s ia dó w  p o r to w c y  p rz y s o to w y - r “ S '
w ac l>ędą fo im ę  do  d e c y d u ją c e j r /P  A rk o n n  stoczą 26 m a rc a  w  Po- 
b a ta li l O l ig o w y  b y t W  p i ł k a r -  z n a n iu  z ta m te js zą  W a rtą ,  
s k ie j e k s tra k la s ie . W  trakcie D ru g i nasz U l-W g o w ie c  C za rn i — 

t re n u ją  w S zczec in ie . Z a ję c ia  od ­
b y w a ją  się 4 ra z y  w  ty g o d n iu  na 
sa li i d w u k ro tn ie  na b o isku . N a  
z g ru p o w a n ie  sp ó łdzie lc y  w y ja d a  3 
m a rc a  i w  Ś w in o u jśc iu  p rze b y w a ć  
będą do  16.(11. Z a ię e ia  z 2<> z a w o d ­
n ik a m i p ro w a d z i tre n e r S ta n is ła w  
M adei-ski P rre d  p ie rw s zy m  m eczem  
lig o w y m , k tó ry  sp ó łd zie lc y  ro ze g ra ­
ją  26 m a rc a  w Z ie lo n e j G ó rze  z 
Z as ta łe m . C zarn i p la n u ją  ro ze g ra ­
n ie  k i lk u  spotlcau k o n tro ln y c h .

(god)

0 puchar 
prezesa OZPR

PO  6 c yk la ch  ro z g ry w e k  o  
p u c h a r prezesa O kręgow ego  
Z w ią z k u  P i łk i  Ręcznej, w  g ru ­
p ie  se n io ró w  na czele tab e li 
z n a jd u je  s ię  zespół Pogoni I  — 
8 p k t. p rzed P ogonią  I I  i A Z S - 
W S N  —  po  5 p u n k tó w . J u n io r ­
k i  i  ju n io rz y  m a ją  poza sobą po 
3 c y k le  ro z g ry w e k . * W śród  ju ­
n io re k  p ro w a d z i d ru ż y n a  K use ­
go I  —  5 p k t. p rzed  S KS „F a ­
la “  —  5 p k t. i L K S  „J u v e n ią “  
—  4 p k t. W śród  ju n io ró w  n a to ­
m ia s t zespół S ta li S toczn ia  —  6 
p k t.  przed  Zn iczem  —  6 p k t.  i  
S K S  SP-3 —  4 p k t.

Morus triumfuje
w  H o lan d ii
W  V O O R B U R G  (H o la n d ia ) 

o d b y ło  s ię  w  n ied z ie lę  m ięd zy ­
p ań s tw ow e  sp o tka n ie  P o lska  —  
H o la n d ia  ju n io ró w  i  m ło d z ie ­
żo w ców  w  ju do . M ecz zakoń ­
c z y ł s ię  zw yc ię s tw e m  P o la kó w  
5:4. J u n io rz y  w y g ra li 3:2, a 
m łod z ie żow cy  z re m is o w a li 2:2. 
B a rw  zespołu ju n io ró w  b ro n iło  
m . in . dw óch  za w od n ikó w ' 
szcze c ińsk ie j A r k o n ii :  w  p ó ł­
c ię ż k ie j M o ru s  i  w  c ię ż k ie j —  
T o m a s iak . M o ru s  w y p u n k to w a ł 
N u m a na , a  T o m a s ia k  p rz e g ra ł 
n a  p u n k ty  z D o o rnb e rg iem . (g)

]  p o je c h a li do K o w a r, gdzie  prze  
b yw ać  będą do  29 b m .' Pod 
o k iem  tre n e ra  S te fana  Z y w o tk i 
tre no w a ć  będzie  20 z a w o d n i­
ków .

PO  P O W R O C IE  g w a rd z is tó w  cze­
k a  p ie rw s z y  s p ra w d z ia n . B ędzie

Sejmik działaczy piłki ręcznej

A gdzie Pogoń?
I

W  N IE D Z IE L Ę  o b rad o w a ł 
w a ln y  z ja zd  s p ra w o zd aw czo -  
w y b o rc z y  O kręg o w e g o  Z w ią z k u  
P i łk i R ęc zn e j. P oś w ię co n y on  
b y ł ocenie p ra c y  zw ią zk u

W  O S T A T N IC H  k i lk u  la ta c h  p ra ­
ca O Z P R  p o zo staw ia ła  w ie le  do ż y ­
cze n ia , u b ie g ły  ro k  p rzy n ió s ł je d ­
n a k  w ie le  z m ia n  n a lepsze. P o ­
c zy n a n ia  z w ią z k u  n ie  zaw sze je d

P iłkarze  wrócili 
z Jugosławii

ro k u  o raz w y ty c z e n iu  n a k  s p o ty k a ją  się z p e łn y m  zro zu -  
n a jb liżs zą  przyszłość, m ie n ie m  ze s tro n y  k lu b ó w . J a ­

s k ra w y m  tego p rz y k ła d e m  b y ła  
_________________________ , obecność n a w a ln y m  z je żd z ie  t y l ­

k o  13 d z ia ła c zy , spośród 27 w y ty ­
p o w an y ch  d e leg ató w  k lu b ó w . N a  
sa li o b rad  z a b ra k ło  cz ło n k ó w  k ie ­
ro w n ic tw a  M K S  Pogoń, k tó r y  je s t  
w io d ą c y m  k lu b e m  w  szczec ińskie j 
p iłc e  rę c zn e j. P o d  adresem  Pogoni 
pad ło  w ie le  k ry ty c z n y c h  u w a g , do ­
ty c ząc yc h  p ra c y  tego k lu b u  z m ło ­
d zieżą, g łó w n ie  z  d z ie w czę ta m i.

Siadem naszych artykułów

WKKFiT wyjaśnia
W  D N IA C H  od 24 do  27 s ty c zn ia  szczegó ln ie  p o w in n y  b y ły  zd aw ać

1972 r. na tam a ch  p ra s y  szczeci 
s k ie j,  a m . in .
S zczec iń sk ie g o “ , 
m u ją c e  a r ty k u ły  n a te m a t u to n ię ­
c ia  d w ó ch  osób w  b asen ie  p ły w a ­
c k im  W o je w ó d zk ie g o  D o m u  S p o rtu  
w Szczec in ie .

W  zw ią z k u  z  ty m , W o je w ó d zk i 
K o m ite t  K u lt u r y  F izy c zn e j i T u r y ­
s ty k i k o m u n ik u je , że po w o ia na

W C Z O R A J  p o w ró c iła  do  W a rs z a - p rzez  d w a  ty g o d n ie  tre n o w a ła  w  J u -  
w y , k a d ra  p o lsk ic h  p iłk a rz y , k tó ra  g o s ia w ii.

Podczas po b ytu  nad  A d r ia ty k ie m  
podop ieczn i tre n e ra  G ó rs k ie g o  ro ­
zeg ra li 4 s p o tk a n ia  s p a rrin g o w e  od ­
nosząc d w a  zw y c ię s tw a  i d w u k r o t ­
n ie  re m is u ją c . P rz y p o m n ijm y  w y n i­
k i :  z S ib e n ik ie m  ( I I  lig a ) 3:2, z 
V a le zem  M o s ta r  ( I  lig a ) 2:2, z J u ­
n a k ie m  S in j <H lig a ) 5:3 i z R ad -  
n ic k im  K ra g u je v a c  ( I  lig a ) 5:3.

„ P O B Y T  nad  A d r ia ty k ie m  sp e łn ił 
sw e za d a n ie  — p o w ie d z ia ł na lo t ­
n is k u  „O k ę c ie “  tre n e r  G ó rs k i. 
K as te l S ta r i, n ie w ie lk ie j m iej.sco- 
w ośei w y p o c z y n k o w e j, s ta no w iąc e j 
g łó w n ą  bazę po b ytu  s tw o rzo n o  nain  
d o b re  w a ru n k i. M o g liś m y  n a w e t za ­
ż y w a ć  k ą p ie li, ty le  że n ie  w  A d r ia ­
ty k u , a le  w  basenie z podgrzew a n ą  
w o d ą. w  h o te lu  „ P a ła c e “ . Z a ję c ia  
s zk o le n io w e  o d b y w a liś m y  d w a  ra z y  
d zie nn ie  na b o isk u  o d d a lo n y m  od 
K as te l S ta r i o  14 k m . M ie l iś m y  je d ­
n a k  do d y s p o zy c ji a u to k a r . P la n  n a­
szych p rzy g o to w a ń  zo sta ł w  p e łn i 
z re a lizo w a n y . P i łk a rz e  o s iągnęli ju ż  
ko n ie czn ą  w y trz y m a ło ś ć  i k o n d y ­
c ję , a  w ię c  p o d k ła d  n a  k tó ry m  k o n ­
ty n u o w a ć  m o żn a  bu d ow ę fo rm y . 
W ie le  d a ły  nam  ró w n ie ż  sp o tka n ia  
k o n tro ln e . N as i p rze c iw n ic y  d em o n ­
s tro w a li w y s o k ie  u m ie ję tn o śc i, a  że 
za z w y c ię s tw o  o trz y m y w a li p rem ie, 
g ra l i na p e łn y c h  ob ro ta ch . W spó lny  
p o b yt w  J u g o s ła w ii i  w spom nian e  
m ecze b y ły  o k a z ją  do zo r ie n to w a ­
n ia  się w  a k tu a ln y c h  m ożliw o śc iac h  
poszczególnych p iłk a rz y . C e n n y m  na  
b y tk ie m  p o w in ie n  b y ć  o b rońca W i­
a ły  P o la k . D u ż y m i u m ie ję tn o ś c ia m i 
b ły sn ą ł b ra m k a rz  C za ja , ro śn ie  fo r ­
m a L u b ań sk ie g o . S zo lty s ik a . O s ta iiń  
sk iego i pozo sta ły ch . T e ra z  ka d ro w i-  
cze ro z ja d ą  się do k lu b ó w  i  tam  
ko n ty n u o w a ć  będą p rzy g o to w a n ia . 
P iłk a rz e  k a d ry  s p o tk a ją  
p o n o w n ie  pod k o n ie c  m a rca , 
k ie d y  to  p la n u je m y  m ecz s p a rrin -  
g b w y  z je d n ą  z s iln yc h  d ru ż y n  z a ­
g ra n ic zn y c h . S ta ra m y  się  o sp ro ­
w a d zen ie  któ re go ś  z ł  lig o w y c h  ze­
spo łów  ju g o s ło w ia ń s k ic h “ .

Porażka i zwycięstwo 
fco szykarek
P O Ł O W IC Z N Y M  S U K C E S E M  k o -

s z y k a re k  szczec ińskich  C zarn y ch  
za k o ń c zy ł się ic h  s ta rt w  P iasecz­
n ie , g d z ie  nasza d ru ż y n a  z m ie rz y ­
ła  się w  k o le jn y c h  m eczach  o m i­
strzo s tw o  I I  lig i z  ta m te js zą  Je z io -  
ra n k ą . P ie rw s ze  s p o tk a n ie  za k o ń ­
czy ło  się zw y c ię s tw e m  J e z io ra n k i 
74:60. M ec z  re w a n żo w y  n a to m ia s t  
w y g ra li  C z a rn i 80:62. (g)

Ha zapaśniczej
m acie

W  P Y R Z Y C A C H  o d b y ły  się w o je ­
w ó d zk ie  e lim in a c je  I  lig i m ło d z ie ­
żo w e j w  zapasach , w  s ty lu  w o l­
n y m . W  k la s y f ik a c ji  zes p o ło w e j 
z w y c ię ż y ł zespól szczec iń s k ic h  B u ­
d o w la n y c h  p rzed  S o k o łe m  P y rz y c e  
i  W ik in g ie m  W o lin , (g)

sobie sp ra w ę  z g rożącego  niebezp ie - 
ró w n ie ż  ..K u r ie ra  czeństw a i zd e c y d o w a n ie  s p rze c iw ić  

u k a z a ły  się a la r -  się  re a liz a e ji p o m y s łu  P io tra  C ze- 
k a jly .  N a le ż y  tu  zazn a ezy ć , że w  
o m a w ia n e j k ą p ie li to w a rz y s z y ły  oso 
b y  postronne, n ie  zw ią z a n e  stosun­
k ie m  s łu żb o w y m  z W O S T iW .

W  tra k c ie  p ro w a d zo n y c h  docho­
dzeń , K o m is ja  in te re s o w a ła  się ró w -  

z a g a d n ie n ia m i o  c h a ra k te rz e
s p e c ja ln a  3-osobow a K o m is ja  p rz e -  o rg a n iza c y jn o -p o rzą c tk o w y m  n à o -
p ro w a d z iła  doch o d zen ie  w  p rze d ­
m io c ie  u s ta len ia  o ko licznośc i i p rz y ­
c zy n  tego  trag ic zn eg o  w y p a d k u .

Z  u s ta leń  K o m is j i w y n ik a , że w i­
n ę  za w y p a d e k  ponosi sam  in ic ja ­
t o r  k ą p ie li, zas tępca k ie ro w n ik a  
W D S  — P io tr  C ze k a jło , k tó ry  sw o­
j ą  le k k o m y ś ln o ś ć  p rz y p ła c ił ży -

n ó w , w y k o rz y s ta ł p ra w o  porusza  
się  po o b ie k ta c h  o k a żd e j porze, 
p rz y p is a n e  m u  z r a c ji  za jm o w an e g o  
sta n o w isk a , w p ro w a d z ił sw o ich

b ie k ta c h  W D S . W  ty m  za k re s ie  
stw ie rd zo n o  szereg  n ie d o m a g a ć , 
szczegó ln ie  d o ty czą cy ch  s tro n y  f o r ­
m a ln y c h  u re g u lo w a ń  o ra z  p ro w a ­
d zen ia  s ta łe j i  s k u te c zn e j k o n tro li 
p rzes trzeg a n ia  p rze z  z a tru d n io n y  
personel, w s zy s tk ic h  o b o w ią zu ją c y c h  
p rze p is ó w  o rg a n iz a c y jn o -p o rz ą d k o -

p o d ob n y m  w y d a rz e n io m  w  pr:
szlośei.

N a  pod staw ie  sp ra w o zd a n ia  
n io sk ó w  p rzed łożo n y ch  p rzez  K o -

jo m y c h  n a p ły w a ln ię , g d z ie  doszło  m is ję , W K K F iT  w y d a ł s tanow cze
o m a w ia n e g o  w y p a d k u , 

s y tu a c ji, n ik t  z p ra c o w n ik ó w  sze­
re go w yc h  W D S , p e łn ią c y c h  w  ty m  
cza s ie  s łużbę , n ie  m ó g ł p o w s trz y - w is k a c h  k ie ro w n ic z y c h  
m a ć  lu b  w rę cz  za k a za ć  sw o je m u  d z ia ln y c h  za re g u lo w a n ie  
p rze ło żo n e m u  w e jśc ia  
o b ie k tu .

N ie z a le ż n ie  od tego, n a le ży  w ska-

po lec en ia , zm ie rz a ją c e  do  u su n ię -  
s tw ie rd zo n y c h  n ie  p ra w id ło  w o ś - 

W  stosunku  do osób na sta no -  
o d p ow ie -  
i k o n tro -

te re n  ło w a n ie  s p ra w  o rg a n iz a e y jn o -p o -  
rz ą d k o w y c h . w y c ią g n ię to  o d p o w ie d -  

w n io s k i i zas tosow ano  ostre
za ć  na le k k o m y ś ln ą  p ostaw ę osób s a n k c je  s lu żb o w o -d y s c y p lin a rn e , 
to w a rzy s zą c y c h  i  b io rą c y e h  u d z ia ł o raz  o d w o ła no  ob. M . M a rc z u k a  z 
te j n o cy w ra z  z P io tre m  C ze k a jto  z a jm o w a n e g o  d o ty ch c zas  s ta no w isk a  
w  k ą p ie li n a  bas en ię  W D S  ty m  b a r -  k ie ro w n ik a  W D S .
d z ie j, że n ie  w s z j scy p o s ia d a li 
m ie ję tn o ś ć  p ły w a n ia . O soby

P rz e w o d n ic z ą c y  W K K F iT  
Z b ig n ie w  O R Ł O W S K I

Z KOLARSKIEGO 
NOTATNIKA

Ą G Ł Ó W N Y  o rg a n iza to r n a jw ię k ­
szej k o la rs k ie j im p re z y  a m a to ró w  
ju b ile u szo w e g o  X X V  W yśc ig u  P o k o ­
ju , s tro n a N U D  p o in fo rm o w a ła  
w s p ó ło rg a n iza to ró w  o p rzy g o to w a ­
n iach  do s ta rtu . I  ta k  w  tegorocz­
n y m  W P  w e źm ie  u d z ia ł ok. 20 ze­
społów . O f ic ja ln e  zg łoszen ia  nade­
s ła ły  ju ż :  P o ls ka . A n g lia . N o rw e g ia . 
B u łg a ria , N R D . K u b a , D a n ia , CSRS  
i  B elg ia. Z g o dn ie  z tra d y c ją  k o la ­
rz e  d ru ż y n y  p o lsk ie j o trz y m a ją  n u ­
m e ry  s ta rto w e  od 1 do  6,

*  *  *

A P O L S C Y  T O R O W C Y  s z lifu ją  
fo rm ę  p rzed  o lim p i js k im  sezonem  
n a szosach ku b a ń s k ic h . K o la rze  
p rz e je c h a li ju ż  o k o ło  700 k m  i obec­
n ie  s ta r tu ją  w  v i u  W yśc ig u  D o o k o ­
ła  K u b y . Z a k o ń c ze n ie  im p re z y  
p rze w id z ia n e  je s t 27 bm . w  H a w a ­
n ie . B a rw  P o ls k i b ro n ią  J. K ie r z -  
k o w s k i, J . G ło w a c k i, M . N o w ic k i, 
P . K a c zo ro w s k i, u . G o d ra s  i J. 
K la t. P o la c y  ry w a l iz u ją  z e k ip ą  k u ­
b ań s ką  ł  d w o rn ą  zes p o łam i M e k s y ­
ku.

Z w ra c a n o  ró w n ie ż  u w a gę  n a  fa k t.  
że w  w o je w ó d z tw ie  szczec ińskim  
o b s e rw u je m y  n ie p o k o ją c e  z ja w is k o  
z m n ie js za n ia  się lic zb y  k lu b ó w  u -  
t rz y m u ją c y c h  se kc je  p iłk i  rę czn e j. 
P o s tu lo w an o  w ięc, p o d jęc ie  k ro k ó w , 
k tó re  z a p e w n iły b y  w ła ś c iw y  ro z ­
w ó j te j d y s c y p lin y  sp ortu  w  te re ­
nie.

W ie le  m ie js c a  w  d y s k u s ji pośw ię ­
cono ta k ż e  p rzy g o to w a n io m  szcze­
c iń sk ich  e k ip  do s ta rtu  na I I I  O S M  
i ig rzy s k a c h  m ło d z ie ży  s zk o ln e j.

( ja g r)

Debbie Meyer 
zakończyła

karierę sportową
N A  7 M IE S IĘ C Y  przed Ig rz y  

sk a m i O lim p ijs k im i w  M o n a ­
c h iu m  p ły w a c k a  rep rezen tac ja  
U S A  dozna ła  poważnego os ła ­
b ien ia . N ie o czek iw an ie  postano 
w iła  b o w ie m  zakończyć k a r ie ­
rę sp o rto w ą , w  w ie k u  19 la t, b. 
re k o rd z is tk a  św ia ta  i z d o b y w ­
czyn i 3 z ło ty c h  m e d a li na po­
p rz e d n ic h  ig rzyska ch  w  M e ksy ­
ku . D e bb ie  M eye r, na k tó re j 
m eda le  w  M o n ach iu m  także  l i ­
czono.

M o ty w u ją c  swą decyz ję  p ły ­
w aczka  am e rykań ska  s tw ie rd z i­
ła :  „B y ła m  ju ż  na je d n e j O lim ­
p iad z ie  i  n ie  chcę d łu ż e j tak  
c iężko  p racow ać, b y  m óc uczest 
n iczyć  w  następnej. P ły w a n ie  
d a ło  m i w ie le  radości, a le  w re ­
szcie chcę żyć życ iem  n o rm a ln e j 
d z ie w czyn y “ .

M e y e r  u zn an a  zosta ła  p rze d  4 la ­
t y  za fe n o m e n  p ły w a c k i. S w ą se rię  
re k o rd ó w  ś w ia ta  ro zpoczę ła  w  1967 
r ., m a ją c  z a le d w ie  15 la t. P o k o n a ła  
n ie do s tę p n e, zd aw ało  się, d la  ko b ie t  
g ra n ic e  4.30 na 400 m  st. d o w . i 13 
m in . na 1 500 m st. d o w . Podczas  
sw ej k a r ie r y  u s ta n o w iła  w  sum ie  
19 re k o rd ó w  św ia ta  na dys tansach  
od 200 do 1 500 m  st. dow . M a ją c  
16 la t  o trz y m a ła  n agrodę S u ll iv a n a , 
p rz y z n a w a n ą  d o ro czn ie  n a jlep s zem u  
s p o rto w c o w i U S A . J a k  d o tą d  b y ła  
n a jm ło d s zą  la u re a tk ą  te j n ag ro d y .

D e b b ie  M e y e r  p rz y z n a ła  się, te  
m y ś l o p o rzu c e n iu  czynnego  spor­
tu  n u r to w a ła  ją  od ko ń c a  g ru d n ia , 
k ie d y  to k a ż d y  tre n in g  za c zą ł w y ­
d a w a ć  je j  się s tra s zn ie  m ęczący . 
W re s zc ie  po m ie s ięc u  zd ec yd o w a ła  
się p o d ją ć  d ec y z ję . 19 -le tn ia  K a li fo r ­
n ii  k a  je s t  a k tu a ln ie  s tu d e n tk ą  IV ,  
osta tn ie g o  ro k u  co lleg e4 u  w  S a c ra -  
m e n to .

Z G A S Ł  J U Z  zn icz  w  
Sapporo, sym p a tycy  sportu  
d łu g o  je d n a k  p am ię ta ć  bę­
dą jeszcze o lim p ijs k ie  em o­
c je  i  ż y c io w y  skok  W o jc ie ­
cha F o rtu n y . N ie s te ty  in n i  
nasi skoczkow ie  n ie  p o p i­
s a li się, a tu idoczny na  
z d ję c iu  S ta n is ła w  D a n ie l-  
G ąsien ica  zam iast o o d le ­
g łośc i sko ku  m u s ia ł m yśleć  
o w y jś c iu  z  o p re s ji, po  
z b y t w czesnym  w y b ic iu  z 
progu .

( C A F )

Porażka
reprezentacji ZSRR 

w  S plic ie
P IE R W S Z Y  to w a rz y s k i m ecz w  no  

w y m  sezonie p iłk a rs k a  re p re ze n ta c ja  
Z S R R  w y s tę p u ją c a  w  o d m ło d zo n ym  
s k ła d z ie  ro ze g ra ła  w  S p lic ie  z d ru ­
ży n ą  m is trza  Ju g o s ław ii, m ie js co ­
w y m  „ H a jd u k ie m “ . D ru ż y n a  ra ­
d z ie c k a . k tó ra  d o p ie ro  ro zpoczę ła  
p rzy g o to w a n ia  do  sezonu, p o n iosła  
n ie o c zek iw a n ą  p o ra żk ę  0:1. J e d y n ą  
b ra m k ę  m eczu  s trz e lił na m in u tę  
przed  zak o ń cze n iem  le w o s k r zy d lo ­
w y  zespołu g o spodarzy S u r ja k . S pot 
k a n ie  ro zg ry w a n o  na g rzą s k im  bo­
is k u  po opadach deszczu .

D R U Ż Y N A  ra d z ie c k a  w y s tą p iła  w  
n as tę p u jąc ym  s k ła d z ie :  B a n n ik o w , 
D żo d żua szw ili, C h u rc ila w a . K a p lic r .-  
n y j, Is to m in . A n d ria s ja n  (F ie d o to w D  
A b ra m ó w , Is z lo ja n , K o p ie jk in , K o n ­
iców, S ze w c zen ko  (G re s z a k ). M e c *  
o b se rw o w a ło  12 tys . w id zó w .

*  *  *
P ie rw s z y  o f ic ja ln y  m ecz m ię d z y ­

p a ń s tw o w y  zespół Z S R R  ro ze g ra  29 
m a rc a  w  S o f ii z je d e n a s tk ą  B u łg a ­
r i i  p rz y g o to w u ją c ą  się do p rzednU m  
p ijs k ic h  e lim in a c ji  z P o ls ką . N as tę p  
n ie  w  k a le n d a rz u  d ru ż y n y  Z S R R  f i  
g u ru ją :  p o je d y n e k  z P e ru  (49 k w ie t  
n ia ),  p ie rw s zy  ć w ie rć f in a ło w y  m ecz  
m is trzo s tw  E u ro p y  z Ju g o s ław ią  (2 f 
k w ie tn ia  w  J u g o s ła w ii) o raz  re w a «  
żo w e s p o tk a n ie  z tą  d ru ż y n ą  ( I *  
m a ja ) .  Z a le ż n ie  od  w y n ik ó w  ty c h  
d w óch  o s ta tn ic h  m e czó w  p ro g ram  
d alszy ch  w y s tę p ó w  d ru ż y n y  ra d z ie e  
k ie i w zb o g ac i się  o s ta rt w  p ó łf i­
n a łac h  i  f in a le  m is trzo s tw  E u ro p y .

24 m a ja  na s ta d io n ie  o lim p i js k im  
w M o n a c h iu m  re p re ze n ta c ja  Z S K tt  
ro zeg ra  to w a rz y s k ie  s p o tk a n ie  z p i*  
k a rz a m i N R F . P o n a d to  k a le n d * « :  
p rz e w id u je  m e cze : z B u łg a rią  (9 
cze rw c a  w  Z S R R ), z  F in la n d ią  (w  
lip c u  w  F in la n d i i) ,  ze S zw e c ją  (6 
s ie rp n ia  w  S zw ec ja ), z P o ls k ą  (39 
s ie rp n ia  w  Polsce ) o raz  z P ó ln o c ia i 
I r la n d ią  (18 p a ź d z ie rn ik a  w  D u b li­
n ie ). T o  o s ta tn ie  sp o tka n ie  b ęd z ie  
p ie rw s zy m  w y stęp e m  d ru ż y n y  ra ­
d z ie c k ie j w  e lim in a c ja c h  m is trzo s tw  
ś w ia ta  w  1974 ro ku .

W  k a le n d a rz u  b ra k  je s t tu rn ie ju  
w  B ra z y li i ,  tzw . m in i-m is trz o s tw  
św ia ta , k tó re  od b ęd ą się w c z e rw ­
cu i na p o czą tk u  lip c a . Z espó l Z S R R  
zo sta ł zap ros zony na tę im p re zę , 
a le  n ie  p o d ję to  je szc ze o s tate cznej 
d e c y z ji, czy w e źm ie  w  n ie j u d z ia ł. 
Jest to  u za le żn io n e  w  g łó w n e j m ie ­
rze  od tego. czy d ru ż y n a  ra d z ie c k a  
z a k w a lif ik u je  się do p ó łf in a łó w  m i­
strzo s tw  E u ro p y .

Komunikaty
Z A R Z Ą D  L K S  P o m o rze  S ta rg a rd  

zap ra sza  s w yc h  cz ło n k ó w  i s y m p a ­
ty k ó w  na z e b ra n ie  sp ra w o zd a w c zo -  
w y b o rc ze , k tó re  o d b ęd z ie  się 19 b m . 
o godz. 17 w  lo k a lu  k lu b o w y m  p rzy  
u l. K ra m a rs k ie j 1.

S E K C J A  k o la rs k a  A rk o n ii  og łasza  
n ab ó r c h łop c ó w  k tó ry m  m a rz y  się 
k a r ie ra  W . M a lu s ia k a . C h ętn i m o ­
gą się zg łaszać w  p o n ie d z ia łk i i 
c z w a r tk i o godz. 16 n a  s ta d io n ie  w  
L a s k u  A rk o ń s k im .

W  Z W IĄ Z K U  z o rg a n iza c ją  f in a ­
łó w  m ie js k ic h  a k c j i  — „ Z im a “  n a  
Lodogr.yfie , k ie ro w n ic tw o  o b ie k tu  
o d w o łu je  p la n o w e  z a ję c ia  o d b y w a ­
ją c e  się w  go d zin ac h  p o o o łu d n io -  
w y c h  w  d n ia c h : 15, 17 i  20 b m .
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W T O R E K  

15 L U T E G O

D Z IŚ : J o w ity  

J U T R O : D a n u ty

P O G O D A

Z A C H M U R Z E N IE  p rze ­
w a żn ie  duże , tem p. ok. 5 
st. W ia try  zachodnie , słabe.

k rę g u  p o la rn e g o “ . 18.10 P ro g ra m
z R o sto ck u . 18.40 T e le re k la m a . 18.45 
K u c h m is trz  T V  p o lec a . 18.50 P o zd ro  
w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19 P o ls k i f i lm  
T V  „ G h ie w k o , syn r y b a k a “ . 19.30 
K ro n ik a . 19.50 „D z ie s ię ć  przed

m o ją  żo n ę“ . 22.20 K ro n ik a .

Ł O Z N IC T W O  — P io tra  S k a rg i;
P R Z Y C H O D N IE :  D Z IE C IĘ C A  — a l.
Je d n . N a ro d o w e j 12: — g . I t r -7!»
O G O L N A  — a l. Je d n . N a ro d o w e j 12
— ca łą  d o bę; S T O M A T O L O G IC Z N E :  
a l .  P ia s tó w  58 — g . 20—7; N R  2
— N a d  O d rą  18 — g . 15--8; S K Ó R -
N O -W E N E R O L O G IC Z N E :  H . P o ­
bożnego 14 —  g. 8—17: M . B u czk a  
6 — g. 8— 16.30; N a d  O d rą  — 14 — g.
8—19; K a p ita ń s k a  3 —  g . 8—15; W o j.
P o l. 101 —  g. 8—17.

A P T E K I

N R  33 (d o d a tk o w o  o d tr u tk i i t le n ) P R O G R A M  I  
p l. G ru n w a ld z k i 42 — te l. 345-51;
N R  6 — a l. W o j. P o l. 134 — te l. W IA D O M O Ś C I:  15, 16, 18.50, 
749-00; N R  4 — a l .  W o j. P o l. 14 —  
te ł. 352-61.

R A D IO

IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 460-23 1 
460-24. P o c iąg i p rz y je ż d ż a ją c e  — 
916. P o c iąg i o d je żd ża ją c e  — 917.

TE LE W IZJA

W S P Ó Ł C Z E S N Y  (te l. 266-56) „ D u n -  
<Jo M a ro je “  g. 18.30: Z A M E K  —  
„ Ś w ię ta  J o a n n a“  g. 19; M U Z Y C Z ­
N Y  — „ K ra in a  u śm iec h u “  g. 19 
(w y s tę p y  gośc inne H e n ry k a  H e rd z i-  

z B yd g o szc zy w  r o ł i  S u  Czom-

K f ^ A

D E L F IN  ' ( te l. 468-78) „ P la y  T im e “  
g. 13, 15.30, 20.30 — f r .  od la t  14; 
„ C z y ż  n ie d o b ija  się k o n i“  g. 18
— U S A  od la t  16 — p a n o ra m .;  śro ­
d a : g. 13, 15.30, 18, 20.30: „ P la y  T i ­
m e “ g . 10.30; K O S M O S  (te l. 355-02) 
„ L a la “  g. 13.30, 16, 18.30, 21 — w ł. 
od  la t  16; ś roda: „ W y d ra  pana  
G ra h a m a "  g. 9; „ Z m ie rz c h  b o g ów “ 
g 11, 14, 17, 20 — w l. -N R F  od la t  
18; C O L O S S E U M  (te l. 458-18) ..H a ­
re m  pana V o k a “  g. 13.30 — czesk i 
od la t  16; ś rod a : g. 9, 11.15, 13.30,
16, 18.30, 21; B A Ł T Y K  (te l. 733-35)
„ C i w s p a n ia li m ło d z ie ń cy  w  sw yc h  
sza le ją c y c h  g łu c h o ta c h “  g. 10.30, 
13.36, 16.30, 19.30 ( M o r e k  i ś r o d a ) ; 
P O L O N IA  (te l. 218-34) „G d z ie  je s t  
g en e ral? “  g. 11, 13.30 — po i. od la t  
12; „ O k ru c h y  ż y c ia “  g. 16, 18.15,
20.30 — f r .  od  la t  16 (w to re k  i  ś ro ­
d a ) : P IO N IE R  (te l. 475-02) „ K a p ita n  
K o rd a “ g. 13, 15 — czesk i od la t 
11; „Je d en  d z ie ń  n ie śm ie rte ln o ś c i“  
g. 17; „O s ta tn i ś w ia d e k “ g. 18, 20 — 
p o i. od  la t 14: „ Z b ie g ’ z A lc a tra z “  
g. 22 —  U S A  od la t  18 — p a n o ra m , 
(w to r e k  i ś r o d a ) ; P R O M IE Ń  — „ B u l  
ł i t t “ g. 16, 18.05, 20.10 — U S A  od 
la t  16; M A R S  — ,,N arze c zo n a  p i­
r a ta “ g. 17, 19.30 —  f r .  od la t  18; 
F A L A . — „ W ie lk ie  w a k a c je “ g. 15,
17, 19 — f r .  od la t  11 — p a n o ra m .;
E C H O  (K rze k o w o ) „S ied em  ra z y  k o ­
b ie ta “  g. 18, 20 — w l. od la t  18; 
S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je )  „ V iv a  
T e p e p a “ g. 17, 19.30 — w l.-h is zp .
od la t  16 — p a n o ra m .:  P R Z Y J A Ź Ń  
(D ą b ie ) „ W a lk a  o R z jm i“  g. 17, 19
— ru m ; od la t  14 — p a n o ra m . I
c z . ; H U T N IK  (S to lczy n ) „ Z  dal,a od  
7-gietku“  g. 16.30, 19.31) —  U S A  od la t  
14 — p a n o ra m .:  1 M A J  (Ż yd ó w ce )  
„ T o p k a p i“  g. 17, 19.15 — U S A  od 
la t  16; B A J K A  (P o lic e ) „ O b ła w a “ 
g. 17. 19.20 — U S A  od la t  18 —
p a n o ra m .: B IA Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e ­
b ie ż ) „ N o w a  m is ja  k o rs a rza “  g. 19
— f r .  od la t  11 — p a n o ra m .;  Z A ­
T O K A  (N o w e  W a rp n o ) „Jestem  n ie ­
w ie rn y m  m ę żem " g. 20 — f r . : P A ­
N O R A M A  (S ta rg a rd ) „ N a jw ię k s z e  
w id o w is k o  ś w ia ta “  g. 17. 20 — U S A  
od la t  11; D A R  (S ta rg a rd ) „S ze ro ­
kość g eo gra ficzn i»  zero “ g. 16, 18, 
20 — ja p . od la t 11 — p a n o ra m .;  
W IS Ł A  (G o le n ió w ) . .M a y e r lin g “  g.
18, 20.30 — f r .  od la t  14 — p a n o ra m .;  
G R Y F  (G ry f in o )  ..K o m is a rz  P epe“  
w l. od la t 1« — p a n o ra m .:  R O B O T ­
N IK  (P y rzy c e ) „ W ie lk a  m iłoś ć“  f r .  
od la t  14.
F O T O P L A S T Y K O N  — W o j. Po l. 
36 — „N a s z  k r a j  — P o ls k a ’’  g. 
11—20.

P R O G R A M  P O L S K I

15.20 i 15.55 P o lite c h n ik a  T e le w iz y j­
na. 16.30 D z ie n n ik  T V .  16.40 „M ie s z ­
k a n io w e  p ro g i“ . 17.10 K ro n ik a  
szczec ińska . 17.30 T V  E k ra n  M ło ­
d y c h . 19.20 D o b ra n o c . 19.30 D z ie n n ik  
T V .  20 F ilm  ang . „ K a r o l D ic k e n s “ .
21.20 „ O b lic ze  zb ro d n i”  cz. I .  22 
, ,E x  l ib r is “ . 22.36 „ P o d w ó jn a  d a w k a “ 
- -  p ro g ra m  ro z ry w k o w y . 23.10 D z ie ń  
i»*k T V .

Ś R O D A

9 C h e m ia  d la  k l .  V I I .  9.55 H is to r ia  
d la  k l .  V I I I .  10.30 F ilm  ra d ź . ..N ie  
m a  d ro g i p o w ro tn e j“ . 11.55 F iz y k a  
d la  k l. V I I I .  13.40 W y b ie ra m y  zaw ód.
15.20 i 15.55 P o lite c h n ik a  T V .  16.30 
D z ie n n ik  T V .  16.40 F ilm  z se rii ..L u ­
d z ie  z ró żn yc h  stron  ś w ia ta “ . 17.30 
P e rs p e k ty w y  te c h n ik i. 18 S y lw e tk i  
X  M u z y  — O lg ie rd  Ł u ka sze w ic z . 
18.25 K s ią ż k i i  p isarze . 18.45 B a rk i  
n a z im o w is k u . 19.20 D o b ran o c . 19.30 
D z ie n n ik  T V .  20 F ilm  ra d ź . „ N ie  
m a d ro g i p o w ro tn e j“  cz. I .  21.10 
R e p o rta ż  „M o rd e rc a  n ie  p rz y z n a je  
się do w in y “  cz. I I .  21.55 Ś w ia to ­
w id . 22.25 D z ie n n ik  T V .  22.50 P o ­
lite c h n ik a  T V .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.25 L e k . j .  ros. 15.50 L e k . j .  ang. 
16.15 N o w o śc i n a u k i i te c h n ik i. 16.40 
S p o rt. 17.35 G im n a s ty k a . 17.45 W ia ­
dom ośc i. 17.50 „ P o  t a m te j s tro n ie

24;

15.05 B łę k itn a  sz ta fe ta . 15.45 „ C z a r­
ne s o m b re ro “ . 16.05 O p in ie  lu d z i 
p a r t i i .  16.30 P o p o łu d n ie  z m łodością . 
19.15 K u p ić  n ie  k u p ić . 19.30 Z  w y ­
d a w n ic tw  „ O p in ii“ . 19.35 K o n c e r t  
życzeń . 20.30 Ś p ie w a  Zespó ł W P . 
21 S p o tk a n ie  z  T e m id ą . 21.20 M u ­
zyc zn e  o s ta tk i z ra d ie m . 23.10 P rze ­
g lą d y  i p o g ląd y . 23.20 F o n oram a . 
23.45 R a d z ie c k ie  b a lla d y .

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I:  16, 19. 22, 23.50;
S E R W IS  R Y B A C K I:  18.15, 24;

15 K o m p o zy to r  ty g o d n ia . 15.35 S to­
łe czn e  ak tu a ln o ś c i m u zyc zn e . 16.05 
R a d io re k ia m a . 16.25 M o rs k ie  p ro b le ­
m y  k r a ju . 16.32 K a ru z e la  p rzeb o ­
jó w . 17 P A W . 17.15 R ec en z ja  tea ­
tra ln a . 17.25 M a g a zy n  e k o n o m .-sp o ­
łe czn y . 18.20 W id n o k rą g . 19.15 L e k ­
c ja  j .  ang . 19.30 M u zyczn e  os ta tk i 
z ra d ie m . 21.30 R e p o rta ż  „ I  po co?“ . 
2i.5fl „ Z a p u s ty , za p u s ty “ . 22.33 R a ­
d io w y  K lu b  E k sp o rte ró w . 23.03 M u ­
zyc zn e  o s ta tk i z ra d ie m . 0.05—3 P ro ­
g ra m  n o cn y  ( I  p r .) .

12 L U T E G O  1972 R O K U  
z m a r ł w  w ie k u  57 ła t

Józef ©ntura
zastępca szefa Z a op a trzen ia  i  K o o p e ra c ji 

S zczec ińsk ie j S toczn i R e m o n to w e j w  Szczecinie
Z m a r ły  b y ł odznaczony S re b rn y m  K rzyże m  Z a s łu g i, M e ­

da lem  „Z a  Za s łu g i d la  O bronnośc i K ra ju “ , G ry fe m  P om or­
sk im , B rą zow ą  i S re brną  O dznaką  Zasłużonego P ra c o w n ik a  
M orza , Z ło tą  O dznaką  Zasłużonego P ra c o w n ik a  Szczeciń­
s k ie j S toczn i R e m o n to w e j i  H o n o ro w ym  D yp lom em  
M R N  w  Szczecin ie  za p io n ie rs k ą  dz ia ła ln o ść  na te re n ie  
m ias ta  Szczecina.

W  Z m a r ły m  s tra c iliś m y  o fia rne go , sum iennego i  odda­
nego p ra cow n ika .

Pogrzeb odbędzie  się 16 lu tego  o godz. 14.30 na C m enta­
rz u  C e n tra ln y m .

D y re k c ja , K o m ite t  Z a k ła d o w y  PZPR , 
Rada R obo tn icza  i  Z a k ła do w a  

S zczecińsk ie j S toczn i R e m o n to w e j 
w  Szczecinie

P R A C A

P R Z Y J M Ę  u czenn icę łub  
u czn ia  o ra z  s ta żys tk ę  do 
Z a k ła d u  K ra w ie c k ie g o  
D a m s k o -M ę s k ie g o . Szcze  
cim, M ic k ie w ic z a  85—7, 
te l. 720-31. 1326-G

P R O G R A M  I I I

15 „ G a w ę d y  s u fle ra “ . 15.10 A lb u m  
m u z y k i u n iw e rs a ln e j. 15.35 C zym  
je s t a rc h ite k tu ra ?  15.50 z  p ry w a t­
n e j p ły to te k i. 16.15 M a z u rk i K . S zy ­
m a no w sk ieg o . 16.30 R az  n a ludow o , 
ra z * na b e a to w o .' 16.45 N asz ro k  72. 
17.05 Q u o d lib e t. 17.30 „Je źd źc y “ . 17.40 
W  k rę g u  ja z z u . 18.05 M o m e n ty  m u ­
zyczne. 18.10 A n a liz y  i  sy n te zy. 
18.35 M ó j m a gn e to fo n . 19 P is a rz  
m ie s iąc a . 19.15 W sp o m n ien ia  z k a r ­
n a w a łu . 19.45 P o li ty k a  d la  w szyst­
k ic h . 20 N o w e . now sze . i n a jn o w ­
sze. 20.40 „C u d o w n a  m aść-;. 20.50 
T a n e c zn e  o s ta tk i. 21.30 P rze d o sta tn i 
w a lc . 21.40 N a  poboczu w ie lk ie j po­
l i t y k i .  21.50 M in ia tu r y  fo rte p ia n o ­
w e . 22 F a k ty  d n ia . 22.08 G w iazd a  
7 w ie czo ró w . 22.15 „O g n ie m  i m ie ­
cze m “ . 22.45 O s ta tn i w a lc . 23.05 T a ­
neczne o s ta tk i.

KLUBY
T P P R  — W o j. P o l. 66 — f ilm  w ęg. 
i,F ilm  o  m iło ś c i"  g. 18, 20 — od 
ła t  16: S T A R Ó W K A  — M a r ia c k a  26 
— P iw n ic a  ja zzo w a  g. 19; S P Ó Ł ­
D Z IE L C Ó W  — W oj. P o l. 20 —  D K F  
g. 19.

W Y S T A W Y
M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 —  
S / lu k a  P o m o rza  Zac h o dn ieg o  X I I I — 
X V I I I  w .;  S z tu k a  p o lska od końca  
X V I I I  w .:  W ła d z tw o  K s ią żą t P o m o r-  
B kich g. 11—17; W A Ł Y  C H R O B R E ­
G O  3 — P o ls ka nad B a łty k ie m  r»r-*vi 
1000 la t ;  P rz y ro d a  m o rza ; G ospo­
d a rk a  m o rs ka  na P o m o rzu  Zao  .ou- 
i>im  1945—1970; D a w n a  k u ltu ra  lu ­
d o w a na P o m o rzu  Z a c h o d n im : 800- 
łe e ie  p ie n iąd za  za '-''o -1 
go: K u ltu r a  A f r y k i  Z a e h o d n ie j;  Z  
d z ie jó w  m o n ety  > , ,,
m o rzu  Z a c h o d n im : W y s ta w a  N a b y t­
k ó w  M u ze u m  N aro d o w e g o  w  S zcze­
c i n ie  g. 11—17: B R A M A  K R Ó L E W ­
S K A  — pl. H o łd u  P ru s k ie g o  — P la ­
k a t  tu ry s ty c z n y  g. 11— 19: K L U B  
G A R N IZ O N O W Y  — W a w rz y n ia k a  5 
—  g aze tk i śc ienne pośw ięcone 30-le ­
c i u P P R  — g. 16—19.

S Z P IT A L E

K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  — 
U n ii L u b e ls k ie j;  W E W N . — G o lę c l-  
n o ; C H IR U R G IA  — G o lę c in o ; P O -

D ro g ie j ko leża nc e

mgr
Małgorzacie
Kamińskiej
w y r a z y  g łębok iego  

W spółczucia z po w o ­
du  śm ierc i

Matki

K siężom  p a ra f ii S to łczyn  
za p rze prow adzen ie  u roczystośc i po ­
g rzebow ych  w  z w ią zku  ze śm ie rc ią

M ę ża
S T E F A N A  N IE D Ż W IE D Z K IE G O  

serdeczne p od z iękow an ia  

sk łada

Ż O N A  Z  D Z IE Ć M I

11 L U T E G O  1972 R O K U  
zg in ą ł śm ie rc ią  tra g iczną

Władysław Kazała
d łu g o le tn i p ra c o w n ik  S zczecińskich 
O krę go w ych  Z a k ła d ó w  G azo w n ic tw a . 
W  Z m a r ły m  tra c im y  cenionego p ra ­
c o w n ika , szlachetnego cz ło w ie ka  i 

zasłużonego kolegę.
W yra zy  g łębokiego  w spó łczuc ia  
Ż O N IE , D Z IE C IO M  I  R O D Z IN IE

sk ła d a ją

D y re k c ja  i  Za łoga  S zczecińskich  
O krę go w ych  Z a k ła d ó w  G azow ­
n ic tw a  w  Szczecinie.

11 L U T E G O  1972 R O K U  
z m a rł nag le

Antoni Łosiński
d łu g o le tn i p ra c o w n ik  Szczecińskich 
O krę go w ych  Z a k ła d ó w  G azo w n ic tw a . 
W  Z m a r ły m  tra c im y  serdecznego 

ko legę i  oddanego p ra c o w n ik a . 
W yra zy  g łębokiego  w spó łczuc ia

Ż O N IE , D Z IE C K U  1 R O D Z IN IE

s k ła d a ją

D y re k c ja  i  za łoga S zczecińskich  
O krę go w ych  Z a k ła d ó w  G azow ­
n ic tw a .

11 L U T E G O  1972 R O K U  
zm a rła  tra g iczn ie

p rz y  p e łn ie n iu  obo w ią zkó w  s łużbo ­
w ych

inż . o g rod n ik

Teresa Grabowska
odznaczona S re b rnym  K rzyże m  Za ­
s łu g i, odznaką  „ G ry f  P om orsk i“  oraz 

H o no ro w ą  Z ło tą  O dznaką NO T.

Z  g łęb o k im  ża lem  żegnają  d łu g o le t­
n ią  w spó łtow arzyszkę  p ra c y  i  w y ­
soko cenioną p ra cow n icę  R esortu  

G ospoda rk i K o m u n a ln e j.

K ie ro w n ic tw a  i p ra c o w n ic y  M i­
n is te rs tw a  G osp o da rk i K o m u n a ln e j

D y re k c ji,  R adzie  Z a k ła d o w e j O bw o- 
dow’ego U rzędu P ocz to w o -T e leko m u - 
n ikaey jnego  w  Szczecinie o raz ro ­
d z in ie , p rz y ja c io ło m , zn a jo m ym  za 
u d z ia ł w  uroczystościach  pogrze­
bow ych

S T E F A N A  N IE D Ż W IE D Z K IE G O  

serdeczne p od z iękow an ia  

sk ła da

Ż O N A  Z  D Z IE Ć M I

12 L U T E G O  1972 R O K U  Z M A R Ł
ś. p.

d r  med. E M IL  C H O L E W A  
p ie rw s z y  nacze ln ik  S łużby  Z d ro w ia  

D O K P. p io n ie r szczeciński.
M sza św. ża łobna odbędzie  się 16 
lu teg o  o godz. 11 w  koście le  św. 
A n d rz e ja  R obo li, po czym  nastąp i 
w yp ro w a dze n ie  z w ło k  na C m en tarz  
C e n tra ln y

o czym  z a w ia d a m ia ją  
pogrążeni w  sm u tku

Ż O N A , C Ó R K I. Z IĘ C IO W IE  
I  W N U K

12 L U T E G O  1972 R O K U  

po d łu g ie j i  c ię ż k ie j chorob ie  zm arł

Józef Gtnura
o czym  za w ia da m ia  pogrążona w  żalu 

R O D Z IN A

W yp ro w a dze n ie  z w ło k  z k a p lic y  
p rz y e m e n ta rn e j na C m en ta rz  C en­
tra ln y  nas tąp i 16 lu tego  o godz. 14.30.

13 L U T E G O  1972 R O K U  Z M A R Ł A  
nasza u kochana  m a tk a  i  babcia

Jadwiga Grzeszczyk
z dom u  M ieczn iko w ska

W yp ro w a dze n ie  z w ło k  z k a p lic y  
p rz y e m e n ta rn e j na  C m en ta rz  Cen­
tra ln y  nas tąp i 16 lu tego  o godz. 14

pogrążona w  sm u tku
R O D Z IN A

11 L U T E G O  1972 R O K U  

zg inę ła  ś m ie rc ią  tra g iczną

inż. Teresa Grabowska
sekre ta rz  W o je w ó d z k ie j K o m is ji Z a ­
d rz e w ia n ia  i  O ch ron y  Ś rodow iska , 
odznaczona S re b rnym  K rzyże m  Za­

s łu g i oraz G ry fe m  P om orsk im .

CZEŚC JE J P A M IĘ C I!

P re z y d iu m  W K  F J N  w  Szczecinie

11 L U T E G O  1972 R O K U  
zg inę ła  ś m ie rc ią  tra g iczn ą  

w  czasie p e łn ie n ia  o bo w iązków  
s łużbow ych

inż. Teresa Grabowska
d łu g o le tn ia  i  zasłużona p ra cow n ica  
P re zyd iu m  W R N  w  Szczecinie, od­
znaczona S re b rn ym  K rzyże m  Zas łu ­
g i, G fy fe m  P o m o rsk im  i  Z ło tą  H o ­
n o row ą  O dznaką  NO T.

CZEŚC JE J P A M IĘ C I!

P re z y d iu m  W R N  w  Szczecinie 
i  R ada Z a k ła d o w a  ZZP P iS .

D ru h o w i H M  P L

H E N R Y K O W I G R A B O W S K IE M U

w y ra z y  g łębokiego  w spó łczuc ia  
z pow-odu ś m ie rc i

Żony
sk łada

Za cho d n io -P o m o rska  K om enda  
C h o rą g w i Z H P  w  Szczecinie.

W Y D A W C A : S zc zec iń sk ie  -W y d aw n ic tw o  P ra s o w e  R SW  „ P R A S A “  w  S zc zec in ie . R E D A K C J A  1 A D M IN IS T R A C J A : Szczec in . pL H o łd o  P ru s k ie g o  8 R E D A G U J E  K O L E G IU M  
w  s k ła d z ie :  Z . C za p liń s k i ( re d a k to r  naczeLny). R . G o m e rs k i (z -c a  re d . n ac ze lne g o ). T . R ek . M . S zy m c zy k  (s e k re ta rz  re d a k c ji)  E. W ttuszyństel, J T m ,e n  T E L E F O N Y :  c e n tra la  430-21; 
s e k re ta r ia t  red . naczelnego 457-41; zastępca re d a k to ra  naczelnego  478-21. s e k re ta rz  re d a k c ji 467-21: s e k re ta r ia t  te c h n ic zn y  430-21 (w e w n . 83): «d zia ł m ie js k i 462-35: d zia ł m o rs k i 
427-7?; d z ia ł sp o rto w y  37-950; d z ia ł łączności z c z y te ln ik a m i 45-)-21: B iu ro  O głoszeń 428-62; re d a k c ja  p o ra n n a  (po g odzin ie  6) 240-28: d a lek op isy  240-18. P re n u m e ra tę  na k ra j 
p rz y jm u ją  u rzęd y  pocztow e, lis ton o s ze  o ra z  o d d z ia ły  1 d e le g a tu ry  ..R u c h “ , D ru k :  S zc zec iń sk ie  Z a k ła d y  G ra fic z n e
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O K N O W Y S T A W O W E
k w ia c ia rn i O ZH  p rz y  u l.
O broń có w S ta lin g ra d u  to
na pew no je dn a  z n a jla d -
n ie jszych w it r y n  sk le po -
w ych  w  naszym  m ieście.

Fo to : A l.  W itu s z y ń s k i

O Nowa oczyszczalnia w Dąbiu 
O  Potrzeba 370 milionów złotych

KANALIZACJA -
dziedzina zaniedbana
O  P R O B L E M A C H  Z W IĄ Z A N Y C H  z zaopatrzeniem  Szczecina 

w  wodę i  o w ynikających stąd trudnych i  odpowiedzialnych  
zadaniach Miejskiego Przedsiębiorstwa Wodociągów i K a n a li­
zacji pisaliśmy ju ż  w ielokrotnie. Znany jest term in  oddania  
do użytku w ielkiego nowego ujęcia nad jez. M iedw ie  (1975 r.), 
wszyscy w iedzą o opracowanym  przez załogę M P W iK  am bit­
nym  program ie in tensyfikacji produkcji wody do tego czasu. 
M im o, że w  najbliższych k ilk u  latach w  okresach le tn ie j suszy 
i upałów mogą jeszcze wystąpić pewne b ra k i wody, w  sumie 
problem  zaopatrzenia w  nią  Szczecina „na dziś i  na ju tro “ 
m ożna uznać za rozwiązany.

Z U P E Ł N IE  IN A C Z E J  p rze d ­
s ta w ia  się n a to m ia s t d ruga  dżie  
d ż ina  d z ia ła ln o śc i p rze ds ię b io r­
s tw a : kanalizacja  oraz oczysz-

zł, tym c zas em  M P W iK  atreymato na 
ra z ie  za le d w ie  108 m in  z l. P o  r. 
1975 będą po trzeb n e  dalsze, znacz­
n i e w ię ks ze  n a k ła d y .

P ien iądze  te  m uszą się zna­
leźć. M uszą się też znaleźć m oż­
liw o ś c i w yk o n a n ia  ty c h  in w e ­
s ty c ji.  C hodz i przec ież o sp ra ­
w ę  bardzo  is to tn ą : o stan sani­
tarny m iasta i zdrow ie jego 
mieszkańców, (taw o)

Uwaga — chcą 
na nas zarobić!
W  N IE D Z IE L Ę  p is a liś m y  o 

bamboszach p rzyw o żon ych  z 
Ń R D  i przeznaczanych  do  k o ­
m is o w e j sprzedaży po p a ska r­
s k ic h  cenach, w c z o ra j c z y te l­
n ic y  z a sygn a lizo w a li nam  po ­
ja w ia n ie  się da lszych  to w a ró w  
ną k o m iso w ych  p ó łka ch , ró w ­
n ież  o fe ro w a n ych  po  n ie w s p ó ł­
m ie rn ie  w yso k ich  cenach. Sa to  
m. in . czajn ik i z gw izdkiem  
oraz różnego ro d z a ju  fa jk i (te 
o s ta tn ie -n p . 2 i  3 ra zy  d roże j 
n iż  w  N RD .

K r o n i k u
ic/ypodltó«'

N A  U L IC A C H  m ia s ta  w y d a rz y ło  
Bię w c zó ra j a ż  13 w y p a d k ó w  d ro ­
g o w yc h . D w a  z n ich  p o c ią g n ę ły  za 
sobą w y s o k ie  s tra ty  m a te r ia ln e . O 
godz. 9.50 u zb ie gu  u lic  W ie lk ie j i  
S o łty s ie j, ja d ą c y  w  k ie ru n k u  p o rtu  
„ S ta r “ n r  re j M R  0609 w s k u te k  
g w a łto w n e g o  h a m o w a n ia  w p a d ł w  
p o ślizg  i  u d e rz y ł w  z a p a rk o w a n ą  
„ W a rs z a w ę “ n r  re j. M S  0423. O ba  
w o zy  zos ta ły  p o w ażn ie  uszkodzone  
—  s tra ty  s ięg a ją  15 tys . z ł. K ilk a  
godzin  p ó źn ie j na s k rz y ż o w a n iu  u -  
l ic  M ie s zk a  I  i W ie rz b o w e j n as tą p i­
ło  zd erze n ie  „ S ta ra “  M A  8279 z  
„ F ia te m “ n r  re j. 6937 L L  (re je s tra ­
c ja  lu b e ls k a ). W y p a d e k  ten  ró w ­
n ie ż  p o c ią g n ą ł za sobą p o w ażn e  
s tra ty  m a te r ia ln e .

P A T R O L  M O  z a trz y m a ł w c zo ra j na 
g o rąc ym  u c z y n k u  p o k ą tn e j sp rze ­
d a ży  a lk o h o lu  s tra ż n ik a  m ie n ia , K a  
z im ie rz a  Z ie liń s k ie g o  za m . p rz y  u l. 
Ś lą s k ie j 12 m . 3b. S tra ż n ik o w i — 
h a n d la rz o w i s k o n fis k o w a n o  4 l i t r y

N A  S T A C J I P K P  — T u rz y n  w p a d ł 
pod k o la  w a g on u  14 -le tn i B ogdan  
K ., m ie szk an ie c  u l. C h o d k ie w ic za . 
W y p a d e k  w y d a rz y ł się podczas za ­
b a w y  zo rg a n izo w a n e j z k i lk u  ró ­
w ie ś n ik a m i. C h ło p ca p rze w ie z io n o  
d o  szp ita la  p rz y  u l. W o jc ie c h a . L e ­
k a rz e  s tw ie rd z il i p o w ażn e  o b raże n ia  
nóg

W  D Ą B IU  p rz y  u l. G o le n io w s k ie j 
w y w ró c i ł  się. p a d a ją c  tw a rz ą  na  
w y s ta ją c y  z z ie m i k o łe k , Ja n  K . 
L e k a rz  p o g oto w ia . s tw ie rd z iw s zy  
u ra z  g a łk i oczn e j, s k ie ro w a ł ra n n e ­
go do  k l in ik i  o k u lis ty c z n e j P A M .

(ap )

Notatnik szczeciński
A  O T W A R C IE  w y s ta w y  m e d a li i  

rze źb  a r ty s ty  p la s ty k a  Jó ze fa  S ta ­
sińsk iego  z P o zn a n ia  n as tą p i dziś, 
w e  w to re k , o  godz. 15, w  salach  
B W A  w  Z a m k u .

A  D U E T  g ita r  k la s y c zn y c h  A l­
b e rt  i  S tro b e l, la u re a c i fe s tiw a lu  
„ J a zz  nad  O d rą  —  W ro c ła w  71“  — 
w y s tą p ią  dziś o godz. 18 w  S a li 
A n n y  J a g ie llo n k i Z a m k u . B ile ty  do  
n ab y c ia  w  p o r t ie rn i W D K .

A N A  ko n c e rt  re c y ta to rs k i C ze­
s ła w a  M e is sn e ra , a k to ra  S zc zec iń ­
s k ic h  T e a tr ó w  D ra m a ty c z n y c h , za­
p ras za  K łu b  M P iK  „R u c h “  p rzy  
a l. W o js k a  P o ls k ieg o  2, dz iś  o godz. 
18. w  p ro g ra m ie : u tw o ry  H o m era , 
S ze ks p ira , M ic k ie w ic z a , S ło w a c k ie ­
go, T u w im a . B ro n ie w s k ie g o  i  G a ł­
c zy ń sk ie go . W stęp  w o ln y .

A D Z IŚ  w  k in ie  „C o loss eum “  
o d b ędzie  się  (godz. 17, 19, 21) k o ­
le jn a  im p re za  z c y k lu  o rg a n izo w a ­
n y c h  p rzez  „S zc zec iń sk ą  E s tra d ę “  
p ro g ra m ó w  — „R en d ez-v ou s  w  
S zc zec in ie“ . T y m  ra ze m  zap re zen ­
to w a n y  zostan ie  k a b a re t  H a n k i B ie ­
l ic k ie j,

„Jacy jesteśmy — jakimi chcemy być“

DOBRE IMPREZY -
przypadkowa publiczność
N IE D Z IE L N A  im pre za  pod 

hasłem  „J a c y  jesteśm y —  ja k i­
m i chcem y być“  toczy ła  się ró w  
nocześnie w  dw óch  k lu ba ch . 
.T ry g ła w “  g ośc ił m łod z ie ż  z L i ­

ceum  E konom icznego  n r  2 oraz 
T e c h n ik u m  M echan icznego. 

U c z n io w ie  p ie rw s z e j z tych  
szkó ł oraz z P o licea lnego  S tu ­
d iu m  Z aw odow ego  p rz e d s ta w ili 
p ro g ra m  zw ią za ny  z 20-lec iem  
szko ły , d a ją c  po tro c h u  kaba ­
re tu , tańca  i w ia d om ośc i o epo­
ce dz ia ła lnośc i- S ta n is ła w a  S ta ­
szica —  p a tro n a  szko ły .

T e c h n ik u m  M echan iczne  ba ­
w iło  zebranych  w ys tępem  k i l ­
kuosobow ego k a b a re tu  „O jc o ­
w ie “  —  g ra li w  n im  w y łą c z n ie  
c h ło p cy : k i lk u  z  w y ra ź n y m  za­
c ięc iem  a k to rs k im . Do da lsze j 
p ra c y  m ożna ic h  zachęcić  w ła ­
sn ym  za w o ła n ie m : „ś m ia ło , o j­
cow ie ...“ .

W ys tę py  i  taneczny  p o d w ie ­
czorek p rze p le c io no  ko n ku rse m  
pod nazw ą  „P ra sa  o k ra ju  i  
św ie c ie “ . Z a da n iem  m łodz ieży  
b y ło  k ró tk o  o dpow iedz ieć  na 11 
p y ta ń  dotyczących  n a jw a ż n ie j­
szych w yd a rzeń  o s ta tn ich  ty ­
godn i. K o n k u rs  ro z e g ra ł s ię  m ię  
dzy  u cze s tn ika m i s iedzącym i 
p rz y  18 cz teroosobow ych  s to l i­
ka ch . D w a  ró w n orzęd n e  I  m ie j­
sca z a ję ły  „d ru ż y n y “  T e c h n i­
k u m  M echan icznego i  L ice u m  
E konom icznego  n r  2. M łod z ie ż  
w y ka za ła  dużą  zna jom ość b ie ­
żących w yd a rze ń  spo łeczno-po­
lity c z n y c h .

Im p re zę  w  „T ry g ła w ie “  ob­
s e rw o w a li p rz e d s ta w ic ie le  in s ty

tu c j i  o ś w ia to w ych  z w ic e k u ra ­
to re m  R om ua ldem  S ie rp iń s k im .

W  M D K  B u d o w la n y c h  o db y ­
w a ła  się id en tyczna  im pre za  —  
ty le , że z u dz ia łe m  in nych  
szkó ł ś re d n ich  Szczecina.

Z  p ro g ra m e m  a rty s ty c z n y m  
w y s tą p iła  m łodz ież  dw óch  tech ­
n ik ó w :  Sam ochodowego i G o­
spodarczego. P rz y s z li „k ró lo w ie  
p o ls k ic h  szos“  p rz e d s ta w ili sk ła  
d an kę  in s tru m e n ta ln o -w o k a ln o - 
taneczną, z k tó re j n a jb a rd z ie j 
pod ob a ły  się p op isy  bale tow e. 
N a  u s p ra w ie d liw ie n ie  p o tkn ięć  
m uzycznych  zespołu  in s tru m e n ­
ta lne go  m ożna podać, że p ra k ­
tyczn ie  p ra c u je  on  bez s ta łe j 
o p ie k i fach o w ca  —  na  p rze ­
s trz e n i za led w ie  k i lk u  m ies ięcy 
w  T e c h n ik u m  S am ochodow ym  
z m ie n iło  się aż 5 in s tru k to ró w ...

M łod z ie ż  z T e c h n ik u m  Gospo 
darczego pokaza ła  p ro g ra m  „Z  
w iz y tą  u  k ró la  Z y g m u n ta “ . P o­
m y s ł scenariusza i  je go  re a li 
za c ja  —  c a łk ie m  p rzyzw o ite , n ie  
s te ty , p o ło w a  e fe k tu  p rzepadła  
z p ow o d u  n iew łaśc iw e go  zacho­
w a n ia  się p u b liczn o śc i. Sala 
D o m u  K u l tu r y  B u d o w la nych , 
k tó ra  może p om ieśc ić  o ko ło  440 
osób, b y ła  w  znacznej m ierze  
w y p e łn io n a  p rz y p a d k o w y m i go­
śćm i, k tó ry c h  n a jw y ra ź n ie j in ­
te reso w a ł ty lk o  tan ie c  (w e  w ła ­
sn ym  w yk o n a n iu ). S tąd  n au ka  
na p rzysz łość: im p re za  „J a c y  
jesteśm y —  ja k im i chcem y 
b yć “  —  m u s i pozostać im pre zą  
z a m kn ię tą , w  k tó re j u czestn i­
czy w y łą c z n ie  m łod z ie ż  szko lna.

czanie ścieków komunalnych.
Podczas o s ta tn ie j, ju b ile u s z o w e j 
50-te j K o n fe re n c ji S am orządu  
R obotniczego  w  M P W iK  z w ró ­
c i ł  na to  m. in . u w agę  nacze lny 
d y re k to r  p rze ds ię b io rs tw a  —  J. 
P roch.

Is tn ie ją c y  system  siec i k a n a liz a ­
c y jn e j i  u rzą d ze ń  oczyszczających, 
któ re go  w ie le  o b ie k tó w  p am ię ta  
jeszcze w ie k  X I X ,  ab s o lu tn ie  n ie  
sp e łn ia  s ta w ia n y c h  obecnie w y m o ­
gów . O g ó ln a  d ługość siec i k a n a l i­
z a c y jn e j w  S zc zec in ie  w y n os i 473 
k m . z czego w  osta tn ic h  la ta c h  w y ­
b u d ow an o  za le d w ie  5,5 k m ( ! ) .

K ła d ą c  c a ły  nac isk  na  zapew  
n ie n ie  m ia s tu  o d p o w ie d n ie j i lo ­
ści oczyszczonej i  m o ż liw ie  
sm acznej w ody, odsun ię to  na 
da lszy p la n  tro skę  o system  k a ­
n a liz a c y jn y . Na in w e s ty c je  w  
te j d z ied z in ie  n ie  b y ło  a n i ś ro d ­
k ó w  a n i m o ż liw o ś c i w y k o n a w ­
czych.

J E S Z C Z E  G O R Z E J  m a  się rzecz  
z oczyszczan iem  śc ie kó w  m ie js k ic h . 
M P W iK  ek s p lo a tu je  obecnie 5 p rze ­
s ta rza ły c h  i bard zo  m a ło  w y d a j­
n y c h  o czyszczaln i i 4 ta k ie ż  p rze ­
p o m p o w n ie . W szys tk ie  d z ie ln ice  p e­
ry fe r y jn e , pó łnocne i p ra w o b rz e ż ­
n e S zczecina (z w y ją tk ie m  P o d ju c h  
i części D ą b ia ) n ie  p o s ia d a ją  naw et  
ta k ic h  u rząd ze ń  i  o d p ro w ad za ją  
śc ie k i k o m u n a ln e  bezpośredn io  do 
w ó d  p o w ie rzc h n io w y c h . O czyszcza l­
n ie w  le w o b rze żn e j części m iasta  
ty lk o  w  n ie zna czn y m  stopniu  
z m n ie js z a ją  stop ień  zan ieczyszczenia  
śc ie kó w  k ie ro w a n y c h  do O d ry .

W  B IE Ż Ą C E J  P IĘ C IO L A T C E  m u ­
si w ię c  do jść do  o p ra c o w a n ia  ge­
n e ra ln e j k o n c e p c ji ro zb u d o w y  k a ­
n a liz a c ji w  c a ły m  Szczec in ie . N a le ­
ż y  też  p rzy g o to w a ć  d o k u m e n ta c ję  
d la  in w e s ty c ji, k tó re  będą p o d jęte  
po  r .  1975. W  p rzy s z ły m  p la n ie  p ię ­
c io le tn im  p o w in n o  się b o w ie m  ro z ­
począć b u d ow ę p e łn e j o czyszczaln i 
m e ch an iczn o -b io log iczn e j d la  le w o ­
brzeżnego  Szczec ina.

S p ra w ą  n a jw a ż n ie js z ą  w y d a je  się 
je d n a k  b u d ow a system u k a n a liz a c ji 
i  o czyszczaln i śc ie k ó w  w  D ą b iu . 
N a  p o g ars za ją cy  się stan  s a n ita r­
n y  te j d z ie ln ic y , spo w o d o w a n y w ie ­
lo le tn im i z a n ie d b a n ia m i n a ty m  po­
lu , zw ra c a n o  ju ż  w ie lo k ro tn ie  u w a ­
gę. N ie  oczyszczone ś c ie k i k o m u ­
n a ln e  w p ły w a ją c e  do Jez. D ą b s k ie -  
go do tego stopn ia  p o g orszy ły  ja ­
kość w o d y  w  re jo n ie  tu te js z e j p la ­
ży , że pod z n a k ie m  z a p y ta n ia  stoi 
m o żliw o ść k ą p ie li w  je z io rz e . T o te ż  
ju ż  w  1974 r .  p la n u je  się p rzy s tą ­
p ie n ie  w  D ą b iu  do  b u d o w y  te j 
oczyszczaln i i s iec i k o le k to ró w .

N A J B L IŻ S Z E  L A T A  w in n y  też  u -  
p ly n ą ć  pod z n a k ie m  s ta ra ń  o od ­
p o w ie d n ie  fu nd u s ze  n a in w e s ty c je  
k a n a liz a c y jn e . D o  ko ń c a  r .  1975 na  
ce le te  m ia s to  p o trze b u je  370 m in

Ostatni dzień karnawału

I I

K IE R M A S Z  
Z A K Ą S E K  

w „Kaskadzie
K IE R M A S Z E  o rg an izo w an e  w  „ K a ­

sk a d z ie “ zy s k a ły  sobie w ś ró d  szcze­
c in ia n  sporą pop u larn o ś ć . S ą d z im y  
w ię c , że i  d z is ia j w ie le  osób od­
w ie d z i ten  lo k a l, b y  za o p a trzy ć  się  
w  d a n ia  p rzy g o to w a n e  n a  nasze 
sto ły  w  z w ią z k u  z t ra d y c y jn y m  
„ ś le d z ik ie m “ .

N a  k ie rm a s zu  n a  I I I  p ię trze , k tó ry  
o tw a rto  ju ż  o godz. 11 m ożna k u ­
p ić  m . in . ró żn e  ro d za je  za k ąs ek  
ry b n y c h  i ś led z io w y ch , g a la re tk i z  
d ro b iu , s a ła tk i i  o zo rk i w  g a la re ­
c ie . (irrw |

Z SALI SĄDOWEJ

„Niespodzianka“
— C Z Y  M A M A  W  D O M U ?  — ty ­

m i s ło w a m i k ilk u n a s to le tn ia  d z ie w ­
c zy n a  zagadnęła  8-le tn ieg o  m a lca  
b aw iącego  się n a p o d w ó rku .

— N ie  m a , proszę p a n i —  p a d ła  
o d p ow ied ź.

—  T o  n ie  szk o d z i; m a m  d la  n ie j  
p ie n iąd ze . Z a p ro w a d ź  do  m ie s zk a ­
n ia , zo s taw ię  m a m ie . G d y  w ró c i bę­
dzie  m ia ła  n iesp o d z ian k ę .

P o s z li...

W  czerw  cu u b . r .  p ras a  s zc ze c iń ­
sk a  o strze ga ła  o p o ja w ie n iu  się na  
te re n ie  m ia s ta  o szus tk i, k tó ra  za­
c ze p ia ją c  d z ie c i i  p o w o łu ją c  się n a  
zna jom oś ć  z ro d z ic a m i do staw a ła  
się do m ie s zk a ń  g d z ie  d o k o n y w a ­
ła  k ra d z ie ż y  p ie n ię d zy  1 gardero ­
b y .

D z ię k i s p ra w n e j d z ia ła lno ś c i o rg a ­
n ó w  M O  oszustka w  k r ó tk im  cza­
sie zosta ła  u ję ta . O k a z a ła  się n ią  
p rz e b y w a ją c a  na u r lo p ie  p en s jo -  
n a riu s zk a  je d ne g o  z za k ła d ó w  po­
p ra w c zy c h  — R eg in a  H osa.

E p ilo g  te j s p ra w y  ro ze g ra ł się 
o statn io  p rzed  S ądem  P o w ia to w y m  
w  S zczec in ie , k tó r y  u zn aw s zy  w in ę  
o s k arżo n e j za u d o w o d n io ną  —  sk a ­
za ł na 4 la ta  p o zb a w ie n ia  w olności 
i  5 tys . z l g rz y w n y .

W y ro k  n ie  je s t  p ra w o m o c n y .
(Ig )

Z wizytą w przedszkolu PDT

W zdrowym ciele ® a a

CO R O K U  M in is te rs tw o  O - 
ś w ia ty  i  S z k o ln ic tw a  W yższego 
ogłasza hasło, pod  k tó ry m  prze 
b iegać będzie  re a liz a c ja  p ro g ra ­
m u  w  p rzedszko lach  ca łego 
k ra ju . W  b ieżącym  sezonie dz ia  
ła ln ość  w  p la có w ka ch  o p ie k u ­
ją cych  s ię  m a ły m i d z ie ć m i ma 
b yć  zw rócona  p rzede  w szys t­
k im  na s p ra w y  w y c h o w a n ia  
psych icznego i fizycznego. Do 
W y d z ia łu  O ś w ia tu  P rez. M R N  
w  S zczecin ie  zg ło s iło  się 10 
p rze dszko li, k tó re  p o s ta n o w iły  
ub iegać się  o  t y tu ł  n a jz d ro w ­
szego w  m ieście . Są to  p la c ó w ­
k i  n u m e r 5, 10, 22, 27, 32, 36, 
56 o raz p rz y z a k ła d o w e : Z a rzą ­
d u  P o^tu  —  2, Z a rzą d u  P o rtu  
—  3, 1 Pow szechnego D om u T o ­
w a row ego .

W p ra w d z ie  ro zs trzyg n ię c ie  
k o n k u rs u  n as tą p i d op ie ro  w  
końcu  ro ku , p o s ta n o w iliś m y  
je d n a k  ju ż  d z iś  z łożyć w iz y tę  
u  jednego z dz ies ięc iu  „z a w o d ­
n ik ó w “ , a by  p rzekonać się, co 
zrob iono , b y  zdobyć zaszczytną 
pa lm ę  p ie rw sze ństw a . W y b ó r 
p a d ł na p rzedszko le  p rz y  u l. 
O gińskiego, należące do P ow ­
szechnego D o m u  Tow arow ego . 
Jest to  je dn a  z n a jw iększych  
p lacó w e k  tego ty p u  w  m ieście, 
uczęszcza b o w ie m  do n ie j 180 
dzieci.

W  p laców ce  zaprow adzono 
m ięd zy  in n y m i badan ia  a n tro ­
p om e tryczn e  dz iec i, k tó re  po ­
z w o liły  u ja w n ić  je d n o s tk i od ­
b iega jące  od  n o rm y . P o ró w n u ­

ją c  uzyskane w y n ik i z ogó lno­
p o ls k im i w s k a ź n ik a m i ro z w o jo ­
w y m i d z iec i w  w ie k u  od 3 do 
6 la t s tw ie rdzono , że podop ie ­
czn i z tego p rzedszko la  są, ge­
n e ra ln ie  rzecz b io rąc , le p ie j f i ­
zyczn ie  u k s z ta łto w a n i, n iż  ich  
ró w ie ś n ic y  z in n y c h  m ia s t p o l­
sk ich . D la  p rz y k ła d u : w  g ru ­
p ie  6 - la tk ó w  w  n o rm ie  le k a r­
s k ie j je s t tro je  dz iec i, p rzysp ie ­
szonych w  ro z w o ju  —  19, o - 
późn io nych  —  9. D la  d z iec i 
n o rm a ln ie  i  n ieco  pow yże j n o r­
m y  ro z w in ię ty c h  p row adzona  
je s t g im n a s ty k a  o raz  seanse re ­
la ksu  p rz y  p ły ta c h  (!), d la  
dz iew czyne k  i  ch łop có w  f iz y ­
czn ie  s łabszych  —  tzw . g im n a ­
s ty k a  k o re k c y jn a .

O grom n ie  w a ż n y m  cz y n n i­
k ie m  przysp iesza jącym  p ra w i­
d ło w y  ro z w ó j d z iec i je s t ponad 
to  p ły w a n ie  —  p rzedszko le  k o ­
rzys ta  z basenu w  W DS. Na 
w iosnę  p rz y  p laców ce  zostan ie  
w y b u d o w a n y  b ro d z ik  z c ie p łą  
w odą  —  z c ie p łą , p on iew aż 
nasz k l im a t  je s t przec ież k a ­
p ryśn y . I ,  skoro  ju ż  m ow a o 
k lim a c ie :  szczególn ie spodoba­
ło  s ię  nam  to , że m im o  z im y  
p rze d szko la k i b y n a jm n ie j n ie  
są skazane ną s iedzenie  c a ły m i 
d n ia m i w  za m kn ię tych  czterech  
śc ianach —  w yc ie czk i, także  
p rz y  le k k im  m roz ie , na leżą do 
codz iennych  p u n k tó w  p ro g ra ­
mu.

W yd a je  się, że n ieza leżn ie  od 
tego, k tó re  p rzedszko le  uzyska 
w  re z u lta c ie  t y tu ł  n a jzd ro w sze ­
go w  m ieście , sam k o n k u rs  je s t 
koncepc ją  bardzo  udaną, zm usi 
b o w ie m  k ie ro w n ic tw a  szczeciń­
s k ic h  —  i  n ie  ty lk o  —  p lacó ­
w e k  na zw róce n ie  baczn ie jsze j, 
n iż  dotąd  u w a g i na p ro b le m  o 
k a p ita ln y m  zn aczeniu : p ra w i­
d ło w y  ro z w ó j f iz y c z n y  dz iec i.

(k ra j)


